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Półm etek a k cji kolonijnej

Ponad 15 min dzieci
wypoczywało w lipcu

W ARSZAW A PAP. Letnie wakacje na półmetku. W lipcu z 
różnych fo rm  wypoczynku skorzystało ponad 1,5 m in  dzieci 
i  młodzieży szkolnej. W  tym .ponad m ilion  baw iło  na obozach 
i koloniach.

RÓ W NIEŻ wakacje w  m ie­
ście przebiegają pod znakiem 
ciekawych zajęć. W Toruniu 
np. pod k ie runkiem  artystów  
plastyków dzieci zajm ują się 
m alarstwem, rysunkiem, tkac­
twem, rzeźbą. Powstaje w  ten 
sposób ciekawa le tn ia  wystawa 
p ra c . młodocianych twórców. 
Dla odmiany w  muzeum etno­
graficznym . w skansenie sta-, 
rych  w ie jsk ich  chat, młodzież 
zapoznaje się z ku ltu rą  ludo­
wą.

Kryzys we flocie
L O N D Y N  P A P . l a k  p o d a je  b r y ­

t y j s k i  d z ie n n ik  , .F in a n c ia l  T im e s " ,  
k r y z y s  g o s p o d a rc z y  w  ś w ie o ie  k a ­
p ita l is ty c z n y m  b a rd z o  u je m n ie  o d ­
b i j a  s ię  n a  f lo c ie  h a n d lo w e j.  Na 
s k u te k  z m n ie js z o n e j p r o d u k c j i ,  
s p a d k u  o b r o tó w  w  h a n d lu  z a g ra ­
n ic z n y m  z n a c z n ie  z m n ie js z y ły  s ię  
z a m ó w ie n ia , na  f r a c h ty .

Z d a n ie m  w s p o m n ia n e g o  d z ie n n i­
k a , w  t e j  c h w i l i  s to ją  b e z c z y n n ie  
w  p o r ta c h  7H4 s ta tk i  o  łą c z n e j w y ­
p o rn o ś c i 55.3 m in  to n .

O b e c n y  'k r y z y s  n a jb a r d z ie j  d o ­
t k n ą ł  s ta tk i  p ły w a ją c e  p o d  b a n d e ­
r a m i:  G r e c j i .  L ib e r i i  i  N o r w e g ii .

- Wszędzie dołożono staraii, a- 
by tegoroczne wakacje wypadły 
ja k  najlep ie j. Pogoda i apety­
ty  dopisują. Z zaopatrzeniem 
ko lon ii i  obozów młodzieżo­
wych nie ma większych tru d ­
ności, jest ono na ogół dobre. 
W urozmaiceniu posiłków  po­
magają częstokroć dary z za­
granicy pojawiające ? * > na ko­
lon ijnych  stolach. Szczególną 
troską otoczono kolonie zdro­
wotne. Nad zdrowiem  m łodzie­
ży czuwają tam lekarze. Na ko 
loniach natomiast sprawują 
pieczę głównie h ig ien is tk i i  pie 
lęgn ia rk i. Pojaw iające się na 
początku, tu  i ówdzie, trudno­
ści z zaopatrzeniem w  środki 
higieniczne, dz ięk i in ic ja tyw ie  
terenowych pełnom ocników ds. 
wypoczynku dzieci i młodzieży 
zostały usunięte.

O G Ó L N IE  p o w ie d z ie ć  m o żn a , że 
w b r e w  p o c z ą tk o w y m  o b a w o m  co  
r’.o  te g o ro c z n y c h  w a k a c j i ,  p rz e b ie ­
g a ją  o n e  s p ra w n ie  b e ż  p o w a ż n ie j­
s z y c h  z a k łó c e ń . D u ż a  w  ty m  za ­
s łu g a  c e n tr a ln e g o  ze s p o łu  k o p r d y n a  
c y jn e g o  ds . w y p o c z y n k u  d z ie c i i  
m ło d z ie ż y  d z ia ła ją c e g o  po d  p rz e ­
w o d n ic tw e m  w ic e p re m ie ra  — M ie ­

c z y s ła w a  R a k o w s k ie g o . P r z y g o to w a  
n ia  z o s ta ły  p rz e p ro w a d z o n e  n a d e r  
s z c z e g ó ło w o  i  w  s z e r o k im  z a k re s ie . 
W s z e lk ie  t r u d n o ś c i  są s z y b k o  u s u ­
w a n e . P r z y k ła d e m  te g o  je s t  c h o ­
c ia ż b y  d o d a tk o w y  p r z y d z ia ł b e n ­
z y n y .  i  o le jó w  n a  p o tr z e b y  a k c j i  
l e t n ie j :  p rz e w o z y  ( d z ie c i i t p .  B y ły  
te ż  n a rz e k a n ia  n a  z b y t  m a łe  d z ie n ­
n e  r a c je  c u k r u  n a  osobę , k tó r e

(Dokończenie na str. 2)

Komandosi palestyńscy
stawiają silny opór

L é

I f Finalny a t a k
Izraela na Bejrut?

B fiJR U T  PAP. Wojska izraelskie przez cały wieczór w  środę 
ostrze liw ały zachodnią część B e jru tu . Radio bejruekie podało, 
że wojska izraelskie posunęły się w  k ie runku  obozów palestyń­
skich leżących na południowych przedmieściach stolicy Libanu. 
Według rozg łłśn i be jruekie j, 300 osób cyw ilnych zostało zabi­
tych, bądź rannych. Nie ma praw ie dzielnicy w zachodnim Be j­
rucie, k tó ra  nie zostalab*y zniszczona.

PRZEW ODNICZĄCY O rgani­
zacji W yzwolenia Palestyny, 
Jaser A ra fa t wezwał w  środę 
wszystkich zdolnych do nosze­
nia b ron i Palestyńczyków do o- 
brony B e jru tu  zachodniego.

W środę — jak już in form o­
waliśm y — od wczesnych * go­
dzin rannych rozgorzały zacię- 

(Dókończenie na str. 3)

Ambasador CSRS
w Szczecinie

B M . p r z e b y w a ł n a  Z ie m i 
S z c z e c iń s k ie j a m b a s a d o r  C z e c h o s ło ­
w a c k ie j  R e p u b l ik i  S o c ja l is ty c z n e j 
w  P o lsce , J in d r z ic h  R z e h o rz e k . 
G ość s p o tk a ł s ię  z s e k re ta rz e m  K W  
P Z P R  Z , P ę d z iń s k im . k t ó r y  p rz e d ­
s ta w i ł  a k tu a ln ą  s y tu a c ję  s p o łe c z n o -  
p o l i ty c z n ą  w  w o j .  s z c z e c iń s k im .

A m b a s a d o ra  C S R S  p r z y ją ł  r ó w ­
n ie ż  w o je w o d a  s z c z e c iń s k i. S. M a ­
le c , d e k o r u ją c  J . R z e h o rz k a  o d z n a ­
k ą  , ,G r y f  P o m o r s k i” .

A m b . J .  R z e h o rz e k , k tó r e m u  po d  
ęzas w iz y t y  to w a r z y s z y ł k o n s u l ge ­
n e r a ln y  C S R S  w . S z c z e c in ie  V a s il 
S u c h y , z w ie d z ił  ta k ż e  P P D iU R  „O d  

"  w  Ś w in o u jś c iu .

Południowo-wschodnia Polska podnosi się 

Co widać z satelity?
W ARSZAW A PAP. Sztuczne 

sate lity wykorzystywane są do 
badań budowy geologicznej i 
tektonicznej Polski. Zdjęcia sa­
te lita rne  um ożliw ia ją w y k ry ­
wanie. z. kosmicznej o rb ity  róż­
nych s tru k tu r ' tektonicznych 
niedostrzegalnych z powierzchni 
Ziemi. Wychodzą bardzo w yraź 
nie ślady dawnych pęknięć sko 
rupy  ziemskiej — ukry te  w 
głębszych warstwach rozłamy i 
uskoki.

Przeżył 100 tys. wolt!
A M E R Y K A N IN  R icky R ic- 

ke lts  z Ba ltim ore  przeżył po­
rażenie prądem 100 000 wolt. 
Zaprzysięgły rybak wdrapał się 
na maszt l in i i  wysokiego na­
pięcia. aby znaleźć bogaty w  
ryb y  staw. Doznał bardzo cięż­
kich  poparzeń, ale życie mu u- 
ratowano.

Zdjęcia satelitarne wschod­
n ie j i południowo-wschodniej 
Polski — a szczególnie Lub e l­
szczyzny dostarczyły nowych 
szczegółów o budowie tek ton i­
cznej tych obszarów. Analiza 
zdjęć uzupełniona badaniami 
geologicznymi wykazała, że ob­
szar k ra ju  pomiędzy Wisłą a 
doliną dolnego W ieprza jest 
wynoszony w  górę, zaś między 
Wieprzem a Bugiem opada. Na 
zdjęciach satelitarnych — za­
równo z „Saluta ", ja k  i „Land- 
sata”  wychodzą bardzo w yraź­
nie do liny rzeczne. Ich układ 
w yn ika  z budowy tektonicznej. 
K szta łt i  rodzaj dolin  rzecz­
nych na Lubelsiziczyźnie św iad­
czy o występowaniu współcze­
snych ruchów .tektonicznych. 
W ystępują one wzdłuż lin ii 
najstarszych rozłamów.

Badania procesów tektonicz­
nych dawnych i współczesnych 

(Dokończenie na str. 2)

W związku z sytuacją

w Libanie

Apel PCK
W A R S Z A W A  P A P  P o ls k i C z e r-  

w o n y  K r z y ż  k ie r u je  d o  ca łe g o  spo 
łe c z e ń s tw a , d o  w s z y s tk ic h  lu d z i d o ­
b r e j  w o l i  n a  ś w ie c ie  a p e l z w ią z a n y  
z d ra m a ty c z n y m  ro z w o je m  s y tu a c j i  
w  L ib a n ie .  S p o łe c z e ń s tw o  P o ls k i 
je s t  —  s tw ie r d z a  s ię  — o g ro m n ie  
p o ru s z o n e , zw ła s z c z a  fa k te m  z a g ro ­
ż e n ia  , lu d n o ś c i c y w i ln e j ,  ty s ią c a m i 
o f ia r ,  k tó r e  L ib a n  ju ż  p o n ió s ł i  
k tó r y c h  lic z b a  m o że  s ię  w ie lo k r o t ­
n ie  z w ię k s z y ć .

P C K  o t r z y m u je  l ic z n e  l is ty  i  te ­
le k s y  od  o b y w a te l i  p o ls k ic h ,  z w la s z  
cza ze ś ro d o w is k  s tu d e n c k ic h ,  m ło ­
d z ie ż o w y c h , w y ra ż a ją c e  n a jw y ż s z e  
z a n ie p o k o je n ie  s y tu a c ją  w  L ib a n ie  
i z a w ie ra ją c e  s u g e s t ie , a b y  M ię d z y ­
n a r o d o w y  C z e rw o n y  K r z y ż  n a s i l i ł  
d z ia ła n ie  z m ie rz a ją c e  d o  z a p e w n ie ­
n ia  m a k s y m a ln e j o c h r o n y  lu d n o ś c i 
l ib a ń s k ie j  i  p a le s ty ń s k ie j.

Papież o rocznicy
Powstania

Warszawskiego
W A T Y K A N  P A P . J a n  P a w e ł I t  

w  z w ią z k u  ze ś ro d o w ą  a u d ie n c ją  
g e n e ra ln ą  p r z y b y ł  z C a s te l G a n d o lfo  
d o  W a ty k a n u ,  g d z ie  n ą  T ła c u  Ś w ię ­
te g o  P io t r a  o c z e k iw a ło  n a  p a p ie ż a  
k i lk a d z ie s ią t  ty s ię c y  w ie r n y c h  r. 
r ó ż n y c h  k r a jó w  ś w ia ta .  W  czas ie  
a u d ie n c j i  p a p ie ż  p r z e m a w ia ł,  j a k  
z w y k łe ,  ró w n ie ż  p o  p o ls k u .

S w ą  w y p o w ie d ź  d o  r o d a k ó w  J a n  
P a w e ł I I  p o ś w ię c i ł  r o c z n ic y  P o ­
w s ta n ia  W a rs z a w s k ie g o  p r z y p o m m *  
ją c  o g ro m  c ie r p ie ń  i  o f ia r  o ra z  z a ­
g ła d ę  s to l ic y  P o ls k i.  W  w y p o w ie d z *  
p a p ie ż a  z n a la z ły  s ię  s ło w a  m o d li ­
tw y  o o c a le n ie  n a r o d u  p rz e d  p o ­
d o b n y m  w y n is z c z e n ie m . W s p o m n ia ł 
on ta k ż e  o p o tr z e b ie  z a c h o w a n ia  
m iło ś c i O jc z y z n y  i '  s łu ż e n ia  s p r a ­
w ie  j e j  n ie p o d le g ło ś c i i  p o k o ju .

Nikt nie pamięta

takich upałów...

Czy kolejne 
lato stulecia?
CZY manty znów la to stu le*

cia? N a jstarsi szczecinianie nie 
pam iętają ta k  upalnego i  su* 
chego lipca. Z prośbą o auto­
ry ta tyw n ą  odpowiedź na to  py 
tanie zwracamy się jednak do 
m gra Stanisława Marszczeka* 
k ie row n ika  B iura  Prognoz In -  
ty tu tu  M eteoro logii ł Gospo­

da rk i Wodnej w  Szczecinie:
— PROSZĘ PANA, ja  je­

stem od prognoz i obserwacji. 
Porównaniam i i  analizą danych 

(Dokończenie na str. 2)

Anna Dymna 
w roli żony...

AN NA D Y M N A, pamżęt- 
na R adziw iłłów na z te lew i­
zyjnego serialu ,.Królowa 
Bona”  i  młoda bohaterka 
j i lm u  „ Znachor”  — w ży­
ciu p ryw atnym  wzięła o- 
statnio ślub z krakow ian i­
nem Zbi-gnieloem Szotą.

(CĄF  — M. Sochor)

Na tropie wielomilionowych fortun

„Cirtkciarze" i spekulanci
W ARSZAW A PAP. Handel 

w a lu tam i oraz 'spekulacja, to 
główne źródła, nielegalnie zgro­
madzonych m ajątków , sięgają­
cych wartości k ilkunastu , a by 
wa, że i kilkudziesięciu m ilio ­
nów złotych.

W Kielcach, w ostatnim  cza­
sie m ilic ja nc i zajm ujący się 
zwalczaniem przestępczości de­
w izowej zw róc ili uwagę na 
wyższe n iż  normalne zaintere-

(Dokończenie na str. 2)

DZIŚ
W NUMERZE: Czy będą kapsle i puszki? ♦  Walka z wiatrakami ♦  Na ratunek... tonącym ♦  Rajd „Gryfowe Wici” ♦
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Energetyka w oczach uczonych

Latem
pomyślmy o zimie

W ARSZAW A PAP. „Z im a  stulecia** sprzed paru la t była 
swoistym ostrzeżeniem d la  polskiego ciepłow nictwa — w  oce­
nie specjalistów Po lskie j Akadem ii Nauk — rażąco nie do sta 
tecznego pod względem ilościowym  i  jakościowym.

UCZENI zwracali uwagę na 
sytuację w  te j ważnej dtaiedza- 
rcie energetyki Już w  1978 r. — 
w  przekazanej ówczesnym w ła ­
dzom ekspertyzie; bez skutku 
—  spraiwa niie po-sunęła sdę ani
0 k rok. W  tym  stama-e rzeczy — 
zdaniem specjalistów z K om i­
te tu  Problem ów Energetyki 
PA N  — ty lk o  ciąg w y ją tkow o  
łagodnych zim  ¡zapobiegł kata­
stro fie  o  poważnych skutkach 
«(polecanych.

W  ko le jne j ekspertyzie ener­
getycznej PA N  ana lizu je  się 
przyczyny obecnej sytuacji w  
polskim  ciep łow nictw ie . Wśród 
organizacyjnych — uczeni w y ­
m ien ia ją  m. im. rozbicie pionu 
Ciepłowniczego m ieczy resorty
1 urzędy wojewódzkie, niedo­
stateczną wskutek tego koordy­
nację rozwoju źródeł ciepła i

40 lał łemu

„Stary Doktor”
C Z T E R D Z IE Ś C I l a t  te m u , 5 

• ie r p n ia  i»42 r . ,  z n a le ż ą c e g o  
d o  W a rs z a w s k ie g o  G e tta  d o ­
m u  s ie r o t  p r z y  u l .  Ś l is k ie j  w y  
r u s z y ł w  k ie r u n k u  d w o rc a  
g d a ń s k ie g o  p o c h ó d  o d ś w ię tn ie  
u b r a n y c h  i  ś p ie w a ją c y c h  d z ie ­
c i.  T o w a rz y s z y ł im  c a ły  p e r ­
s o n e l d o m u  w ra z  z  d o k to re m  
J a n u s z e m  K o rc z a k ie m . „ S ta r y  
D o k to r ”  n ie  s k o r z y s ta ł w te d y  
z p r o p o z y c ji  u k r y c ia  s ię . p o ­
s ze d ł n a  ś m ie rć  w ra z  z d z ie ć ­
m i,  a b y  d o w ie ś ć  w i a r y  w  s w o ­
je  id e a ły ,  b y  o c a l ić  g o d n o ść  
s w o ją  i  s w y c h  w y c h o w a n k ó w . 
Z g in ą ł  w ra z  z d z ie ć m i w  h i t ­
le r o w s k im  o b o z ie ,  z a g ła d y  w  
T re b l in c e .

J a n u s z  K o rc z a k ,  z n a n y  p o -  
w ie ś c io p is a rz  i  p u b l ic y s ta ,  a u ­
t o r  l i c z n y c h  p ra c  z  d z ie d z in y  
w y c h o w a n ia ,  b y ł  z z a w o d u  le ­
k a rz e m , z  z a m iło w a n ia  zaś p e ­
d a g o g ie m  1 p s y c h o lo g ie m  
C z ło w ie k  o  n ie p r z e c ię tn e j i n ­
d y w id u a ln o ś c i l  w ie lk im  s e rc u  
c a łe  sw e  ż y c ie  p o ś w ię c i ł  s p ra ­
w o m  d z ie c k a , w a lc e  o  w ła ś c i­
w e  m e to d y  je g o  w y c h o w a n ia .

Na szczęście 

nikł nie zesłał ranny

Płonął las, 
naszpikowany 
niewypałami
WCZORAJ około godz. 12.30 

koło Przytoru  (nadleśnictwo 
M iędzyzdroje) wybuchł pożar 
BO-letniego lasu sosnowego. W 
chw ili k iedy strażacy i  leśnicy 
rozpoczęli akcję ratowniczą — 
rozległa się detonacja, za nią 
druga, trze c ia - Las b y ł p o  pro- 
i t t i naszpikowany n iewypałam i 
— „pamiątką** z la t  w o jny!

M im o poważnego zagrożenia, 
pięciogodzinna akcja ra to w n i­
cza skończyła się bez o fia r w  
ludziach. Ogień zlokalizowano. 
Spłonęły drzewa na powierzch­
ni 65 arów. S tra ty  wynoszą 30 
tys. zŁ (ap)

Komunikat MSW
S B M , w  B ia ły m s to k u  do  K o -  

»jendy W o je w ó d z k ie j M O  zg łosił 
aę J e rz y  A n to n i R y b n ik , b y ły  
ince p rze w o d n ic zą c y  Z a rz ą d u  R eg io  
łu  N S Z Z  „S o l id a r n o ś ć ”  w  R ia ły m -  
¡ to k u  -  u k ry w a ją c y  stę od  18 
{ ru d n ia  ub . ro k u  

W  czasie  ro z m o w y  w  K o m e n d z ie  
W o je w ó d zk ie j M O  3 .  a .  R y b n ik  
Jożyt stosow ne w y ja ś n ie n ia  zobo­
w iązu jąc się  n ie  p o d e jm o w a ć  d z ia -  
B łnoscł sp rze czn e j z p ra w e m . P o  
ło ż e n iu  w y ja ś n ie ń  zo s ta ł z w o ln io -

sieci ciepłowniczej (liczącej w  
1980 r. ok. 7250 km), brak jed- 
nicsLftych zasad techniczno-or­
ganizacyjnych dizŁałaniia przed­
siębiorstw ciepłowniczych, nie­
zadowalające wykonawstwo cie 
p łow n i i  sieci, stan zaplecza re 
morutowego, niedostateczne 
piecze badawcze.

W  O C E N IE  s p e c ja l is tó w  c ie p ło w ­
n ic tw o  w  P o ls c e  je s t  p rz e s ta rz a łe  
i  n ie s p ra w n e ; z w ra c a  s ię  u w a g ę , że 

w p r o w a d z a n ie  w ie lk ic h  u k ła d ó w  za 
s i la ją c y c h  o  m o c y  c ie p ln e j  405; 
M W  w  m ie js c e  s ta ry c h  d z ie s ię ć io -  
m e g a w a to w y c h  n ie  s ta n o w i w  is to ­
c ie  ża d n e g o  p o s tę p u , a je d y n ie  g e -  ' 

o m e try e z n e  p o w ie le n ie . T y l k o  za w o  
d o w e  e le k t r o c ie p ło w n ie ,  w  k t ó r y c h  
w p ro w a d z o n o  n o w o c z e s n e  b lo k i  
(B C -50 i  BC -100) r e p re z e n tu ją  p o ­
z io m  ś w ia to w y

S c e n t ra liz o w a n e  c ie p ło w n ic tw o  za 
w o d o w e  m a  w y ż s z ą  s p ra w n o ś ć  i  

k o r z y s ta  z  m ia łu  w ę g lo w e g o ; p o ­
k r y w a  o n o  je d n a k  z a le d w ie  je d n ą  
t r z e c ią  z a p o t rz e b o w a n ia  n a  e n e rg ię  
c ie p ln a  w  m ia s ta c h  R e s z ta  — to  
s to s u n k o w o  m a ło  s p r a w n e  ź ró d ła  
c ie p ła ,  k o r z y s ta ją c e  z le p s z y c h  g a ­
tu n k ó w  w ę g la  i  k o k s u .

C z y  'J e s t n a  t o  w s z y s tk o  ra d a ?  
C zy  m o ż n a  z a k ła d a ć , że  n a jb l iż s z e j  
o s t re j  z im y  n ie  b ę d z ie m y  w  d o ­
m a c h  m a r z l i ,  że  c ie p ło w n ic tw o  zacz 
n ie  r a c jo n a ln ie  k o r z y s ta ć  z  p a l iw ?  
U c z e n i p a tr z ą  n a  to  —  p rz e z  p r y z ­
m a t  o b e c n e j s y tu a c j i  g o s p o d a rc z e j 
k r a ju  —  re a lis ty c z n ie ,  w s k a z u ją c  
p rz e d e  w s z y s tk im  n a  k o n ie c z n o ś ć  
z m ia n  o r g a n iz a c y jn y c h  Z d a n ie m  
e k s p e r tó w  n ie z b ę d n e  je s t  te ż  p r z y ­
sp ie s z e n ie  b u d o w y  b lo k ó w  c ie p ło w ­
n ic z y c h  w ie lk ic h  m o c y , u r u c h o m ie ­
n ie  p r o d u k c j i  z m o d e rn iz o w a n y c h  
k o t łó w  d a le j — r o z w ó j  c ie p ło w n ie  
tw a  o p a r te g o  n a  c ie p ło w n ia c h  ją d ­
r o w y c h  i  o  w y k o r z y s ta n iu  o d p a ­
d ó w  w ę g la  K o n ie c z n a  je s t  ta k ż e  
p o p ra w a  s ta n u  iz o la e j*  p r z e w ó d * - ' 
c ie p ło w n ic z y c h .  z w ię k s z e n ie  ic h  
t r w a ło ś c i  o ra z  g e n e ra ln e  u n o w o ­
c z e ś n ie n ie  s ie c i c ie p ło w n ic z e j

Idea budowy Pomnika 

Mafki-Polki

Społeczne
poparcie

W A R S Z A W A  P A P . I n ic ja t y ­
w a  b u d o w y  P o m n ik a  M a tk i -  
P o łk i,  p rz e d s ta w io n a  p rze z
g e n . a r m i i  W o jc ie c h a  J a r u z e l­
s k ie g o  p o dcza s  p o s ie d z e n ia
W o js k o w e j  R a d y  O c a le n ia  N a  
r o d o w e g o  z u d z ia łe m  p o ls k ic h  
k o b ie t  z y s k u je  z k a ż d y m
d n ie m  sze rsze  s p o łe c z n e  p o p a r  
c ie  w  c a ły m  k r a ju .

S y s te m a ty c z n ie  p o w ię k s z a  s ię  
s ta n  k o n ta  b u d o w y  p o m n ik a , 
n a  k t ó r y t n  g ro m a d z o n e  są 
fu n d u s z e  o f ia r o w y w a n e  p rze z  
s p o łe c z e ń s tw o .

W p ła ty  d o k o n y w a ć  m o żn a  
n a  ra c h u n e k  S p o łe c z n e g o  K o ­
m it e tu  B u d o w y  P o m n ik a  M a t  
k i - P o lk i :  1065-1094-130-2 V I  O d ­
d z ia ł N a ro d o w e g o  B a n k u  P o l­
s k ie g o , W a rs z a w a . N a  o r z e k a -  
z ie  n a le ż y  d o p is a ć ; „ N a  P o m  
n ik  M a tk i - P o lk i ” .

Obrady przedstawicieli

prokuratury I KG MO

Umacnianie
praworządności
W A R S Z A W A  P A P . W c z o ra j o d ­

b y ło  s ię  w  W a rs z a w ie  w s p ó ln e  p o ­
s ie d z e n ie  k ie r o w n ic t w  P r o k u r a tu r y  
G e n e ra ln e j i  K o m e n d y  G łó w n e j 
M i l i c j i  O b y w a te ls k ie j p o ś w ię c o n e  
o m ó w ie n iu  w ę z ło w y c h  p ro b le m ó w  
u m a c n ia n ia  p ra w o rz ą d n o ś c i o ra z  
w a lk i  i  p rz e s tę p c z o ś c ią  i  in n y m i 
u je m n y m i z ja w is k a m i s p o łe c z n v m i.

W  to k u  s p o tk a n ia  p o d k re ś lo n o  
p o tr z e b ę  d a ls z e g o  p o d n o s z e n ia  p o ­
z io m u  i  d o s k o n a le n ia  s p ra w n o ś c i 
d z ia ła ń  w s z y s tk ic h  o g n sw  M i l i c j i  
O b y w a te ls k ie j  i  p r o k u r a tu r y  d la  
z w ię k s z e n ia  s k u te c z n o ś c i o c h ro n y  
in te re s ó w  s o c ja l is ty c z n e g o  p a ń s tw a  
i  p r a w  o b y w a te l i ,  o c h r o n y  m ie n ia  
s o o te c rn e g o  p rz e d  w s z e lk im i z a m a ­
c h a m i

Z a  s z c z e g ó ln ie  w a ż n ą  u z n a n o  p o ­
tr z e b ę  in t e n s y f ik a c j i  z in te g r o w a ­
n y c h  d z ia ła ń  d la  o g ra n ic z e n ia  d o ­
k u c z l iw e j  d la  o b y w a te l i  p rz e s tę p ­
c z o ś c i k r y m in a ln e j ,  d la  z w ię k s -e -  
n ia  e fe k ty w n o ś c i z w a lc z a n ia  s p e k u ­
la c j i  i p o z b a w ia n ia  j e j  s n ra w c ó w  
n ie g o d z iw e g o  z y s k u , z w a lc z a n ia  n ' 
g o s p o d a rn o ś c i i  m a r n o tr a w s tw a .

Mimo kontroli i surowych kar

Spekulacja kwitnie
W ARSZAW A PAP. M im o licznych ko n tro li i surowych sank­

c ji, wobec osób trudniących się spekulacją, wciąż nie brakuje 
ludz i pragnących tą drogą w  k ró tk im  czasie znacznie pow ięk­
szyć swój majątek.

WSPÓLNE kontro le  MO i 
P IH  prowadzone w woj. ta r­
nowskim  u jaw n ia ją  w iele przy­
padków ukryw an ia  w sklepach 
towarów. M. in. ostatnio sąd 
rejonowy w Tarnow ie skazał 
na kary pozbawienia wolności 
oraz wysokie grzywny 4 k ie­
row n ików  tamtejszych sklepów 
Z ko le i podczas ko n tro li 4 skle­
pów podlegających GS Samo­
pomocy Chłopskiej w  Iwkow ie. 
w  3 ujawniono ukry te  towary. 
W inn i zostali ukarani przez ko­
legium

Nadal notu je się liczne przy­
padki nadużyć na stacjach ben­
zynowych. N ieuczciw i ajenci 
wydają pa liw o w dniach nie­
zgodnych z końcówką numeru 
samochodu, bądź też nie sta­
w ia ją  pieczątek. Spekulanci 
w ykorzystu ją  również różnice 
cen na owoce I warzywa w 
poszczególnych regionach k ra ­
ju . W ten sposób ogołaca się 
rynek tych wo jew ództw , w  k tó ­
rych ceny są najniższe, a jed­
nocześnie spryciarze ciągną z 
tego procederu znaczne zyski

W  S Z C Z E C IN IE  d z ia ła  an tys p e- 
K u ła e y jn a  g ru p a  s zy b k ie g o  reago- 

**© żona a fu n k c jo n a r iu s z y  
M O . in s p e k to ró w  P IH  o ra z  p rac o  w  
n ik ó w  O k ręg o w e g o  Z a rz a d u  D o ­
c h o d ó w  P a ń s tw a  i K o n tro li  F in a n ­
so w ej, a ta k ż e  P a ń s tw o w e j In s p e k  

S k u p u . D z ia ła ln o ś ć  t e j  g rw pv  
° * * ,* n )e  s i t  b a rd zo  o w o cn a .

O B S Z A R  d z ia ła n ia  s p e k u la n tó w  
n ie  o g ra n ic za  się p rz y  ty m  ty ik o  
a o  naszego k r a ju  N a  p rz e jś c iu  
g ra n ic z n y m  w  B a r w in k u  u ja w n io ­
n o  p rz e m y t  n a r z a d k o  s p o ty k a n a

s k a lę . M a łż e ń s tw o  E w a  i  W o jc ie c h  
S z B y d g o s z c z y , ja d ą c  z  1 2 - le tn ią  
c ó r k ą  n a  u r lo p  d o  R u m u n i i  u s i­
ło w a ło  w y w ie ź ć  w  s c h o w k u  pod 
b a g a ż n ik ie m  s a m o c h o d u  1826 s r e b r ­
n y c h  k o lc z y k ó w  i 2300 p ie rś c io n ­
k ó w  z te g o  sa m e g o  k r u s z c u . P o ­
n a d to  z n a le z io n o  w  ic h  b a g a ż u  150 
o k u la i  ó w  s ło n e c z n y c h  Z  k o le i  
m ie s z k a n ie c  R zeszo w a J ó z e f S. u s i 
ło w a t  w y w ie ź ć  w e  w ła s n y m  sa m o ­
c h o d z ie  89 s k ó re k  n u t r i i  i  11 s re b r  
n y c h  l is ó w  S p ra w a  p r z e m y tn ik a  
z o s ta ła  ro z p o z n a n a  w  t r y b ie  d o ­
r a ź n y m  p rz e z  Sąd W o je w ó d z k i  w  
K r o ś n ie ,  k t ó r y  s k a z a ł g o  n a  3 la ta  
p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i i  80 ty s .  z ł 
g r z y w n y .

f f„Cinkciarze
(Dokończenie ze str. 1)

sowanie kupnem zachodniej 
w a luty. Obserwacja zaprowa­
dziła do jednego ze w spółw ła­
ścicieli sklepu galanteryjno-pa­
m iątkarskiego w  śródmieściu 
tego m iasta — Jana M. Okaza­
ło się, że jest on także w łaści­
cielem okazałej w i l l i  i dwóch 
samochodów niepośledniej mar 
ki. Podczas rew iz ji znaleziono 
w  skrytkach prawie 50 tys. do­
la rów  USA, 2 tys. marek RFN, 
bony lokacyjne i depozytowe 
PKO na sumę 2,4 m in  zł, przed 
p ła ty  na samochody na 717 tys. 
zł, książeczki PKO z oszczęd­
nościami 300 tys. zł, pół m ilio ­
na złotych w  gotówce oraz b i­
żuterię  wartości ok. 3 m in  zł.

D w ukro tn ie  już w  tym  ro ­
ku  funkcjonariusze gdańskiej

Czy kolejne lato stulecia?
(Dokończenie ze str. 1)

zajm ują się naukowcy. I  dopie­
ro on i orzekną czy mamy do 
czynienia z latem  stulecia, czy 
też nie. Mogę jedynie, jako że 
od 27 la t za jm uję się tym  te­
matem, powiedzieć, że nie przy 
pominam sobie takiego lipca. 
Przecież przez trzydzieści k i l ­
ka dn i spadł w  Szczecinie ty l­
ko jeden n iew ie lk i deszczyk. 
Średnia w ie lo le tn ia  opadów dla 
tego miesiąca, obliczona w  10- 
leciu 1950—1960 (ustala się ją  
raz na 100 la t) wynosiła 85 
mm. Od tego czasu nie noto­
waliśm y większych odstępów 
od te j normy. I  dopiero w  tym  
roku wyniosła 21,8 mm. I 
w łaściw ie ty lko  dzięki temu, że 
3 lipca popadało nieco s iln ie j 
(14,4 mm).

— Podobnie jest z tempera­
tu rą  powietrza. Rzadko kiedy 
oscyluje ona o te j porze roku 
wokół 30 st. Celsjusza. W lip- 
cu i pierwszych dniach sięrp- 
nia odnotowaliśm y jednak spo­
ro  dni, w k tórych term om etry 
wskazywały od 25 do 30 stopni 
C. Za m oje j pamięci, takich u- 
pałów chyba nie było.

— Podobnego zdania są chy­
ba także, szczecinianie. W po­
czątkach lipca często telefono-

Wokół

problemów ra d y c h

w a li do nas z pytaniem  o  pro­
gnozę na najbliższe dn i i  cie­
szy li się gdy zapowiadaliśmy 
słońce. Obecnie dzwonią rów ­
nie ezęsto ale... dopytu ją się « 
deszcz. Wszyscy chyba jesteś­
my ju ż  zmęczeni tą fa lą  upa­
łów, a ro ln icy  niepokoją się « 
stan okopowych, które może 
nadwerężyć susza. A le o  tym 
n a jlep ie j powiedzą fachowcy...

Pan Marszczek nie. zapowia­
da na najbliższe drii ani ochło­
dzenia, ani też deszczu. Chyba 
żeby ja k iś  fro n t niżowy lub 
deszczowy pokrzyżował — jak 
się nieraz zdarzało — szyki 
synoptykom. (teo)

Półmetek
(Dokończenie ze str. 1)

m a ją  b y ć  z w ię k s z o n e . W ia d o m o , 
d z ie c i lu b ią  s ło d k ie  p o t r a w y ,  a r ó j  
n.ego r o d z a ju  n a p o je , k o m p o ty ,  
"w ip s z e ra  w  cza s ie  u  a u łó w , są p o ­
t r z e b n e  w  d u ż y c h  I lo ś c ia c h .

S p o ro  m ło d z ie ż y  u c z e s tn ic z y  w 
ró ż n e g o  r o d z a ju  p ra c a c h  sp o łe cz ­
n y c h :  o e m ag aćą  p r z y  z b io rz e  o w o ­
c ó w , ru n a  le śn e g o , s a d z e n iu  la s ó w  
i  w  in n y c h  p ra c a c h  np . w  p rz e ­
tw ó r n ia c h  s p o ż y w c z y c h . W  l ip c u  
o k  50 ty s .  m ło d z ie ż y  z C U P  i na 
za sa d a ch  in d y w id u a ln y c h  w y k o n y ­

w a ło  ró ż n e g o  r o d z a ju  p ra ce .
W ie lu  k o lo n ia m i-  i  o b o z a m i o p ie ­

k u je  sie w o js k o  o rg a n  - u ją ć  „ d n i  
o t w a r ty c h  k o s z a r ” . k tó r e  m a ją  
szcze g ó ln e  p o w o d z e n ie  u  c h ło p c ó w . 
M ło d z i w o ja c y  r r r le  sa te ż  w id z ia ­
n i  n a  o g n is k a c h  k o k m i j - y c h  i rów ­
n e g o  r o d z a ju  s p o tk a n ia c h  z m ło ­
dz ie żą .

Pcwslaitle nowa
organizacja
studencka?
„ZY C I^ WARSZAWY" za­

mieściło’ ostatnio (nr 165) /a  
pis rozmowy jaką dzienni­
karz tego pisma przeprowa­
dził z kilkoma osobami ze 
środowiska akademickiego 
(Uniwersytet Łódzki, Politech­
nika Śląska) na temat idei 
powołania nowej organizacji 
studenckiej. Okazuje się, iż 
rozmowy i dyskusje na ten 
temat trwają, zaś u ich pod 
łoża leży zarówno fiasko „po 
Utyki" NZS, jak i spadająca 
popularność SZSP (należy dó 
niego ok. 13 proc. studiują­
cej młodzieży). „Pragniemy 
to robić inaczej, lepiej” ... — 
mówią inicjatorzy nowego ru 
chu. Zapewne tak należy ro­
bić, tym bardziej, że bierność 
i marazm tzw. życia organi- 

I zacyjnego z jakimi mieliśmy 
do czynienia na uczelniach, 
pogłębiły się jeszcze prze2 
ostatnie pół roku. Młodzieży 
studenckiej potrzebna jest 
autentyczna, przyciągająca 
atrakcyjnym programem jej 
własna organizacja. To jed­
no nie ulego wątpliwości — 
crffc reszta (jak to zrobić, 
itp.) stanowi nadał wielki 
znak zapytania... (get)

MO dokonali przed sklepami 
„B a lton y ”  „ob ła w y" na osoby 
zajmujące się skupem obcej 
w a luty. Podczas ostatn iej akc ji 
zatrzymano 55 osób, przeważnie 
nigdzie nie pracujących, z któ 
rych  12 zostało aresztowanych. 
Z likw idow ano 4 duże gangi, 
któ re  w  k ró tk im  czasie skupiły 
bony na sumę 137 tys. dolarów. 
Za uzyskane z nielegalnego sku 
pu środki kupowano w „skle­
pach „B a lton y”  chodliwe na 
rynku  towary, m. in. spodnie, 
sprzęt radiowy i elektroniczny, 
kożuchy, pieprz, alkohol i pa­
pierosy.

Z  kolei w woj. b ie lskim  w 
w yn iku  akc ji przeprowadza­
nych przez m ilic ję  wszczęto k i l  
kanaście postępowań przygoto­
wawczych przeciwko osobom 
podejrzanym o handel walutą. 
Zakwestionowano u nich ponad 
15 tys. dolarów USA. 11 tys. 
marek RFN oraz ponad 0,8 kg 
złota.

SPOG LĄDAJĄC na m iniony 
miesiąc w akacyjny, można 
mieć nadzieję że sierpień bę­
dzie równie pomyślny. Już te­
raz jednak trzeba pomyśleć c 
tym. że muszą być podjęte od­
powiednie decyzje co do roku 
przyszłego. Chodzi o zaopatrze­
nie placówek w niezbędne u- 
rządzenia kuchenne, stołówko­
we, sprzęt sportowy, turystycz­
ny itp., k tó rv  jest ria w ykoń­
czeniu i trzeba b idz ie  poczy­
nić niezbędne zakupy.

Co widać z saicSiiy?
(Dokończenie ze str. 1)

um ożliw ia ją dokonanie właści­
wych in te rp re tac ji budowy geo 
logicznej, co ma duże znacze­
nie dla programowania i pro­
wadzenia poszukiwań surow­
ców m ineralnych. Tego typu 
badania są n iezwykle ważne 
dla dalszego rozpoznania s truk ­
tu r  węglowych na Lubełszczy- 
źnie. Złoża węgla tw orzy ły  się 
głównie na obszarach zapadli­
skowych, które w  w yn iku  ru ­
chów tektonicznych ulegały po­
wolnemu obniżaniu się.

Nowy rektor 
Politechniki

Częstochowskiej
C Z Ę S T O C H O W A  P A P . M in is te r  

n a u k i,  s z k o ln ic tw a  w y ż s z e g o  i  
te c h n ik i  p o w o ła ł n o w e g o  r e k to r a  
P o l i t e c h n ik i  C z ę s to c h o w s k ie j.  R e k ­
to re m  z o s ta ł p r o f .  J ó z e f A d a m  L e d  
w o ń .

P r o f ,  L e d w o ń  je s t  s p e c ja lis tą  b u ­
d o w la n y c h  k o n s t r u k c j i  p rz e m y s ło ­
w y c h .  n a d z ie m n y c h  j  p o d z ie m n y c h , 
a ta k ż e  w  z a k re s ie  b u d o w n ic tw a  
n a  te re n a c h  g ó r n ic z y c h .

Jutro koncert 
w Kamieniu

6 B M . o  go dz . 39 w  k a te d rz e ,  w  
K a m ie n iu  P o m o rs k im  o d b ę d z ie  s ię  
k o le jn y  k o n c e r t  X V I I I  M ię d z y n a ­
ro d o w e g o  F e s t iw a lu  M u z y k i  O rg a ­
n o w e j  i K a m e r a ln e j  — L a to  1982. 
W y s tą p ią ;  H e n r y k  K ia  ja  o rg a ­
n y  o ra z  Z e s p ó ł M u z y k i D a w n e j 
S z c z e c iń s k ie g o  T o w a rz y s tw ®  M u ­
z y c z n e g o  im . H e n ry k a  W ie n ia W s k ie  
go  w  s k ła d n ie  P o la  Z u b rz y c k a  — 
s o p ra n , R o m a n  W o lf  ~  s k rz y p c e  
( k ie r .  z e sp o łu ). Z y g m u n t  W a lte r  — 
¡sk rzyp ce . I r e n a  O le jn ik  — w io lo n ­
c ze la . P r o g r a m  z a w ie ra  u tw o r y  A . 
C o re ll ie g o . S S. S z a tz .yń sk ie e o . J 
P o d b ie ls k ie g o . M  S u rz y ń s k ie g ©  i  C . 
F ra n c k a .
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Kongres USA
uchyli sankcje
Reagana?

WASZYNGTON PAP. Sied 
mioosobowa podkomisja 
spraw zagranicznych Kon­
gresu USA wypowiedziała 
się w środę stosunkiem gło 
sów 5:2 za przyjęciem  usta 
wy uchylającej wprowadzo 
ie przez prezydenta Rea­
gana embargo na dostawy 
do ZSRR sprzętu j techno­
logii potrzebnej do budo­
wy rurociąg» syberyjskie­
go

Aspekty prawne takiego 
posunięcia i staranne prze­
analizowanie czy Kongres 
taką ustawę będzie mógł 
uchwalić, należeć będą do 
kongresowe i kom isji spraw 
zagranicznych która zbie­
rze się w te j sprawie w  peł 
nym składzie przypuszczal­
nie już w przyszłym tygod­
niu. AU STR ALIA . C hw ’la odpoczynku w promieniccch słońca, w 

centrum  Sydney. C A F Roman Baliński

Po katastrofie we Francji

Rząd ostrzega
Maleje popularność 

konserwatysty/
brytyjskich

automobilistów
PARYŻ PAP. Po najw iększej katastrofie  drogowej w histo­

r i i  F rancji, rząd francuski na środowym  posiedzeniu nakazał 
natychmiastowe zwiększenie kon tro li ruchu, a także zaostrze­
nie kar dla .utom obilistów, łamiących przepisy kodeksu dro­
gowego.

NIE zmniejszono dotychcza­
sowych ograniczeń prędkości 
poruszania się pojazdów, lecz 
sformułowano jasne ostrzeże­
c ie  jeśli w ciągu najbliższych 
6 miesięcy liczba wypadków 
nie zmniejszy się — lim ity  
prędkości będą obniżone (obec­
nie wynoszą one we Francji 
— 90 km/godz na wszystkich 
drogach poza osiedlami oraz 
130 km/godz na autostradach) 

Nasilenie kontro li dotyczyć

Chiry: ostatni 
kucoJntangowcy
wypuszczeni z więzień
N I E D A W N O  wypuszczone zo­

stały na wolność dwie ostatnie, 
przebywające jeszcze w więzie­
niach, grupy byłych niższych u- 
rzędników i oficerów kuom in- 
tangowskich. Decyzję o uwolnię 
niu przebywających w m iej 
scach odosobnienia juz od po­
nad 30 lat kuom inta ngowców 
podjęła w marcu or sesja Sta­
łego Kom itetu OZPL. podkreśla 
jąe polityczną w . mowę tego ge 
stu jako jednego i  posunięć ma 
jących na celu przybliżenie oo 
Rojowego zjednoczenia k ra ju  po 
przez powrót Tajwanu na łono 
ojczyzny.

O D  M A R C A  s to p u .o w o  r e a liz o ­
w a n o  te  d e c y z ję  w  p o s z c z e g ó ln y c h  
re jo n a c h  k r a ju .  O b e c n ie  ja k o  o s ta t 
n ie  re fo .n y  w y p u ś ć , iv  , w ie ż m ó w  -m :ą 
s to  T ie n c in  i p ro w  S z a n tu n g  W o ­
t a  p o d a ć , że w ła a z e  c h iń s k ie  ?.rvacz 
n ie  -su i o * ’ te j  p o d e s z ły  d o  n iż s z y c h  
ra n g a  fu n k c jo n a r iu s z y  K u o m in ta n -  
g u . g d yż  c l  k tó rz y  - z a jm o w a li  s ta ­
n o w is k a  o o w y ż e t  szczeb io  p o w ia ­
to w e g o . (a w  w o js k u  p o w y ż e j 
szcze b la  d o w ó d c y  p u łk u )  z w o ln ię -  
n zo s ta li w  1975 r  -

J a k  d o n n a i o f ic ja ln y  K o m u n ik a t 
z w o ln io n y m  w y d a n o  odzież., po ­
ś c ie l t  k w o tę  *<W ju a n ó w  na d r o b ­
n e  w y d a tk i  O t r z y m a l i  o n i też. p o ­
d o b n ie  l a k . c i  k t ó r z y  z u w a g i na 
s ta n  z d ro w ia , w c z e ś n ie j z o s ta li w a ­
r u n k o w o  z w o ln ie n i o f ic ja ln e  za­
ś w ia d c z e n ie  o  u w o ln ie n iu ,  / .g o d n ie  
z c h iń s k im i  z w y c z a ja m i po  w y p u ­
s z c z e n iu  na w o ln o ś ć  w ła d z e  z o rg a ­
n iz o w a ły  d la  e k s - w ię ż n ió w  w y c ie c z  
k l  d o  f a b r y k  i h is to r y c z n y c h  m ie j ­
s c o w o ś c i; c i  k tó r y c h  u w o ln io n o  w  
P e k in ie ,  z w ie d z il i  g m a c h  o z p i ,  1 
z ło ż y l i  h o łd  p a m ię c i M a o  T s e - tu n g a  
w  le g o  m a u z o le u m .

ma zwłaszcza dwóch spraw: 
sposobu wyprzedzania oraz za­
chowywania bezpiecznej odle­
głości między jadącym i pojaz­
dami W arunki bezpiecznego 
wyprzedzania fo rm ułu je  kodeks 
drogowy, zaś co do odległości, 
władze zalecają 50 metrów przy 
szybkości 90 km/godz

Policja francuska ma także 
karać surowo wszelkie w yk ro ­
czenia związane z bezpieczeń­
stwem ruchu Kary te mają w 
istotny sposób różnić się od 
mandatów za parkowanie w 
miastach w miejscach dó tego 
nie przeznaczonych, a już te 
mandaty Francuzi uważają za 
wy^pkie Ponadto kary pienięż­
ne mają być proporcjonalne do 
zarobków karanego, co we 
Francji będzie dużą innowacją.

M yśli się także o wprowa­
dzeniu nowych norm w zakre­
sie transportu autokarami. W 
przyszłości, tak jak w trans­
porcie lotniczym, przewoźnik 
będzie musiał pouczać pasaże­
rów  o sposobie właściwego za­
chowania się na wypadek ka­
tastrofy oraz demonstrować im 
środki bezpieczeństwa (otw ie­
ranie wyjścia awaryjnego 
przez okno, użycie gaśnic itd.).

Amerykański
handel śmiercią
W A S Z Y N G T O N  P A P . D e p a r ta  

m e r it  S ta n u  U S A  o p u b l ik o w a ł  s p ra ­
w o z d a n ie  n t .  „s p rz e d a ż y  b r o n i  k o n  
w e n c jo n a in e j  d o  k r a jó w  T rz e c ie g o  
Ś w ia ta  w la ta c h  1972—1981”  Z  d o ­
k u m e n tu  w y n ik a  m. in . ,  że  w  w y ­
m ie n io n y m  o k re s ie  S ta n y  Z je d n o ­
czo n e  z a w a r ty  p o r o z u m ie n ia  n a  d o ­
s ta w y  b r o n i  i  u rz ą d z e ń  w o js k o ­
w y c h  ( łą c z n ie  z b u d o w n ic tw e m  d la  
c e ló w  m i l i t a r n y c h )  d o  k r a jó w  ro z ­
w i ja ją c y c h  s ię , w a r to ś c i 83 414 m in  
d o la r ó w .

W ię k s z o ś ć  ty c h  d o s ta w  o t r z y m a ­
ł y  p r z y ja z n e  W a s z y n g to n o w i r e ż i­
m y  w  t y m  n p . Iz r a e l  i d y k t a t u r y  
w o js k o w e  w  A m e r y c e  Ł a c iń s k ie j.  
O g ó łe m  S ta n y  Z je d n o c z o n e  d o s ta r ­
c z y ły  im  p o n a d  46 ty s ię c y  s z tu k  
r ó ż n y c h  ty p ó w  u z b r o je n ia  a m e ry ­
k a ń s k ie g o , na in .  — 82 ty s ią c e  
c z o łg ó w  i in n y c h  p o ja z d ó w  o p a n c e ­
rz o n y c h ,  p o n a d  *  ty s ię c y  d z ia ł  
a r t y le r y js k ic h ,  o k o ło  320 ró ż n e g o  
ty p u  O k rę tó w  w o je n n y c h ,  2« o k r ę ­
tó w  p o iL w o d n y c h . 6 718 s a m o lo tó w  i 
ś m ig ło w c ó w  bo*ow ” reh  o ra z  8 880 r a ­
k ie t  k la s y  „ z ie m ia -p o w ie t r z e ” .

L O N D Y N  P A P  Z n a c z n y  w z ro s t | 
p o p u la rn o ś c i b r y t y j s k ie j  p a r t i i  k o n ­
s e r w a ty w n e j,  w y w o ła n y  e u fo r ią  po 
z w y c ię s tw ie  w  k a m p a n ii  na  F a l­
k la n d a c h , za c z y n a  s ła b n ą ć  O s ta t­
n ie ,  w y n ik i  so n d a żu  o p in i i  p u b l ic z ­
n e j o p u b lik o w a n e  4 b m  w  „ D a i ly  
E x p re s s "  d a ją  p r e m ie r  M a rg a ­
r e t  T h a tc h e r  51 p ro c  g ło s ó w , p o d ­
czas g d y  w  c z e rw c u  p o p a rc ie  d la  
n ie j  d e k la r o w a ło  59 p ro c  a n k ie to ­
w a n y c h  o b y w a te l i  Z d a n ie m  „ D a i ly  
E x p re s s ” , w y n ik i  te  ś w ia d c z ą , że 
fa la  e n tu z ja z m u  w  s p o łe c z e ń s tw ie  
po  s u k c e s ie  n a  F a lk la n d a c h  o p a d a  
i  t e  z n o w u  n a  p ie rw s z y  p la n  w y ­
s u w a ją  s ię  c o d z ie n n e  k ło p o ty ,  ja k  
b e z ro b o c ie  i  u t r z y m u ją c a  s ie re c e ­
s ja  g o sp o d a rc z a

Wdksny na Antarktydzie
L IC Z B A  t rz e c h  z n a n y c h  w u lk a ­

n ó w  na A n ta r k ty d z ie  ¿ osta ła  p ra ­
w ie  p o d w o jo n a  P r z y c z y n i ło  s ię  do  
te g o  o d k r y c ie  c h i l i js k ie g o  ge o lo g a , 
O sca ra  G o n z a le s a -F e r ra n a  k tó r y  
p r z e la tu ją c  w  m a rc u  n a d  P ó łw y -  
spesn A n ta r k ty c z n y m  z a u w a ż y ł d w a  
w u lk a n ic z n e  s to ż k i O d k ry w c a  
tw ie r d z i ,  że z p o k ła d u  n e l ik o p te ra  
w id a ć  b y ło  ś la d y  n ie d a w n y c h  e r u p ­
c j i  a je d e n  ze -¡to żkó w  leszcze  d y ­
m i ł  S ą d z i s ię  te  o d k r y c ie  m oże 
m ie ć  is to tn e  z n a c z e n ie  d la  z ro z u ­
m ie n ia  z ja w is k  s e js m ic z n y c h  za ch o ­
d z ą c y c h  na  k u l i  z ie m s k ie )  F a k t. 
że c z y n n e  w u lk a n y  o o ło /.on e  sa w  
o d le g ło ś c i o k  50 k m  od P ó łw y s o u  
A n ta rk ty c z n e g o  w s k a z u je  na to  te  
p ły ta  p a c y f ic z n a  s to p n io w o  p rz e s u ­
w a  s le  oo d  p ły tę  a n ta rk ty c z n a

Na razie —
IN ŻY N IE R IA  genetyczna, ro ­

kująca tak w ie lk ie  naazieje. 
handlowe, wyw oła ła wśród u- 
czonych zachodnich ) między 
labora to riam i badawczymi praw 
dziwy wyścig z czasem, w k tó ­
rym  umowną metą był moment 
wprowadzenia na rynek p ier­
wszego produktu, będącego w y­
nik iem  m anipulacji genetycz­
nych Wyścig ten został zakoń­
czony. Zwycięzcą jest „In te r- 
ve t” , f i l ia  duńskiego- giganta 
chemicznego i tekstylnego — 
„A kzo” . Benefaktoram i będą 
jednak nie ludzie, lecz trzoda 
chlewna i bydło. Produktem 
tym  jest bowiem szczepionka 
przeciwko biegunce zwierzęcej 
— chorobie, k tóra rokrocznie 
uśmierca m iliony  młodych zwie 
rząt.

„A K Z O ”  sprzedaje już tę 
szczepionkę na terenie Holan­
d ii, a p lanuje wprowadzenie 
do sprzedaży na terenie W 
B ry ta n ii specjalnej szczepionki 
z przeznaczeniem dla świń. Pla 
ny handlowe f irm y  napotkały 
jednak niespodziewane przesz­
kody na terenie USA, gdzie 
kwestionuje się czystość biolo-

„Finalny atak“
(Dokończenie ze sir. I)

te w a lk i w porcie oejruckim  
Izraelczycy próbowali przebić 
się w k ierunku posterunków 
palestyńskich, jednakże, jak 
w yn ika  ze zgodnych re lacji ko­
respondentów agencyjnych, s il­
ny opór komandosów palestyń­
skich zmusił ich do odwrotu 
Jak stw ierdziło  przedstawiciel­
stwo OWP w Rzymie, w ciągu 
ostatniej doby rozpoczął się „ f i 
nalny atak”  wojsk izraelskich 
na Be jrut zachodni

Bezwzględność, z jaką Izrael 
podjął atak na B e jru t zachod­
ni, wywołała poruszenie nawet 
w Waszyngtonie jakko lw iek 
przejawy „niezadowolenia”  ad­
m in is trac ji Reagana i  izrael­
skiego sojusznika są raczej o- 
bliczone na efekt i nie mają 
pokrycia w konkretnych fak­
tach. Wczoraj rano Reagan 
zwołał w B iałym  Domu posie­
dzenie specjalnej g rupy kryzy­
sowej pod kie row nictwem  w i­
ceprezydenta George’a Busha 
Tematem oorad była sytuacja w 
Libanie Rzecznik Białego Do­
mu. La rry  Speakes ograniczył 
się do stwierdzenia, że atak i- 
zraelski „me sprzyja procesowi 
pokojowego uiegulowania i 
praktycznie uniem ożliw ia kon­
tynuowanie w ysiłków  dyploma­
tycznych”  W tym  samym 
m nie j więcej duchu wypowie­
dział się rzecznik Departamen­
tu  Stanu Tak więc w phw ili. 
gdy na B e jru t spada grad po­
cisków niszczących obiekty cy­
wilne. Waszyngton niejako u- 
mywa ręce od całej sprawy i 
w dalszym ciągu unika wyraź­
nego potępienia barbarzyńskiej 
akc ji Izraela

NOWY JORK PAP. Rada 
Bezpieczeństwa ONZ uchwaliła 
w  środę wieczorem rezolucję 
potępiającą Izrael za to, że nie 
zastosował się do poprzednich 
uchwał ONZ dotyczących L iba­
nu. Rada wezwała do wycofa­
nia wojsk izraelskich z B e jru­
tu na pozycje, jakie  zajmowa­
ły  przed niedzielną rezolucją 
Rady Bezpieczeństwa, k tóra do 
magała się wstrzymania ognia 
i zaprzestania wszelkich dzia­
łań wojskowych w Libanie Je­
żeli któ rako lw iek ze stron nie 
zastosuje się do rezolucji, Ra­
da rozważy podjęcie skutecz­
nych środków zgodnie z Kartą  
Narodów Zjednoczonych Za re 
zolucją głosowało 14 państw 
Stany Zjednoczone wstrzym ały 
się od głosu

N A  ś ro d o w y m  p o s ie d z e n iu  R ad y  
B e z p ie c z e ń s tw a  O N /  w y s tą p i ł  ru. 
in .  p rz e d s ta w ic ie !  P o ls k i,  J e rz y  N o ­
w a k ,  k tó r y  o s t ro  p o tę p i ł  w  ¡m ie ­
n iu  rz ą d u  P U L  i / r a e l  za da lsze

ro z s z e rz a n ie  a g re s j i  w  L ib a n ie .
D e le g a t P R L  p o r ó w n a ł o b e cn y  

a ta k  w o js k  iz ra e ls k ic h  na B e jr u t  
do  s y s te m a ty c z n e g o  n iszcze n ia  
W a rs z a w y  p rze z  h it le ro w c ó w  w  c/.a 
s ie  U  w o jn y  ś w ia to w e j P o d k r e ś l i ł ,  
że o d m o w a  Iz ra e la  w y p e łn ie n ia  d e ­
c y z j i  R a d y  B e z p ie c z e ń s tw a  w  s p ra ­
w ie  w y s ła n ia  do  B e jr u tu  o b s e rw a ­
to ró w  O N Z  ś w ia d c z y  o z a m ia rz e  
T e l- A w iw u  k o n ty n u o w a n ia  a g re s ji,  
w y m ie rz o n e j p rz e c iw k o  n a ro s io w i 
l ib a ń s k ie m u  i p a le s ty ń s k ie m u  W ska  
z a ł te ż  na  k o n ie c z n o ś ć  n a ty c h m ia ­
s to w e g o  p o d ję c ia  w  te j  s y tu a c j i  
o d p o w ie d n ic h  k r o k ó w  orze? Kartę 
B e z p ie c z e ń s tw a  k tó ra  je s t o rg a ­
n e m  O N Z  o d p o w ie d z ia ln y m  za u- 
t r z y m a n ie  p o k o ju  na  ś w ie c ie

M ó w c a  s k r y ty k o w a ł  S ta n y  Z je d  
n o c z o n e  za u d z ie la n ie  Iz ra e lo w i 
s ta łe g o  p o p a rc ia  D e le g a t PR 1 w y ­
p o w ie d z ia ł s ię  ta k ż e  p rz e c iw k o  s to ­
s o w a n e j p rze z  U S A  ta k ty c e  o p ó ź ­
n ia n ia  p ra c  R a d y  B e z p ie c z e ń s tw a , 
co  w  p rz e s z ło ś c i u n ie m o ż l iw iło  j.ej 
p o d ję c ie  e fe k ty w n y c h  d z ia ła ń  d la  
p r z e rw a n ia  a g re s j i  iz ra e ls k ie j

P rz e d s ta w ic ie l P o ls k i w s k a z a ł ta k  
że n a  k ła m l iw e  w y p o w ie d z i d e le ­
g a ta  Iz r a e la  k tó r y  w b re w  w s z e l­
k im  fa k tp m  u t r z y m y w a ł n a  fo tu m  
R a d y  B e z p ie c z e ń s tw a , iż  w  za c h o d ­
n im  B e jr u c ie  n ie  m a  n o w e g o  ro z ­
s z e rz e n ia  a g re s j i  iz ra e ls k ie j.

P rz e d s ta w ic ie l P o ls k i p r z y łą c z y ł 
s ię  je d n o c z e ś n ie  do  ty c h  d e le g a c j i ,  
k tó r e  w y r a z i ły  p o p a rc ie  d la  p ro ­
je k tu  r e z o lu c j i  io rd a ń s k o -h is z p a n -  
s k ie j

PREZYDENT Ronald Reagan 
wezwał bojow ników  palestyń­
skich do bezzwłocznego opusz­
czenia B e jru tu  i oświadczył, źe 
Izrael musi przestrzegać poro­
zumienia o zawieszeniu broni, 
gdyż kryzys w Libanie może 
być rozwiązany ty lko  drogą ne­
gocjacji pokojowych.

Prezydent Reagan ogłosił po­
wyższy apel po posiedzeniu 
specjalnego sztabu kryzysowe­
go. powołanego w  związku z 
sytua.cją w Libanie, k tó ry  roz­
ważał reakcję USA na m il i­
tarne operacje Izraela w Be j­
rucie zachodnim

Północna Belgia
bez prądu

B R U K S E L A  P A P  W ś ro d ę  w  
p o łu d n ie  p o ło w a  te r y t o r iu m  p ó ł­
n o c n e j B e lg i i  o ra z  s to lic a  — B r u k ­
se la  b y ły  p rze z  d w ie  g o d z in y  p o ­
z b a w io n e  p rą d u  e le k tr y c z n e g o . S p o  
w o d o w a ło  to  p o w a ż n e  z a k łó c e n ia  
w  k o m u n ik a c j i  k o le jo w e j  s ta n ę ło  
m e tr o  b ru k s e ls k ie .  P o łu d n io w e  w y ­
d a n ie  d z ie n n ik a  „ L e  S o ir ”  u k a z a ­
ło  s ię  z d u ż y m  o p ó ź n ie n ie m .

P rz y c z y n ą  a w a r i i  b y ła  e k s p lo z ja  
w  je d n e j  z e le k t r o w n i  n a  p ó łn o c  
o d  B r u k s e l i ,  w  w y n ik u  k t ó r e j  3 
o so b y  z o s ta ły  ra n n e . R ó w n o c z e ś n ie  
n ą s tą p i ła  ta k ż e  a w a r ia  w  e le k t r o w ­
n i  a to m o w e j w  D o e l k o ło  A n tw e r ­
p i i

P o p o łu d n iu  w  w y n ik u  s z y b k o  
p rz e p ro w a d z o n y c h  r o b ó t  n a p ra w ­
c z y c h  w  o b u  e le k t r o w n ia c h  p rą d  
z o s ta ł w łą c z o n y  J e d n a k ż e  w  n ie ­
k tó r y c h  c zę śc ia ch  p ó łn o c n e j B e l­
g i i  a ta k ż e  n a  w y b rz e ż u  n a d a l 
w y s tę p u ją  z a k łó c e n ia  w  d o s ta w a c h .

weterynaria
giczną reklam owanej szczepion 
ki.

S C H O R Z E N IE  b ie g u n k o w e , o 
k tó r y m  m o w a , w y w o łu je  b a k te r ia  
E s c h e r ic h ia  C o li,  w  n o r m a ln y c h  
w a r u n k a c h  b ie rn y  p a s o ż y t p rz e w o ­
d u  p o k a rm o w e g o  w ie lu  ss a k ó w  W 
k o r z y s tn y c h  w a r u n k a c h  b a k te r ia  
ta  p r o d u k u je  to k s y n ę , k tó r a  z a b i­
ja  z w ie rz ę ta  N a jb a r d z ie j  n a ra ż o n e  
są z w ie rz ę ta  m ło d e , z k tó r y c h  70 
—80 p ro c . g in ie  p o  z a c h o ro w a n iu . 
W  s a m e j H o la n d ii  10 p ro c  m ło d e j

UCZONYM z Państwowego 
Insty tu tu  Zdrow ia Społecznego 
w Bilthoven (Holandia) udało 
się wyizolować odpowiednie ge 
ny a inny zespół biologów z 
powodzeniem wszczepił te geny 
w kom órk i zw ykłe j (niie prepa­
rowanej genetycznie) bakterii 
E. Coli. Zabieg ten przekształ­
c ił mechanizm proteinowy bak­
te r ii E Coli w ten sposób, iż 
produkować począł dwa po­
trzebne typy protein (K-88 w 
wypadku świń i K-99 w  w y­
padku bydła)

Inżynieria genetyczna:
pierwszy produkt w sprzedaży!

t r z o d y  c h le w n e j  g in ie  z p o w o d u  
b ie g u n k i  z w ie rz ę c e j.

T r a d y c y jn e  s z c z e p io n k i,  p r z y g o ­
to w y w a n e  na  b a z ie  m a r tw y c h  b a k ­
t e r i i  E . C o li ,  b y ł y  m a ło  s k u te c z n e , 
a  p o d s ta w o w y m  p r o b le m e m  b y ła  
n ie e k o n o m ic z n o ś ć  m e to d  p r z y g o to ­
w y w a n ia  s z c z e p io n e k  s k u te c z n ie j ­
s z y c h . B io te c h n o lo d z y  f i r m y  „ I n -  
t e r v e t "  w p a d l i  na  p o m y s ł w y k o ­
r z y s ta n ia  w  t y m  c e lu  g e n e ty c z n ie  
s p re p a ro w a n y c h  b a k te r i i  E . C o li ,  
k t ó r e  w y k o r z y s ta n o  d o  p r o d u k o ­
w a n ia  d u ż y c h  i lo ś c i s p e c ja ln e g o  
t y p u  p r o te in  u o d p o r n ia ją c y c h  p rz e  
c iw  s c h o rz e n iu .

P R O D U C E N C I n o w e j  s z c z e p io n k i 
u w a ż a ją , iż  z a s t rz e ż e n ia  a m e ry k a ń  
s k ie  p o z b a w io n e  są u z a s a d n ie n ia . 
C z y s to ś ć  s z c z e p io n k i n ie  « ła je  s ię  
p o d w a ż y ć , p o n ie w a ż  l e j  p r o te in y  
n ie  są sk a ż o n e  p o z o s ta ło ś c ia m i k o ­
m ó r k o w y m i,  z k tó r y c h  n ie k tó r e  są 
to k s y c z n e .

E k s p e rc i „ I n t e r v e t ”  tw ie r d z ą ,  iż  
n o w a  s z c z e p io n k a  Jest z n a c z n ie  
s k u te c z n ie js z a  w ła ś n ie  Z p o w o d u  
J e j c z y s to ś c i,  a  ta k ż e  d la te g o , iż  
m o ż n a  Ją s to s o w a ć  w  w y p a d k u  c ię  
ż a r n y c h  m a c io r ,  k tó r e  n a s tę p n ie  
p r z e k a z u ją  m e c h 3 p łz m  o d p o fn o s e ło  
w y  s w y m  w a r c h la k o m .
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„Kurier” u producenta w Goleniowie
Okazuje się na przykład, że 
fabryka poszukuje dziś ludzi do 
pracy, gdy na początku roku 
zwolniono 60 osób z braku dla

Czy bądą kapslo i puszki?  
Już icb trochę w ięcej, ale..

M A ŁY , blaszany kore- 
ezek do butelki w  pew­
nym momencie całkowicie 
rozłożył w Polsce produk­
cje napojów7 chłodzących.
Brak wieczek do słoików 
typu tw lsł-off spowodował 
zahamowanie wytwarza­
nia dżemów i przetworów 
warzywnych. Inna sprawa,
że jeszcze dziś w  wielu w y m i  te c h n o lo g ia m i,  właściwie z „O pakom etu” , wymaga opera- nich zajęcia, 
miejscowościach perma- nowymi r o d z a ja m i wieczek twist- tywności. Wszystkie te niejasności md*
nentny brak czegoś do pi- ^ n e r tó a c h ?  f f i 1 tetie- * ,, głąby rozwiać rozmowa z dy-
cta tłumaczy się spragtuo- z karbowarw) p ó w ie m łm ią .  N a b ie g a  a k to re m  naczelnym goleniow-

SS {Tg!» 5S Sg*©£23FS CIS SSLTSSJSSTî  £
¿aiviiiuv tu ruiaittiiL ,  . . .. • . . .  _ . _,

r,5o ma ' f t 'k ie r o ^  P° c a łe j  Polsce i  zawsze bliższa C z e ln y  w y ja ś n i ł  n u ,  iz  W iz y taN ies te ty , zue m a  m o w y  o  m e i-o -  o n .- ,- , w ™ *™ . s•
„  w a n iu  n a  r y n e k  k o n s e r w  w  p u s z -

O patow m i B lasaaeyih w  G o i »
O D W IE D ZILIŚM Y F'ihrvkf* w a n i u ’ r\a rvnekakonse^v w putó- bodzie k o s z u la  c ia łu .  BUżel Krako- musi być uzgodniona i  za tw ier- Fabrykę ,wamu_na rynek wa ^  licare zakłady przetwórstwa dzona p0 telefonicznym  zaanon

j -w a rz v w n e f fo  n o . w  T a r -  . . .  •
.  .  ,  7 „  . „  _  p ie c z o n e j.  W a c h y ;  n ie  c h o d z i o  *¿^1 w u s a Ś ’  S O W a n iu  i  d o p i e r o  w ó w c z a s

U n ' . ° ^ '  dZ mtS aT  n t V L  T & ?  ¿ ¿ a  "™ w le c fe i t /k  t . Ł  S e b f . k 5  może on udzielić przedstawić!«-zakładów Kom binatu „O pako- chronienie bor^mnentow P™ a  ^  Nie brakuje blach a2 , jak ichko lw iek in fo r-
m et”  W K rakow ie, k tó ry  po roz %roinymi MtiUCi * . w takim Stopniu innym prod<ucen- .P nowiedziałem  sie skad-
» isza n iu  stał sie zrzeszeniem •— Przygotowaliśmy także «mody- tom puszek itd. N a  Wybrzeżu tym- m acji. Dowiedziałem fetę sicąa

«kowany sp o só b  zamykania sic- oaasem na  pu sa fc i czekają przed- łnąd, iż nie jestem, ani jedy- 
producentów .  O sprawach orga jbAw Starz metodą, to «naczy. b lą -  siębiorstwa połowowe, a także ich n v m  a r ) : nierwszvm  dzienni- 
n łzacyjnych te j f irm y  — za szaną przykrywką. z opaską. PaiĘ- staVk 1-rprzetwórnie ryb. Dia tych »1,*
chw ile  Najważniejsze sa k a jl-  k i temu zakłady przetwórstwa owo firan przede wszvstkhn powinien karzem spławionym  przez Oby-
Łłiwii«;. wd j w« » « « h cowo-warzywnego będą mogły wy- produkować Goleniów. watela dyrektora . Wyznając za

w dobrych c ^ a c h  gdy .Ur S5H£JJWSSSS «  „»£ tlJS&STS i
l » l ° g r Wb S k “ aCw y tw ! :  “ L  S B g S f f i t . « S l K  iem ¿ u *  in to rm ac jl o Wdpo-
S n  ił « m ilio rda  <=7tt lk  dC6tatk’J lakierów. Ograniczony zostawania w zrzeszeniu w Kra- tach, planach itd . goleillOWSklC-
rzała rocznie 8,0 m ilia rda  sztuk kooperacyjny import y  ¿rajów Za- kowie, nie ma szans na odpis de- eo ODaikome^u”  Że n ie sa ani
kapselków. Na przełomie 1981— ełio.-iu, polem zaś restrykcje gOTpo- wizowy. Przecież—  tłumaczy kie- .  *L H
te—1982 produkcie ograniczono darcze wobec polskiej gospodarki rownietwo nowego zrzeszenia — złośliwe, asm tendencyjne cn^^a 
i3rt d m n in  in  trzeha h v - pogłębiły trudności. niczego nie produkujecie na eks- ła iw o  S1Q przekonać. I n ie  m;a-f® -fSKSr L t r lwSn;onio Czy kapsli, wieczek i puaaek b<?- Dort... Znowu kółko się zamyka. Jem innych zam iarów poza tym ,
Ip zmniejszyć zatrudmemo. dzie w końcu wystna-ozająca ilosó? .. . ^owieds-ieć Sie co 7 kaD-
Część fachowców skorzystała z Przecie* starania podejmowane M A M  także w ie le w ą tp liw oś- ; r~ y . ”  . ‘. / i  1
możliwości wcześniejszego przez fabrykc ’̂ ~  ci dotyczących wdrażania re - s łam ł> PUSZKami ltcł-
przejścia na em erytury, in n i ^ fn n ^°w ekońw ^woje zrobi? * fo rm y  gospodarczej w  fabryce. Wojciech JURCZAK
gnaleźli sobie nowe zajęcie. —  t a k .  ju ż  je s t  w ię c e j  n a s z y c h  ................  . . - . . .'

w y ro b ó w  i  w id a ć  to  n a  r y n k u ,  ■■ ■■■-....... • -«BlswefcwMRwBOlBw«
—  k a p s l e  w y tw a r a a  n a sz  z a k ła d  g id y ż . n a p o jó w  w p r a w d z ie  a ie  m a  

w  N o w o g a rd z ie  — in fo r m u je  n a -  * a  d u ż o , a le  „p o s u c h a ” , z w ła szcza  
c z e ln y  in ż y n ie r  f a b r y k i  w  G o le n io -  n a  W y b rz e ż u  i  w  S z c z e c in ie . z« ą - 
W ie . —  N a jg o rs z y  » k re s  m in ą ł .  J u ż  r z a  s ie  c o ra z  r z a d z ie j,  o c z y w iś c ie

50-lecie 
Parku Narodowego 
w Pieninach

P IĘ Ć D Z IE S IĄ T  la t  te m u  zo-. 
s ta ł  u tw o r z o n y  . .P a rk  N a ro d o  
w y  w  P ie n in a c h ” . R ó w n ie ż  w  
1032 r .  p o  s ło w a c k ie j  s t r o n ie  
D u n a jc a  p r o k la m o w a n o  po ­
w s ta n ie  . .R e z e rw a tu  P r z y r o d n i  
c ze g o  w  P ie n in a c h ” .

P ie n in y  są od s tu le c i  „ za ­
k ą t k ie m  b a d a ń ” , z ą in te rb s o w a  
n ie  n a u k o w c ó w  o w y m  p ie n iń ­
s k im  fe n o m e n e m  n ie  s ła b n ie . 
B o  te ż  n a  n ie w ie lk im  ob sza ­
rz e  — le d w ie  40 ty s ię c y  m e t­
r ó w  k w a d r a to w y c h  — w y s tę ­
p u je  m . in .  a-ż 12B0 g a tu n k ó w  
r o ś l in  n a c z y n io w y c h ,  w ś ró d  
n ic h  w ie lę  r o ś l in  r e l ik t o w y c h  
i  e n d e m ity ,  c z y l i  r o ś l in y  w y ­
s tę p u ją c e  w y łą c z n ie  w  P ie n i­
n a c h . E n d ę m ltó w  w y ró ż n io n o  
d s ie w ię ć , W śró d  n ic h  ..p szou a  
k a  p ie n iń s k ie g o ” , „ z ło c ie ń  2 »  
w a d z k ie g o ” , „ m n is z k a  p ie n iń ­
s k ie g o ” . N a  t r u d n o  , d o s tę p ­
n y c h  s k a ła c h  w a p ie n n y c h  
w z n o s z ą c y c h  s ię  p io n o w o  n a d  
D u n a jc e m  w y s tę p u ją  s k u p is k a  
r e l ik t o w e j  s o s n y  —  ś w ia d k a  
e p o k i  p rz e d lo r io w e o w e j.  T n te re  
su  je  n a u k o w c ó w  r ó w n ie ż  z w ie  
r z ę c y  ś w ia t  P ie n in .  B o d a j  n i ­
g d z ie  n ie  w y s tę p u je  aż  ty le  
g a tu n k ó w  m o ty l i .  W  p ie ­
n iń s k ie j  b ib l io g r a f i i  o p ra c o ­
w y w a n e j  p rz e z  p r a c o w n ik ó w  
P ie n iń s k ie g o  P a r k u  N a ro d o w e  
go  f ig u r u je  j u ż  b l is k o  d w a  t y  
s ią ce  t y t u łó w  k s ią ż e k  1 p u b l i ­
k a c j i .  W a r to  d o d a ć , jż  n a js ta r  
m e  z n a n e  w z m ia n k i  ó  t y m  re  
g io n ie  p o c h o d z ą  z p ie rw s z e j 
p o ło w y  X I V  w ie k u ,  a u s tn ie je  
p rz y p u s z c z e n ie , ?.e w  k r o n i ­
k a c h  K s ię s tw a  W ie lk o m o r a w -  
s k ie g o  p o w in n y  z n a jd o w a ć  -się 
w ia d o m o ś c i p o ch o d zą ce  z  w ie  
tou d z ie w ią te g o . ( P A P |

Jazz Jantar 82”

w r ó c i l i ś m y  d o  p r o d u k c j i  k a p s l i  n a  c h o d z i o b r a k  u a p o jó w  p o w o d o -  
dw i«* z m ia n y  i  z w ię k s z y l iś m y  i c h  w a n y  n ie d e s ta re z a n ie m  k a p s l i  *  
I lo ś ć . W  c ią g u  te g o  r o k u  d a m y  N o w o g a rd u  —  w y ja ś n i!  n a c z e ln y  
r o z le w n io m  ró ż n y c h  n a p o jó w  o k o -  in ż y n ie r  „ b la s z a n k i” , 
l o  3 m il ia r d ó w  k a n s i i . . .  W s z y s tk o  z a le ż y  o d  d o s ta w  b la -

W  g o le n io w s k im  z a k ła d z ie  p r o -  c i l y  z  H u ty  im .  W . L e n in a .  G ig a n t  
■wadzi s ię  in te n s y w n e  p r ó b y  z  n o -  ^e n  d a ją c y  s u ro w ie c  n a  op a feo w a - 

'n i a  b la sza n e , p r a c u je  w  o p a r c iu  o 
w y s łu ż o n e  u rz ą d z e n ia  ja p o ń s k ie . 
Ic h  s ta n  te c h n ic z n y  s p o w o d o w a ł o -  
g ra n ic z e n ie  p r o d u k c j i .  P o n a d to  d o  
te g o  r o d z a ju  b la c h  p o trz e b n a  je s t  
c y n a . C y n y  p e r m a n e n tn ie  b r a k u je ,  
s za n s  na  d e w iz o w y  z a k u p  n ie  m a . 
K o lo  s ię  z a m y k a . B la c h y  n a  Opa­
k o w a n ia  m ia ła  w y tw a r z a ć  H u ­
ta  „ K a t o w ic e ”  p o  z a k o ń c z e n iu  I I  
e ta p u  J e j b u d o w y . J a k  w ia d o m o , 
in w e s ty c ja  ta  zo s ta ła  w s tr z y m a n a  
i. . .  z n o w u  ie s t z a m k n ię te  k o ło .

Z PEWNOŚCIĄ starania go­
leniowskiego zakładu o zw ięk­
szenie ciągłe deficytow ej pro­
dukc ji kapsli i opakowań dają 
ja k  najlepsze świadectwo. D!a-> 
czego jednak próby i  doświad­
czenia trw a ją  tak długo? No­
w y  system ekonomiczny, k tó ry

___ „  zapewne wejdzie w  życie rów -
(PAP )|n ież w  goleniowskim  zakładzie

n
OD 6 do 8 bm. odbędą się w 

Gdańsku X  Nadbałtyckie Spo­
tkan ia  Jazzowe — „Jazz Jantar 
82” , zorganizowane przez K lu b  
Studentów Wybrzeża „Ż a k ”  o- 
raz Polskie Stowarzyszenie Jaz 
zowe. Tegoroczna impreza znaj 
du je  się w  program ie tradyeyj 
nych „D n i Gdańska” .

Koncerty prezentujące w  mia 
rę  wszechstronnie czołówkę poi 
skłego jazzu m ają się odbywać 
w  w ie lk im  m łynie, zaś koncer­
ty  klubowe będące prezentacją 
gdańskich zespołów jazzowych 
— w  kaw ia rn i studenckiego 
fcłubu „Żak” .

Walka z wiatrakami

0 języku w środku lata
w e t w  prasie  lite ra c k ie j,  w  recen­
z j i  poe tyck iego  to m ik u , w  tygod­
n ik u  „T u  i  Teraz”  (n r  7), możem y 
przeczytać ta k ie  ku rio za ln e  zdanie: 
„K s ią ż k a  ma sw o je  edenie, zdra­
dza tendencje  n ie  stoja.ee d z is ia j u 
szczytu m ody p o e tyck ie j może bu ­
dzić k o n tro w e rs y jn e  op in ie ” . Sen­
su tego zdania m ożna .się na s iłę  
dom yśleć, ale znacz«’ e ciekawsze 
je s t to, że jego  a u to r zdaje się 
„zdradzać tendencje  n ie  sto jące

- 7Tr. , . d z is ia j u  szczytu”  po lszczyzny!
N IE  M A  c h y b a  z le j p o r y  d o  p o tk n ię ć  ję z y k o w y c h  n a s z y c h  Można by tak  d łu g o  — co m n ie j 

p is a n ia  o b łę d a c h  ję z y k o w y c h ,  k o le g ó w  d z ie n n ik a r z y ,  a  ta k ż e  S2?m  w  ś rodku  la ta  solennie obie 
p le n ią c y c h  s ię  c o ra z  o b f ic ie j  w  ic h  in te r lo k u to r ó w  ( r a d io w y c h  d y  V z y k a y tS v  " r ^ d k f T  tc ie S z n ’  
n a s z e j p ra s ie ,  r a d iu  i  te le w iz j i ,  c z y  te le w iz y jn y c h ) ,  k tó r y m  n ie  „N a  dzień dz is ie jszy”  je d n a k  koń - 
m im o  w ie lu  w y ty k a c z y  t y c h  u s ta n n ie ,  m im o  ic h  c z ę s to k ro ć  czę .odpowiedzią na p y ta n ie  ..w  te - 
b lQ d 6 w , d z ia ła ją c y c h  w ła ś n ie  w io d ą c e j r o l i  s p o łe c z n e j, u le g a  S f t z U o o S 8 
m  xn.... w  p ra s ie , r a d iu  i  te le -  ją  ( ję z y k o w o ) .  s ta rtu . Po p rostu  dlatego, że pod-
w iz j i .  Ś ro d e k  la ta .  o k re s  p le ń -  N a  p r z y k ła d  n a  p y ta n ie  d z ie ń  czas u r lo p u  czy to  „ w  m iesiącu 
n o ś e i ( r o ś l in n e j)  i  k a n ik u ły  za - n ik a r z a  o  p la n y  c z y  z a d a n ia  g f j r S
ra z e m , je s t  s z c z e g ó ln ie  d o b ry ,  w s z y s tk o  je d n o ;  m in is te r s tw a ,  i .  re fle k s je . W yko rzys ta jc ie  dobrze 
A  d la c z e g o ?  O  t y m  p o w ie m  n a  m a łe g o  c z y  d u ż e g o  z a k ła d u  D ra  ten czas ko ledzy piszący i m ó w ią - 
k o ń c u  c y , P G R , s p ó łd z ie ln i c z y  k io s k u  S T S h ?  &w  » 1

0  . .  . . . .. „ R u c h u  , u s ły s z y m y  m e o d m ie n -  u rlo p ó w  zaw odow i w y tyka cze  błę-
b p i  o b u jm y  p rz e to ,  m e  z ra z e -  n ą 5 s a k ra m e n ta ln ą  o d p o w ie d ź  dów  ję zykow ych , ale przybędzie  im

n i n i k ł y m i  r e z u l t a ta m i d z ia ła ń  __ ,„v b -n  w  su ku rs  jeszcze jeden ję zyko w y

I t o y c h ,  wytykaczy b łą d ó w ję -  naliśmy. ”  ”  v Zes facu  Jł^cu K g M ? p S S g ™ ' r  ' “ e?“ ,U-
J a n u s z  TERM EK

Sinawy iawclMów wo ennyah i wofsko^yeh

Prasę nad noweiizac.i) ustawy 1 1014 r.
w  M A j i i  1974 r o k u  z o s ta ła  w p ro w a d z o n a  w  ż y c ie  u s ta w a  o z a o p a - r z y  u t r a c i l i  z d ró w ie  w  w a lk a c h  o 

t r ^ n i u  in w a lid ó w  w o je n n y c h  i  ic h  ro d z in .  D z ię k i n ie j  z a ła tw io n o , n a ro d o w e  i s p o łe c z n e  w y z w o le n ie  *, 
w ó w c z a s  s n o ro  n a jp i ln ie js z y c h  p o t r z e b  t y c h  lu d z i .  J e d n a k ż e  w ra z  z J L ^ T  jeszcze  je d n o  m e m n .e j 
u n łw /e m  czasu  co ra z  w y r a ź n ie j  d a w a ło  s ię  o d c z u ć , że k o n ie c z n e  w a ż n e  z a g a d n ie n ie  -  w s p ó łp ra c a  1 
iePs t w n ie s ie n ie  d o  u s ta w y  p e w n y c h  z m ia n ,  k tó r e  o d p o w ia d a ły b y  a k -  p o rn o c  ze s t ro n y  w ła d z  a d m in ls t r a  
t u a ln ^ j  s y tu a c j i  in w a lid ó w .  S z c z e g ó ln ie  b y ły  to  i  są s p ra w y  b y to w o -  c y ln y ę h  o ra z  in n y c h  o rg a n iz a c j i,  
m a te r i i ln e  t a k  w a ż n e  d la  t e i  g r u p y  lu d z i,  z  k tó r y c h  w ię k s z o ś ć  z y .e  B y ło  o n o  ta k ż e  p o ru sza n e  n a  P le ­
n a  e r a n lc y  t / .w  m in im u m  s o c ja ln e e o  O  tv m  m ó w i ło  s ie  iu ż  od  d a w -  m im  Z a r z ą d u  G łó w n e g o  i  o ty m  

*  K ' r o z m a w ia l iś m y  ró w n ie ż , z p re zese m
Z  W  Z I  W . in te r e s o w a ła  na s  o c z y -

N IE  D y ło  i o ’ n ig d y  ła tw e  d o  ż re -  in w a lid ó w  u t r z y m u ją c y c h  s ię  w y -  w iś c ie  s y tu a c ja  w  n a s z y m  szcze - 
a l iz o w a n ia ,  d la te g o  s p ra w a  n o w e -  łą c z n ie  z u s ta w o w e j p o d s ta w y  w y  c lń s k lm  re g io n ie .
U z a c j i  u s ta w y  w c ią ż  p rz e c ią g a ła  m i a r  u  n a jn iż s z e j r e n ty ,  d o d a te k  O s ta tn io  d a je  s ię  z a u w a ż y ć  v r lę k  
s ie  a o s ta tn io  s z c z e g ó ln ie  ■ s k o m p ll  p ie lę g n a c y jn y  d la  osó b , k tó r e  u -  sze z a in te re s o w a n ie  s ię  w s p o irm ia -  
k o w a ła  s ię  w  eza s le  n a ra s ta ją c e g o  k o ń c z y ły  70 r o k  ż y c ia  I td .  Z a z n a -  n y c h  c z y n n ik ó w  p r o b le m a m i in w a -  
k r y z y s u  g o s p o d a rc z e g o . W p ły n ą ł  o n  cz o n o . iż  p r z y  m o d y f ik a c j i  u s ta w y  l id ó w  w o je n n y c h  1 je s t  t o  p o c ie -  
n a  zn a c z n e  z w o ln ie n ie  p ra c  n a d  n ie  m o ż n a  re z y g n o w a ć  z d o ty c h -  a za ją e y  f a k t .  ’S p o tk a n ia  z o ia e d -  
r o z w ią z a n ie m  n a jw a ż n ie js z y c h  p r o -  c z a s o w y c h  u p r a w n ie ń  in w a lid ó w  i  s ta w ic le la m ł -w ła d z  m ia s ta  w y k a z u -  
b le m ó w  In w a l id ó w .  ic h  r o d z in  — p o d w y ż s z e n ia  ic h  ea- ją c y m i  d u ż o  z ro z u m ie n ia  d la  ey-

Z a rz a d  G łó w n y  Z w ią z k u  I n w a l i -  o p a t rz e n ia  m a te r ia ln e g o  w o b e c  la -  t u a c j i  te g o  ś ro d o w is k a , o m a w ia n ie  
d ó w  W o je n n y c h - p o c z y n i ł  t u  w ie le  w in o  w  o  p o s tę p u ją c e j p o d w y /K :  ic h  s p r a w  na  s e s ji M R N  m o g ą  tu  
s ta ra ń  o d b y w a ją c  sze re g  r o z m ó w  k o s z tó w  u t r z y m a n ia  c z y  w y p ła c a -  p o s łu ż y ć  ja k o  p r z y k ła d y .  W s p o m ­
n i in .  z k ie r o w n ic t w e m  M in is te r -  n ie  p e łn e g o  z a o p a trz e n ia  r e n to w e -  n i jm y  jeszcze  o  u b ie g ło ro c z n e j d e - 
s tw a  P ra c y , P ła c  i  S p ra w  S o c ja l-  g o  p r z y  z b ie g u  u p r a w n ie ń  d o  e m e -  e y z j i  w o je w o d y  z w a ln ia ją c e j i n ­
n y c h  (z o s ta ło  o n o  z o b o w ią z a n e  d o  r y t u r y  lu b  z In n y c h  t y t u łó w .  w a l id ó w  w o je n n y c h  n a  te re n ie  n a -
p rz e d ło ż e n ia  p r o je k tu  n o w e l iz a c j i  P r o je k t  n o w e l iz a c j i  — J a k  s tw łe r  szeg o  w o je w ó d z tw a  o d  o p ła t  za 
u s ta w y ),, a ta k ż e  z w ic e p re m ie re m  d z i ł  p re ze s  s z c z e c iń s k ie g o  Z a rz ą d u  p rz e ja z d y  ś ro d k a m i k o m u n ik a c j i  
J . O b o d o w s -k im . W o je w ó d z k ie g o  Z IW  m j r  re z . S t  m ie js k ie j  o ra z  o  p o m o c y  w o js k a ,

M in is te r s tw o  p r z e d s ta w iło  s w ó j K im s z a l — p o w in ie n  z a ła tw ić  k tó r e  z a d e k la ro w a ło  te ż  s w ó j p a -  
o s ta tn i p r o je k t  w  c z e rw c u  b r . ,  n ie  w s z y s tk ie  s p r a w y  p o ru s z a n e  ,n a .  fcronat n a d  o rg a n iz a c ją .  P o d o b n e  
u w z g lę d n ia ł - o n  je d n a k  p o d s ta w o -  z je ź d z ie  z w ią z k u , k tó r e  o d  l a t  n u r -  z a in te re s o w a n ie  i  Chęć p r z y jś c ia  z 
w y c h  p o s tu la tó w  z w ią z k u  ta k ic h ,  to w a ły  to  ś ro d o w is k o . S z e re g  w n io -  oo m o cą  w  c o d z ie n n y c h  k ło p o ta c h  
ja k  k o n ie c z n o ś ć  u s ta le n ia  je d n e j  s k ó w  z o s ta ło  u w z g lę d n io n y c h  w y k a z u ją  w ła d z e  w  te re n ie , 
u s ta w o w e j p o d s ta w y  w j m l a r u  r e n -  w p r a w d z ie  w  m a jo w e j  u s ta w ie  o  A k t u a ln ie  k o m is ja  s o c ja ln a  p r z y  
t y  z b l iż o n e j d o  ś r e d n ie j  p ła c y  n ie -  s z c z e g ó ln y c h  u p r a w n ie n ia c h  k o m b s  Z W  Z IW  r o z p a t r u je  w n io s k i  o  za - 
ża le ż n ie  od r e n t  u s ta la n y c h  o d  z a - ta n tó w . a le  n ie  o b e jm u ją  o n e  w  p o m o g i w  z w ią z k u  z p rz y z n a n ą  o -  
r o b k u  o ra z  c a łk o w it e j  n le z a w ie -  c a ło ś c i w s z y s tk ic h  n a jp i ln ie js z y c h  s ta tn io  p rz e z  w ic e p re m ie ra  J .  O h o - 
s z a ln o ś c i r e n t  in w a lid z k ic h  d la  d o  z a ła tw ie n ia  p r o b le m ó w  in w a l i -  d o w s k ie g o  d o ta c ja  d o ra ź n ą  d la  n a j-  
ty c h ,  k tó r z y  n a b y l i  u p r a w n ie n ia  d ó w  w o je n n y c h  i  w o js k o w y c h ,  b a r d z ie j p o tr z e b u ją c y c h  c z ło n k ó w  
e m e ry ta ln e  iu b  in n e  ś w ia d c z e n ia  o  P r z y s z ły  p r o je k t  u w z g lę d n ia ją c y  to  Z IW . k tó r y c h  a k tu a ln a  s y tu a c ja  go  
c h a r a k te rz e  r e n to w y m . r o d z i n a d z ie je  na  Ic h  z a ła tw ie n ie ,  s n o d a rc z a  k r a j u  d o tk n ę ła  w  szeze-

T E  d w a  z a g a d n ie n ia  z n a la z ły  s ię  n ie m n ie j  o k a ż e  s ię  to  d o p ie ro  , ©o g ó ln y  spo sób . M o ż n a  m *ee n a a z ie -  
w  u c h w a le  P le n u m  Z a rz ą d «  G łó w -  u k a z a n iu  s ię  w ią ż ą c y c h  p rz e p is ó w , ją  że w ła d z e  z a d ą ż k u  b ę d ą  c z y m -  
n e g o  Z IW  ja k o  p o s tu la ty  n ie z b ę d n e  u c h w a le n iu  p r o je k tu  p rz e z  S e jm . i y  d a lsze  s ta ra n ia  p  iraete-pne ża ­
r to  r e a liz a c ji .  O p ró c z  n ic h  u ję to  w  s p r a w a  je s t  p i ln a ,  c h o d z i o  z a p e w  p o m o g i t a k  w a ż n e  d la  ty c h  lu n z r  
u e h w fc le  m . in .  » p r a w y  d o d a tk u  d la  f t le ń ie  g o d z iw e g o  b y t u  lu d z io m ,  k t ó  te » )

zykow ych wytknąć raz jeszcze mamy ^  wykonania to  czy 
parą takich , najbardzie j pospo- tamto...” , „w tym  temacie za- 
Iitych  i nagminnie spotykanych, mierzarny...” , itp., itd . Zamiast 
mmmmmmmmmmmmmammmmmmmmmaamm po prostu: do dziś, w  lipo« (jak

lip iec, to  wiadomo, że miesiąc), 
w  te j sprawie, itp., itd. Obo­
wiązywać powinna prostota i 
precyzja językowa, odpowied­
nia wobec jasno określonych za 
dań np. produkcyjnych, a nie 
pseudouczoność ' językowa. Jest 
ona najczęściej czerpana z 
tzw. ambony („na dzień dzisiaj 
szy” ), z bełkotliwego referatu, 
którego język nie wiadomo dla 
czego tw orzy modę na określo­
ne słowo („tem at” ), z n iech lu j­
stwa językowego i żargonu nie 
douczonych naukowców (w mie 
s-iącach studiów)!

N IE  d a jm y  s ię  ję z y k o w e m u  n ie ­
c h lu js tw u .  m im o  że  s-zerzy s ię  o n o  
Jak  za ra za  w  G re n a d z ie . O to  n a -

F A B R Y K A  M a szyn . Ż n iw ­
n y c h  w  P ło c k u  w y p r o d u k u j»  
w . t y m  r o k u  4,5 ty s ią c a  k o m ­
b a jn ó w  d o  z b io ró w  z b ó ż : B i-  
z o n -S u p e r  i B iz o n -R e k o rd . 
M im o  t r u d n o ś c i z a o p a trz e n io ­
w y c h  p la n y  w y k o n y w a n e  są . 
n a  b ie ż ą c o . N a jw ię k s z e  k ło p o ­
t y  m a  f a b r y k a  z a k u m u la to ­
ra m i.  P r o d u k c ja  o s ta tn ic h  d n i  
w y s y ła n a  je s t  n a  b ie ż ą c o  do  
u ż y t k o w n ik ó w ,  k tó r y c h  część 
p rz y je ż d ż a  po  o d b ió r  b e z p o ­
ś re d n io  do  F M Ż  w  P ło c k u . 
K a ż d e g o  d n ia  o k o ło  10 k o m ­
b a jn ó w  n ie m a l n a ty c h m ia s t 
Po o p u s z c z e n iu  f a b r y k i  u ż y ­
w a n y c h  je s t p rze z  w ła ś c ic ie l i  
w  a k c j i  ż n iw n e j.

N A  Z D J Ę C IU :  o d b ió r  k o m ­
b a jn ó w  p rz e d  F a b ry k ą  M a ­
s zyn  Ż n iw n y c h  w  P ło c k u .

C A F  — H e n r y k  R o s ia k
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67 tys. onarnych ludzi...

Na ratunek... tonącym!
Rajd „Gryfowe Wici"

Pomóżmy
BOCZNIE tonie w  Polsce ponad tysiąc osób. K ry je  się *a 

lym  bezmiar niejednej ludzk ie j tragedii. D ram at n ie jednokrot­
n ie wcale niezawiniony. Toną bowiem ludzie m łodzi i  starzy, 
toną dzieci. Ludzie nie um iejący pływać i c i św ietnie radzą­
cy sobie w  wodzie, k tó rzy  prze liczy li się ze swym i s iłam i 
i  musieli zapłacić za to najwyższą cenę.

SZLAC HETNA idea ra tow ­
n ic tw a wodnego sięga odległych 
czasów starożytnych. U m ie ję t­
ności p ływ ania  i  ratowania to ­
nących wysoko cen ili sobie 
starożytn i żeglarze. Do dziś 
przetrw ało wielce rozumne i 
wym owne hasło z tych czasów 
„człow iekiem  in te ligentnym  jest 
ten co umie czytać i p ływ ać” .

Ratownictwo wodne ma swo­
je bogate tradycje. I  choć zor­
ganizowane fo rm y  ratow nictw a 
powsta ły stosunkowo późno, bo 
pierwsze w  ¿wiecie Tow arzy­
stwo Ratownictwa Wodnego od­
tworzono w  1767 r. W Am ster­
damie, to jednak samą ideą 
niesienia pomocy ludziom  toną­
cym  interesowano się znacznie 
wcześniej, czyniąc w  tym  za­
kresie w iele przedsięwzięć. Np. 
W Polsce ideę tę k rzew ił i 
w c ie la ł w  życie ju ż  w  1604 ro ­
ku H ieron im  Gostomski, budu­
jąc w  Sandomierzu nad Wisłą 
klasztor i .szpital, którego bra­
cia zakonni za ceł zbożny m ie­
l i  niesienie pomocy o fiarom  — 
niedoszłym topielcom kró low ej 
rzek polskich — Wisły.

W rozwoju zorganizowanych 
form  ratow nictw a poważny u- 
dział ma także dziennikarz i 
p raw n ik  Józef Radwan, k tó ry

w 1898 r. pow oła ł do życia ce- 
sarsko-kaliskie Towarzystwo 
Ratowania Tonących w  K a li­
szu. Z jego też in ic ja tyw y  w y ­
dano w  1903- r . w  Ka liszu p ie r­
wszy po lsk i podręcznik ra tow ­
n ictw a wodnego, mający ogrom 
ne znaczenie dla szkolenia, ja k  
w  n im  czytamy: „ lu d z i śmia­
łych, n iebo ja iliw ych , a prze­
cież um iejących p ływać i u- 
trżym ywać się na wodzie, zdol­
nych do sposobienia się w  ra ­
tow an iu  niedoszłych topie lców” .

P 0 2 N .I& J  w  lftW  r .  p o w s ta je  w  
W a rs z a w ie  P i f te ra b u rs k ie  T o w a ­
rz y s tw o  R a to w a n ia  T o n ą c y c h , 
k t6 i'e  w y d a je  w  1919 r .  k s ią ż k ę -  
p a d r ę c z n ik  p t .  „ P ły w a n ie ” , p o ś w ię ­
c a ją c  w  n im  je d e n  z r o z d z ia łó w  
p ro b le m o m  r a to w n ic tw a .

W a ż n y m  w y d a rz e n ie m  s ta je  s ię  
ta k ż e  c e n n a  in ic ja t y w a  T o w a rz y ­
s tw a  P ły w a c k ie g o  w  S ie m ia n o w i­
ca ch  na  G ó rn y m  Ś lą s k u , po -le ga jąca  
na  p o w o ła n iu  w  1026 r .  p r z y  P o l­
s k im  Z w ią z k u  P ły w a c k im  K o m is j i  
ds . R a to w n ic tw a .  W  r o k  p ó ź n ie j 
k u r s  r a to w n ik ó w  w  W a rs z a w ie  u - 1 
k o ń c z y ło  p ie rw s z y c h  48 ś m ia łk ó w .-

„ W  k r a ju  m a m y  p o n a d  67 ty s . 
c z ło n k ó w  W o d n e g o  O c h o tn ic z e g o  
P o g o to w ia  R a tu n k o w e g o , w  ty m  
o k . 50 ty s . r a to w n ik ó w  ró ż n y c h  
s to p n i — m ó w i s e k r e ta r z  g e n e ra ln y  
i  I  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  W O P R  W o j 
c ie-ch P łu c ie n n ik .  I c h  z a d a n ie m  je s t ;  
c z u w a n ie  n a d  b e z p ie c z e ń s tw e m  ż y ­
c ia  lu d z k ie g o  na  w o d a c h  ś r ó d lą ­
d o w y c h  i .  p rz y b rz e ż n y c h  m o rs k ic h

Na Dziewokliczu w sezonie 82...
(Foto — Zb. Jodkowski)

o ra z  z a b e z p ie c z a n ie  te re n ó w  k ą p ie ­
l i s k o w y c h .  W  s w o im  s ta tu c ie  m a  
t r z y  za sa d n icze  p ła s z c z y z n y  d z ia ­
ła n ia .  S ą to :  p o b u d z a n ie  i  r o z w i ja ­
n ie  w s z e lk ie j  i n i c ja t y w y  z m ie rz a ­
ją c e j  d o  z a p e w n ie n ia  o d p o w ie d n ic h  
w a r u n k ó w  b e z p ie c z e ń s tw a  d la  ż y ­
c ia  lu d z k ie g o  n a  w o d a c h  o tw a r ­
ty c h ,  z w ię k s z a n ie  u d z ia łu  s p o łe ­
c z e ń s tw a  w  r a to w a n iu  to n ą c y c h  
o ra z  u p o w s z e c h n ia n ie  n a u k i  p ły ­
w a n ia , a co  n a j is to tn ie js z e  n ie s ie ­
n ie  b e z p o ś re d n ie j p o m o c y  to n ą ­
c y m ” .

R a to w n ik ie m  »noże zo s ta ć  k a ż d y  
k t o  u m ie  d o b rz e  p ły w a ć  i  n u r k o ­
w a ć , m a  eo  n a jm n ie j  16 ła t  i  
p r a g n ie  n ie ść  p o m o c  lu d z io m  aa- 
g  ra ż o n y m .

W  b r .  W O P R  z a b e z p ie c z y  w s z y s t 
k le  m ie js c a  k ą p ie l i  s trz e ż o n e  od 
T a t r  ł  B e s k id ó w  a ż  p o  J e z io ra  
M a z u rs k ie  i  W y b rz e ż e . Z  Jego i n i ­
c ja t y w y  g o s p o d a rz e  o b ie k tó w  w o d ­
n y c h  w in n i  z a in s ta lo w a ć  na  o b rz e ­
ż a c h  w ó d  o t w a r t y c h  n o w o  u s ta n o ­
w io n e  z n a k *  o s trz e g a w c z e , in fo r m a  
c y jn e  1 z a k a z u  k ą p ie l i ,  k t ó r e  s p rz y  
ja ją  d z ia ła ln o ś c i p r o f i la k ty c z n e j .  
W O P R  ś c iś le  w s p ó łp r a c u je  ta k ż e  z 
e k ip a m i w o d n y m i M O  p a tr o lu ją c  
p la ż e  n a d  n a s z y m i rz e k a m i.

W  r a m a c h  d z ia ła ln o ś c i p r o f i la k ­
ty c z n e j In s t r u k to r z y  W O P R  p r o w a ­
d zą  ta k ż e  nau fcę  p ły w a n ia .  J e s t to  
n a jle p s z a  i  n a js k u te c z n ie js z a  fo rm a  
d z ia ia -a ia , a b y  „ a le r t  n a d  w o d ą ”  
p rz e s ta ł s tra s z y ć .

J ó a e f K L IS

organizatorom
W D N IA C H  od 13 do 15 sier­

pnia br. odbędzie się Ogólno­
polski Ra jd Pieszy Niesłyszą- 
cych „G ryfow e W ic i”  w  k tó ­
rym  fcajpawiedziało swój udział 
250 in w alidów  słuchu z całej 
Polski.

Polski Zw iązek Głuchych, 
Oddział W ojewódzki w  Szczeci­
nie, jako organizator ra jdu , 
zwraca się za naszym pośred­
nictwem  do wszystkich zaprzy­
jaźnionych in s ty tu c ji i  zakła­
dów pracy z prośbą o rozpa­
trzenie możliwości ufundowa­
nia upom inków d la uczestni­
ków  i  — jeś li to  m ożliwe — o 
wręczenie ich podczas zakończę 
n ią ra jdu , na k tó ry  PZG ser­
decznie wszystkich zaprasza.

Organizatorzy im prezy chcie­

lib y , aby uczestnicy w ró c ili do 
domów z m iłym i wspomnienia­
m i z pobytu na Pomorzu Za­
chodnim. Wx*ęczone im  upomin 
k i • byłyby dodatkowym  p rzy­
jem nym  akcentem dla ludz i po 
krzywdzonych przez los. Ponie­
waż możliwości finansowe PZG 
jako organizacji społecznej są 
bardzo ograniczone, dlatego 
zwracamy się z prośbą do Wszy 
stk ich zainteresowanych spra­
w ieniem  m iłe j niespodzianki m 
walidom  słuchu, ja k  również u- 
czestnictwem w  rajdzie.

Podajemy adres i telefon Od­
działu Wojewódzkiego PZG. — 
Szczecin, al. Wojska Polskiego 
91/93. tel, 23-26-75.

łeb)

Okolice kultury P r a k t y k a ,  k tó r a  m a  p rz e w a g ą  
n a d  w s a e łk im i  d y s k u s ja m i p o u cza , 
że a n i  je d n o  z z a p re z e n to w a n y c h

Uspołecznienie
H A SŁE M -w ytrychem  bu rz li­

wych debat posierpniowych 
stało się słowo: uspołecznienie, 
odmieniane we wszystkich przy 
padkach. Również uspołecznie­
n ie  ku ltu ry . Teraz jaikby tem ­
peratura sporów opadła, eo nie 
znaczy, że temat u legł wyczer­
paniu albo wyczerpali się dy­
skutanci.

Z a u w a ż y ć  m o ż n a / t e  n ie k tó r z y  
a k t y w n i  u c z e s tn ic y  n ie d a w n y c h  
d y s k u s j i  z c h w i lą ,  k ie d y  w o k ó ł  u -  
rz ę d u  m in is t r a  k u l t u r y  ro z b u d o w a ­
ła  s ię  jeszcze  b a r d z ie j  n iż  w p r z ó d y  
s ieć  ró ż n y c h  g r e m ió w  d o ra d c z y c h  
( je s t  ic h  d z iś  b o d a j d w a d z ie ś c ia ), 
a ta k ż e  k ie d y  z a p o w ie d z ia n o  u tw o  
rż e n ie  N a r o d o w e j R a d y  K u l t u r y  
p o c z ę li b o c z y ć  s ię  i  w y ra ż a ć  d y  
s ta n s  w o b e c  in s t y t u c j i  p o te n c ja ln ie  
o w e m u  u s p o łe c z n ie n iu  s łu ż ą c y c h . 
Z a p e w n e  p r z y c z y n y  ta k ic h  za ­
c h o w a ń  le ż ą  po za  te m a ty k ą  • n ie ­
d a w n e j d y s k u s j i  o  u s p o łe c z n ie n iu  
k u l t u r y ,  a le  z a u w a ż y ć  w a r to  tę  
n ie o c z e k iw a n ą  m e ta m o r fo z ę .

W e  w s p o m n ia n e j d y s k u s j i  o  u& po 
łe c z n ie n lu  p a d ło  s p o ro  w n io s k ó w  
s k r a jn y c h .  S p ro w a d z a ły  s ię  on e  do  
p o s tu la tu  o d c ię c ia  in g e r e n c j i  p a ń ­
s tw a  w  s fe rę  k u l t u r y ,  a w ię c  
s tw o r z e n ia  p la t f o r m y  w o ln e j  g ry  
Id e o lo g ic z n o -e k o n o m ic z n e j.  W  w y ­
d a n iu  n a jb a rd z ie j  r a d y k a ln y m  
m ia ło  to  p o le g a ć  na  z a n ie c h a n iu  
m e c e n a tu  p a ń s tw o w e g o  p o d  w s z e l­
k ą  p o s ta c ią  1 o d d a n iu  ró ż n y c h  
d z ie d z in  ż y c ia  k u l t u r a ln e g o  w  
p a c h t k o r p o r a c jo m  a r ty s ty c z n y m , 
k tó r e  s a m o rz ą d n ie , a w ię c  poza 
w s z e lk ą  k o n t r o lą  z e w n ę trz n ą  1 k r y  
ty k ą ,  d e c y d o w a ły b y  o  p ro w a d z o n e j 
p rz e z  6 ie b ie  p o l i t y c e  k u l t u r a ln e j .  
P r ó b y  w p ro w a d z e n ia  ta k ie g o  „ ł a ­
d u "  m o ż n a  b y ło  z a o b s e rw o w a ć  
p r z y  o k a z j i  k i l k u  g r o te s k o w y c h  
„ z a m a c h ó w ”  w  te a t r a c h  d ra m a ­
ty c z n y c h .

S T A N O W IS K O  u m ia r k o w a n e  p r ó ­
b o w a ło  g o d z ić  k o r p o r a c y jn e  a s p i­
r a c je  p rz y w ó d c z e  z z a c h o w a n ie m  
fr a g m e n tó w  p a ń s tw o w e g o  m e c e n a ­
tu ,  z w ła szcza  w  d z ie d z in a c h , w  k tó  
r y c h  in s ty t u c jo m  a r ty s t y c z n y m  
g r o z iła b y  D la jta . S ta n o w is k o  trz e ­
c ie  m o ż n a  s tre ś c ić  d w o m a  s ło w a ­
m i:  ż a d n y c h  z m ia n !

s ta n o w is k  n ie  w y t r z y m a ło  p ró b y  
czasu . R e fo rm a  e k o n o m ic z n a  p o ­
z o r n ie  s p r z y ja  ra d y k a ło m , w p r a w a  
d z a ją c  s fe rę  k u l t u r y  w  tw a r d e  t r y  
b y  ra c h u n k u  e k o n o m ic z n e g o . N ie  
ozn a cza  to  je d n a k  re z y g n a c ji  z 
s u b s y d io w a n ia  ty c h  in s t y t u c j i  k u l ­
tu ra ln y c h ,  n ie  m a ją c y c h  szans sa­
m o d z ie ln e g o  u t r z y m a n ia  s ię , a k tó ­
r y c h  da lsze  is tn ie n ie  i  r o z w ó j je s t 
ze w z g lę d ó w  s p o łe c z n y c h  i  r o z w o ju  
k u l t u r y  _n a r o d o w e j k o n ie c z n e . Zaś 
u s p o łe c z n ie n ie  m e c e n a tu  p a ń s tw o ­
w e g o  m a  w y ra ż a ć  s ię  m . in .  w  dzia­
ła ln o ś c i w s p o m n ia n e j N a ro d o w e j 
R a d y  K u l t u r y

N a  n ie w ie lk ą  s k a lę  lo k a ln ą  ju ż  
o d  l a t  is tn ie ją  w  p e w n y m  se n s ie  
b liź n ia c z e  d o  p rz y s z łe j r a d y  in s ty ­
tu c je .  M a m  na m y ś li  sp o łe c z n e  r a ­
d y  k lu b ó w . p ra s y  i  k s ią ż k i.  N ie  m a  
c o  u k r y w a ć ,  że w  d u ż e j czę śc i są 
to  in s ty t u c ie  m a r tw e , a le  w a r to  
ta k ż e  p a m ię ta ć , że d o b re  k lu b y  
is tn ie ją  t y l k o  ta m . g d z ie  d z ia ła ją  
r a d y  1 p r a c u ją  z a ra z e m  r jo m y s ło w i 
i  z a p o b ie g l iw i go sp o d a rze . T e  
s k re łm n e  i r z a d k o  d o c e n ia n e  „ d o ­
ś w ia d c z e n ia  o o d n o w ia d a la  k ie r u n e k  
p o s z u k iw a ń

.nasz J K Ż  ( K A R )

Podciągnąłem  się, aż m iałem  oczy na jednym  pozio­
mie z dłońm i. Nawet pomimo te j n iemal absolutnej 
ciemności w idzia łem  lekką, bladą plamę moich 
zaciśniętych kostek. W isiałem tak przez sekundę, 
po czym wyrzuciłem  do góry prawą dłoń. Gdybym  
nie t ra f ił na lis iw ę lu k i odpływowej... ale musia­
łem tra fić . Nie m iałem  już siły, d rug i raz nie zdo­
byłbym  się na tak i wysiłek.

T rafiłem . Zacisnąłem na lis tw ie  czubek środko­
wego palca i natychm iast obok niego pojaw iła się 
moja druga dłoń. Zdesperowany szukałem najn iż­
szego szczebla re lingu, musiałem go znaleźć, i  to 
natychmiast, inaczej bym spadł do morza. T ra fi­
łem na szczebel, objąłem go obiema rękam i, szarp­
nąłem się na prawo, aż zahaczyłem zdrową nogą 
o lis tw ę  lu k i, chwyciłem . za poręcz re lingu i  n i to 
przeciągnąłem, n i to prześlizgnąłem się nad nią, 
opadając ciężko po d rug ie j str&nie.

Nie wiem. ja k  długo tam leżałem. Moje wymę­
czone mięknie gwałtownie drżały, chrapliw ie  
chwytałem  powietrze w  nienasycone, zmordowane 
płuca, zaciskając zęby z bólu, k tó ry  pa lib  m i ra ­
miona i barki. Próbowałem nie dopuścić, by czer­
wona mgła przed oczami całkowicie mnie pochło­
nęła. *Mogło to trw ać dwie m inu ty , mogło trwać  
dziesięć. W tym  czasie znów gw ałtownie zwym io­
towałem. Aż wreszcie powoli, niezmiernie powoli 
ból zelżał, zacząłem oddychać w o ln ie j, a mgła 
przed m oim i oczami rozpłynęła się. M im o to nie 
mogłem opanować drżenia. M iałem szczęście, że 
nie napatoczył się na m nie żaden pięciolatek 
mógłby mnie zepchnąć za burtę nie w yjm ując rąk 
z kieszeni.

Zdrętwianymi, drżącymi, n iemal bezużytecznymi 
dłońm i odwiązałem opasujące mnie liny, p rzy­
wiązałem je  do słupka ponad liną  z konopi, na­
ciągnąłem linę  sygnałową, aż się naprężyła i bez 
pośpiechu szarpnąłem gw ałtownie trzy  razy Po 
k ilk u  sekundach poczułem op^uńedź. — trzy w v-

ÂUSTÀIR MacLEAN

Przekład: Robert Ginalski
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raźne szarpnięcia. Teraz wiedzieli, że się udało. 
M iałem  nadzieję, że ich samopoczucie jest lepsze 
od mojego. O to nie było trudno.

Siedziałem tam  przyna jm n ie j pięć m inut, czeka­
jąc aż odzyskam nieco sił, a następnie wstałem  
chw ie jn ie i ruszyłem  przez polfseul do czw arte j ła­
downi. Brezent na przednim rogu od sterburty  
wciąż by ł przywiązany. Znaczyło to, że na dole 
nikogo nie było. Ale nie spodziewałem się, żeby. 
ktoś tam ju ż  był

W yprostowałem się, rozejrzałem  t znieruchomia­
łem, a ulewny deszcz spływ ał po m oje j m okre j 
masce i  przemoczonym ubraniu. Nie da le j n iż o pięć 
m etrów  ode rrmie, od stromy ru fy , dostrzegłem  ic 
ciemności czerwony błysk, k tó ry  zaraz zniknął. M i­
nęło dziesięć sekund i  błysk znów się pojaw ił. S ły­
szałem.. że istnieją wodoodporne papierosy, lecz we

mogły być wodoodporne do tego stopnia A jednak . 
ktoś p a l i ł  papierosa, co do tego nie miałem w ąt­
p liwości

Ruszyłem w  k ierunku czerwonego błysku lekko 
ja k  opadający puch, ty le  że ciszej. Wciąż jeszcze 
m iałem  dreszcze, ale dreszczy nie słychać. Dwu­
kro tn ie  zatrzymałem się, by ocenić k'-pr-unek i od­
ległość; dzielące mnie od tego jarzącego się pa­
pierosa, aż wreszcie zatrzymałem się-nie dalej, jak 
o trzy  m etry od niego Chyba zupełnie przestałem 
myśleć, inaczej nigdy bym się na coś 'akiego we 
odważył. Jeden przypadkowy ruch la tarką  i byłoby 
po rrmie N ik t jednak nie zapalił la tark i

Czerwony błysk znów się po jaw ił, n w stwier­
dziłem, że palacz nie stal na deszczu Siał pod 
daszkiem z brezentu, .wielkiego brezentu okrywa­
jącego jakiś w ie lk i przedmiot. Działo, oczywiście że 
to było działo, które Carreras kazał zam -n^wać, 
na pokładzie rufow ym , a brezent m ia ł chrome me­
chanizm przed deszczem i zakrywać go, no w y ro ­
dek gdyby w dzień przepływa1 obok no? mh 6 
tek.

Usłyszałem pomruk głosów Ict ui< patat; eęi 
d w a j in n i ludzie kuca li pod osłoną ~ brezent u 
A więc było ich tam  trzech Trzech ludzi p iln u ją ­
cych działa. Carreras n iew ątp liw ie  nie chciał ryz-:- 
kować A le dlaczego przydzie lił do tego aż t r z '•[ 
ludzi? Nagle zrozumiałem Carreras nie ¿artouw. 
mówiąc że podejrzewa kogoś o spowodowanie śmie* 
ci swojego syna. Podejrzewał tó, lecz jego chłodu 
logiczny um ysł podpowiedział mu, że nie mógł teg- 
zrobić n ik t z załogi an i pasażerów „ Cam pari”  i <■- 
ż e l i  jego syn został zabity, to m usiał po żabi' 
jeden z jego własnych ludzi. Zdrajca, k tó ry  tabu  
jego syna, mógł znów uderzyć, mógł się pokusa' 
o zniweczenie jego planów. Stąd też potrójne stra­
że. M ogli się nawzajem pilnować.

- r-d  n
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Udana inauguracja Stali

4 bramki w siatce Irkonii
ZE ZM IE N N YM  szczęściem grali szczecińscy II-ligowcy w 

pierwszej kolejce, inaugurującej nowy sezon piłkarski. Benia- 
minek rozgrywek Jedenastka" Arlęonii wysoko przegrała aa 
własnym boisku z Olimpią Elbląg 0:4, natomiast stoczniow­
cy w wyjazdowym meczu pokonali Gryf Słupsk 1:0.
A R K O N IA  -  O L IM P IA  0:4 <0:3) 
B r a m k i  z d o b y l i :  P ie r n ic k i  w  22 

m in  B ia n g a  w  30 m in . , ' S p y c h a l­
s k i w 34 m in ..  F i ło n o w lc z  w  87
m in

P o-

s tr z a ł,  n ie  d a ją c  ż a d n y c h  szans 
D ż e g a n o w i — je d y n e m u  p i łk a r z o w i 
A r k o n i i  k t ó r y  g r a ł  p o p ra w n ie .

S ą d z im y , że te n  z im n y  p ry s z n ic  
j a k i  o t r z y m a l i  a rk o ń c z y c y  n a  in a ­
u g u r a c ję  s w y c h  w y s tę p ó w  w  I I  l i ­
d ze  n ie  z a ła m ie  p i łk a r z y  i  w  n a j ­
b l iż s z y c h  s p o tk a n ia c h  z a d e m o n s tru  
ia  w v ż s z e  u m ie ję tn o ś c i.

W CSRS

Klęska koszykarek
O D  o a rd z o  w y s o k ie j  p o ra ż k i ro z ­

p o c z ę ła  u d z ia ł w  m ię d z y n a r o d o w y m  
t u r n ie ju  w  Z d a rz ę  (C S R S ) r e p re ­
z e n ta c ja  P o ls k i „ B ”  ( z a w o d n ic z k i 
k lu b ó w  a k a d e m ic k ic h )  w  k o s z y ­
k ó w c e  k o b ie t .  P o lk i  p r z e g r a ły  z 
Z S R R  24:101 (14:54) W  in n y c h  s p o t­
k a n ia c h  p ie rw s z e g o  d n ia  C S R S  i  
p o k o n a ła  R u m u n ię  98:81 (52:36), a 
H o la n d ia  w y g r a ła  z C S R S  I I  57:45 
(31:28)

Wyniki i tabele
I  L IG A  P I Ł K A R S K A

Ś ro d o w e  w y n ik i :

Ł K S  1:1 (0:0)

G w a r d ia  
Ś lą sk  

5 W is ła  
6. G ó r n ik  

Ł K S  
S ta l 
W id z e w  

1« B a ł ty k  
P o g o ń  

12. L e c h  
R u c h  
Z a g łę b ie

15. S z o m b ie rk i
16. L e g ia

U  L IG A  P IŁ K A R S K A

Ś ro d o w e  w y n ik i :
G r y f  S łu p s k  — S ta l S to c z n ia 0:1
(0:0)
A r k o n ia  — O lim p ia  E lb lą g  0:4 (0:3)

T A B E L A

1. O l im p ia  E lb lą g 2:0 4—0
2. G ó r n ik  W a łb rz y c h 2:0 2—0

G K S  T y c h y 2:0 2—0
4 O lim p ia  P o zn a ń 2:0 3—2
5. Z a g łę b ie  L u b in 2:0 t —0

S ta l S to c z n ia 2:0 1—0
O d ra  O p o le 1:1 l — l
O d ra  W o d z is ła w 1:1 1—1

9 C e lu lo z a  K o s t r z y n 1:1 0—0
S t ilo n  G o rz ó w t : l 0—0

11 R O W  R y b n ik 0:2 2—3
12 Z a g łę b ie  W a łb rz y c h 0:2 0—1

G r y f  S łu p s k 0:2 0—1
14 A r k a  G d y n ią 0:2 0—2

P ia s t G l iw ic e 0:2 0—2
16 A r k o n ia  S zcze c in 0:2 0—4

EXPRESS LO TEK
3 — 17 — 20 — 32 

M A ŁY  LOTEK
I losowanie

2 - 9  — 1 7 - 3 0
I I  losowanie 

7 - 8 - 1 7  — 26

W wygranym  meczu S tali 
Stocznia i  G ryfem  Słupsk zwy 
cięskiego gola dla stoczniow- 

— . . . .  ców uzyskał Jerzy Hawryle-
* M a k o w s k i "  S u ia  wicz w przedostatniej minucie

P o n tu s ) ,  P ie r n ic k i,  spotkania.

S ę d z io w a ł K rz y s z to f  P e re k  
z n a n ia . W id z ó w  2 ty s .

A r k o n ia :  D ż e g a n  — S c h a b , Ł a - 
to sz  (od  36 m in .  Z ie l iń s k i ) ,  S z y n a l 
(od  55 m in .  L is z k a ) ,  O s s o w ic z  —
G o ś c in ie c , K m ita ,  K o r n a k  — B a r -  
c e w ic z , W il iń s k i .  K r u s z c z y ń s k i.

O l im p ia :  S z te r  — F i ło n o w ic z ,  Ka- 
n a b a j,  M a łe k ,
(o d  80 m in .
B ia n g a  — R a d o w s k i,  K a r r a a n ,  S p y
c h a ls k j (o d  65 m in . Z a w a d z k i)  .

Oprócz trzech zaległych spo-
Gwardziścl będą chcieli jak tkań w I I  lidze, także wczoraj 

najszybciej zapomnieć O wczo- dokończyli pierwszą kolejkę, 
rajszym meczu z Olimpią, w rozgrywaną na raty, piłkarze
którym zawiedli oczekiwania ekstraklasy. W Łodzi mistrz
swych kibiców. Tylko przez kil Polski — Widzew Łódź zreml- 
ka minut początkujących to sował ze Stalą Mielec 1:1. 
spotkanie, pałkarze Arkonii byli Bramkę dla Widzewa strzelił 
równorzędnym partnerem dla Wraga a dla Stali Tyburski. W 
gości, którzy wcześnie zreflek- Warszawie stołeczna Gwardia 
towali się, że przeciwnik jest pokonała chorzowski Ruch 2:1. 
w słabej dyspozycji. Szybkie ak Strzelcami bramek w tym me- 
cje prowadzone raczej w sza- czu byli Malcher (samobójcza) 
błonowy sposób siały zamiesza- i Bran dla Gwardii oraz Bąk
nie na polu karnym gospoda- dla Ruchu W trzecim meczu
rzy. Słabo i niemrawo inter- rozegranym w Zabrzu tamtej- 
weniująca obrona Arkonii nie szy Górnik zremisował z ŁKS  
stanowiła trudnej do przejścia 1:1. Prowadzenie dla łodzian u- 
zapory dla ambitnie grających zyskał Klimas a wyrównał Doi 
piłkarzy z Elbląga. Nic więc ny. (jk)
dziwnego, że po dwóch kwad­
ransach było już 2:0 dla gości.
Nawet w takiej sytuacji szcze­
cinianie nie potrafili się zmo­
bilizować I próbować ratować 
niekorzystny rezultat. Zamiast 
sami zdobyć bramkę jeszcze raz 
pozwolili by Dżegan wyciągał 
piłkę z siatki.

P o  z m ia n ie  s t r o n  o b ra z  g r y  u le g ł  
t y l k o  c z ę ś c io w e j z m ia n ie . N a d a l 
s t ro n ą  p rz e w a ż a ją c ą  b y ła  O lim p ia ,  
je d n a k  j e j  a k c je  n ie  m ia ły  j u ż  t a ­
k ie j  d y n a m ik i .  G o ś c ie  m y ś le l i  r a ­
c z e j o  u t r z y m a n iu  k o r z y s tn e g o  d la  
s ie b ie  w y n ik u .  A r k o n ia  t y l k o  m o ­
m e n ta m i s ta ra ła  s ię  z d o b y ć  h o n o ­
ro w e g o  g o la , a le  g r a ła  z b y t  w o ln o  
i  c h a o ty c z n ie  b y  m ó c  z re a liz o w a ć  
s w o je  z a m ia r y .  W y n ik  m e c z u  u s ta ­
l i ł  o b ro ń c a  O l im p i i  F i ło n o w ic z ,  k tó  
r y  p rz y  b ie r n e j  p o s ta w ie  s z c z e c iń ­
s k ic h  d e fe n s o ró w  o d d a ł c e ln y

Dookoła świata

3 podróż
jednorękiego żeglarza

J E D N O R Ę K I ż e g la rz  z a c h o d n io -  
n ie m ie c k i.  R o i ło  G e b h a rd , k t ó r y  w  
ty m  r o k u  u k o ń c z y ł  60 la t ,  p o s ta ­
n o w i ł  po  ra z  t r z e c i  o p ły n ą ć  k u lę  
z ie m s k ą . T y m  ra z e m  je d n a k  tra s a  
m a  p rz e b ie g a ć  „ p o łu d n ik  o w o ”  — 
o d  n a jb a r d z ie j  n a  p ó łn o c  w y s u n ię ­
te g o  p u n k tu  n a  O c e a n ie  A t la n t y c ­
k im  d o  n a jb a r d z ie j  n a  p o łu d n ie  po  
ło ż o n e g o , a m o ż liw e g o  d o  p r z e p ły ­
n ię c ia  ja c h te m  ż a g lo w y m  p u n k t u  
n a  ty m  o c e a n ie  i p o w r ó t  O ce a n e m  
S p o k o jn y m  p o d o b n ą  tra s ą

O s ta tn ia  p o d ró ż  z a k o ń c z y ł R o iło  
G e b h a rd  w  1979 r o k u .  O w o c e m  p o ­
d r ó ż y  b y ł  f i lm  i  k s ią ż k a . P ły n ą c e  
s tą d ' d o c h o d y  o ra z  a k c ja  o d c z y to ­
w a  u m o ż liw i ły  m u  w  z n a c z n y m  
s to p n iu  n a  p o k r y c ie  k o s z tó w  f i ­
n a n s o w y c h  k o le jn e j  p o d ró ż y . B ę d ą  
on e  w yższe , g d y ż  t y l k o  łó d ź  b ę ­
d z ie  k o s z to w a ć  250 ty s  m a r e k .  Ż e­
g la rz  U czy n a  k r e d y t  b a n k o w y .

N o w a  p o d ró ż  je d n o rę k ie g o  że g la ­
rz a  m a  t r w a ć  o k . 14 m ie s ię c y .

Brydż sportowy

Polscy juniorzy 
mistrzami Europy

M Ł O D Z I  r e p re z e n ta n c i b ry d ż a  sp o r 
to w e g o  p o s z li w  ś la d y  s w y c h  s ta r ­
s z y c h  k o le g ó w  1 ta k ż e  w y w a lc z y l i  
t y t u ł  d ru ż y n o w e g o  m is t rz a  E u ro f 
M is t rz o s tw a  o d b y w a ły  s ię  w e  w ! 
s k ie j  m ie js c o w o ś c i S a lso  M a g g io re  
k  M e d iio la n u .

O d  p ie rw s z y c h  r u n d  t r w a ła  
c ię ta  w a lk a  o  c z o ło w e  m ie js c e  m ię ­
d z y  z e s p o ła m i P o ls k i i  W ie lk ie j  
B r y t a n i i  P o ls c y  b ry d ż y ś c i s w ó j 
s u k c e s  p r z y p ie c z ę to w a li  w y s o k im i 
z w y c ię s tw a m i w  o s ta tn ic h  t rz e c h  
ru n d a c h ,  z d o b y w a ją c  w  t r z e c h  spo 
t k a n ia c h  aż  56 p k t . ,  n a  60 m o ż ­
l iw y c h .  P o ls k i  ze sp ó ł p rz e g ra ł Je­
d y n ie  t r z y  s p o tk a n ia ;  z  D a n ią , k tó  
r a  u p la s o w a ła  s łę  n a  4 p o z y c j i ,  
B e lg ia  (10 m ie js c e )  o ra z  Iz ra e le m  
( 12).

T y tu ł  m is t r z a  E u ro p y  P o ls k a  zdo 
b y ła  g r a ją c  w  n a s tę p u ją c y m  s k ła ­
d z ie :  K l i c h a !  K w ie c ie ń  i  M a re k  
W o jc lc k t  ( S y g n a ł L u b l in ) ,  K r z y s z ­
t o f  O p p e n h e im  (S a rm a ta  W -w a ) ,  i 
W o jc ie c h  P o la ń s k i (Z a s ta ł Z ie lo n a  
G ó ra )  o ra z  T o m a sz  G o ta rd  (S to c z ­
n io w ie c  G d a ń s k )  t M ir o s ła w  C i­
c h o c k i  ( W a rm ia  O ls z ty n ) .

ZDJĘCIU: lew ej — Boniek, P la tin i i  Trapattoni. 
C A F -V P I-te le jo to

Z. Boniek w otoczeniu sław

Pierwszy trening w Jmiusis
ZBIG NIEW  Boniek ma ¿a pe Furino, Domenico Marocchi 

sobą już pierwszy tren ing w no i Roberta Bettegę. Zajęcia 
szeregach Juventusu W sier- prowadzone przez trenera G io- 
pniowe słoneczne popołudnie vanniego Trapattoniego trw a ły  
na trybunach stadionu m unicy- około godziny, a potem autokar 
palnego w Turyn ie  staw iło się z zawodnikami udał się do V il-  
ponad 5 tys entuzjastów p ił- lar Perosa (40 km na zachód 
karstwa by oglądać pierwszy od Turynu), gdzie odbyło się 
w tegerocznym sezonie tre - spotkanie z dyrektorem  firm y  
ning popularnej drużyny „Ju - .F ia t”  G iovannim  Agnellim . 
ve” . Gorącymi oklaskami pow i- K ib ice włoscy wiążą obecnie 
tano na boisku m istrzów świa- olbrzym ie nadzieje z Juventu- 
ta: D ino Zoffa, Claudio Geniti- sem Często można spotkać o- 
le, Antonio Cabriniego, Gaeta- pinie, że piłkarze ,,Juve’’ oędą 
no Scireę, Marca Tardelliego. wkrótce najlepszym klubowym  
Paulo Rossiego, kapitana repre zespołem świata i odnosić będą 
zentacji Francji Michela P la ti- same zwycięstwa. Celem Juven 
niego, debiutującego w Turyn ie  tusu jest zdobycie klubowego 
Zbigniewa Bonka oraz dawne Pucharu Europy 
gwiazdy włoskiego fu tbo lu  Bep „N ie  ukrywam , że marzy

Dzielny maratończyk
S W E G O  r o d z a ju  re k o rd z is tą  je s t 

6 2 - le tn i m ie s z k a n ie c  T e x a s u  J o h n  
C a lv a re s e  O d  ¡0 la t  s y s te m a ty c z ­
n ie  u c z e s tn ic z y  w  w ie lk ic h  im p r e ­
zach . N a t r a s ie  m a r a to ń s k ie j za­
d e b iu to w a ł  w  w ie k u  53 la t .  P o te m  
n ie  o p u s z c z a ł ż a d n e j o k a z j i ,  b y  
s p ró b o w a ć  s i ł  z m ło d s z y m i r y w a la ­
m i. R o c z n ie  u c z e s tn ic z y  w  10 m a­
r a to n a c h  W ie lc y  w y c z y n o w c y  n ie  
m o g ą  p o s z c z y c ić  s ię  t a k im i  r e z u l­
ta ta m i.  W p ra w d z ie  le g o  w y n ik i  n ie  
są im p o n u ją c e  w  m a r a to n ie  b o -  
s to ń s k im  u z y s k a ł 4 godz. 1 m i n , 
a le  m oże  p o s z c z y c ić  s ię  s ta r t a m i w  
100 b ie g a c h  m a ra to ń s k ic h . Jeszcze 
n ig d y  n ie  zszed ł z t ra s y

T. Mytnik pokonany

L. Piasecki potwierdził klasę
W C Z O R A J  w  N o w o g a rd z ie  ro z e g ra n o  p ie rw s z y  o g ó ln o p o ls k i w y ś c ig  

k o la r s k i  w  je ź d z ie  in d y w id u a ln e j  n a  czas. Im p re z a  ta  t r a k to w a n a  b y ­
ła  ja k o  je d e n  z o s ta tn ic h  e ta p ó w  p rz y g o to w a ń  n a s z e j k a d r y  p rze d  
z b l iż a ją c y m i s ię  m is t rz o s tw a m i ś w ia ta .

N a  45 k m  tra s ie  s w o ic h  s i ł  s p r ó ­
b o w a ło  28 k o la rz y  a w ś ró d  n ic h  
w s z y s c y  L iczą cy  s ię  z a w o d n ic y  w  
te j  t r u d n e j  s p e c ja ln o ś c i k o la r s k ie j

Panie nie chcą być gorsze

W drodze na najwyższe szczyty

A t a k  n a  s z c z y t n a s tą p i n a  p rz e ło ­
m ie  w rz e ś n ia  i  p a ź d z ie rn ik a .

W ra z  z a lp in is ta m i z R F N  i  F ra ń  
c j i ,  d w ó c h  P o la k ó w  — A n d r z e j  B ie  
lu n  i  T a d e u s z  P io t r o w s k i  s z tu rm u ­
je  o b e c n ie  p o łu d n io w o -w s c h o d n i f i  
l a r  N a n g a -P a rb a t (8125 m ).

D o  w y ja z d u  s z y k u je  s ię  n a to ­
m ia s t  2 0 -o so b o w a  g ru p a  ( k ie r o w n i ­
k ie m  je s t  L u d w ik  W ilc z y ń s k i) ,  k tó -  

M fM O  o lb r z y m ic h  k ło p o tó w  z w ią  N a  p o c z ą tk u  ub . m ie s ią c a , 5 - to -  r a  w  s ie r p n iu  i  w e  w rz e ś n iu  w s p i­
n a n y c h  z o rg a n iz a c ją  w y s o k o g ó r -  n o w y  b a g a ż  w y p r a w y  d o ta r ł  d o  n a ć  s ię  b ę d z ie  w  r e jo n ie  M o n t 
s k :ch  w y p r a w  p o ls c y  a lp in iś c i  po - m ie js c o w o ś c i S k a rd u ,  s k ą d  W a n d a  B la n c  (4 810 m ) P o n a d to  w  p r z y -  
d e jm a  n ie b a w e m  p r ó b y  a ta k u  n a i-  R u tk ie w ic z  i  j e j  k o le ż a n k i  w y ru s z y  g o to w a n iu  są t r z y  n a s tę p n e  e k s p e - 
w y ż s z y c b  s z c z y tó w  ś w ia ta . ł y  d o  w io s k i  B a l ia .  O b e c n ie  k a r a -  d y c je .  P o ls k i  K lu b  G ó rs k i  z W a r -

N a jw ię k s z e  z a in te re s o w a n ie  to w a -  w a n a  k u l is ó w  p o w in n a  d o n ie ś ć  c a - s z a w y  o r g a n iz u je  w y p r a w ę  re k o n e -  
r z y s z y  e k s o e d y c j ł  k ie r o w a n e j  p rze z  ł y  e k w ip u n e k  d o  b a z y  n a  lo d o w -  s a n so w ą  w  r e jo n  K a n g c z e n d z o n g i 
W a n d ę  R u tk ie w ic z  -  z d o b y w c z y n ie  c u  G  o d  w in  A u s t in  W a r to  d o d a ć , c e le m  ro z p o z n a n ia  m o ż liw o ś c i z d o -  
M b u n t E v e re s tu  że e w e n e m e n te m  w y p r a w y  Jest b y c ia  w s c h o d n ie g o  w ie r z c h o łk a  o

ta k t ,  że j e j  u c z e s tn ic z k i n ie  b ę d ą  w y s o k o ś c i 7 710 m . C z ło n k o w ie  Spe 
J e d e n a ś c ie  P o le k  w ra z  z  f r a n c u -  k o r z y s ta ły  z u s łu g  w y s o k o g ó rs k ic h  le o k lu b u  M o rs k ie g o  w  G d y n i  m a ­

s k ą  a lp in is tk ą  1 d z ie n n ik a r k ą  C h r i -  t r a g a r z y  -  S z e rp ó w . Z d a n e  sa w ię c  1ą w  p la n ie  w e jś c ie  ś c ia n o w e  na  
s t in e  de  Ć o lo m b e l s z tu rm o w a ć  b ę -  w y łą c z n ie  n a  w ła s n e  s i ły .  h im a la js k i  s z c z y t T u c u c h e  P e a k
d z ie  d r u g i  s z c z y t g lo b u  — K -2  K -2  z a a ta k u ją  r ó w n ie ż  m ę ż c z y ź n i (6 925 m ). R ó w n ie ż  d o  w e jś ć  ś c ia -
(8 61 i  m> w  K a r a k o r u m .  N ig d y  je -  P ó łn o c n o -z a c h o d n ią  g r a n ią ,  k t ó r e j  n o w y c h  n a  d w a  s z c z y ty  — K u s u m  
s ze /e  w  h is to r i i  h im a la iz m u  ż a d e n  d o tą d  n ik o m u  n ie  u d a ło  s ię  s fo r -  K a n g ru  (6 369 m )  i  M e ra  P e a k  (6 431 
w y łą c z n ie  d a m s k i ze sp ó ł n ie  p ró b o  sow a ć . w s p in a ć  s ię  b ę d z ie  p o d  k ie -  m )  -  s z y k u ją  s ię  a lp in iś c i  z k lu -  
w a i n a w e t z m ie rz y ć  s ię  z ta k  t r u d -  r u n k ie m  J a n u s z a  K u rc z a b a  12 P o - b u  w y s o k o g ó rs k ie g o  w  K a to w ic a c h  
n y m  c e le m , ta k im  je s t  K -2 , k t ó r y  la k ó w  i  5 M e k s y k a n ó w . t P o z n a n iu
w  g r o n ie  a lp in is tó w  p rz e ra s ta  s k a - W  to w a r z y s tw ie  p ię c iu  B r a z y l i j -  T rz e b a  p o d k re ś lić ,  te  z  u w a g i n a  
la  t ru d n o ś c i M o u n t  E v e re s tu . P o lk i  c z y k ó w ,  i l  n a s z y c h  a lp in is tó w ,  po d  t r u d n o ś c i  d e w iz o w e , p rz y t ła c z a ją c a  
w  s o i na ć  s ię  bę dą  śc ia n ą  p o łu d n io -  w o d z ą  A d a m a  B ilc z e w s k ie g o . z a m ie  część k o s z tó w  w s z y s tk ic h  w y p r a w ,  
w  o -w s c h o d n ią , p rze z  Z e b ra  A b ru z -  rz a  w e jś ć  n a  M a k a lu  (8 485 m )  za - k tó r e  w y r u s z y ły  bądź. w y ru s z ą  z 
z i a w ię c  d ro g ą  p ie rw s z y c h  z d o  r h o d n ia  śc ia n ą . W y p ra w a  z n a jd u le  k r a ju ,  p o k r y w a n a  je s t  p rz e z  za g ra  
b y w c ó w  — W ło c h ó w . s ię  o b e c n ie  w  d ro d z e  d o  N e p a lu , n ic z n y c b  k o n t r a h e n tó w .

z w ie lo k r o tn y m  m is t rz e m  P o ls k i w  
„ c z a s ó w k a c h ”  T a d e u s z e m  M y t n i ­
k ie m  n a  czele . N ie  z a b r a k ło  ta k ż e  
n o w o  k re o w a n e g o  m is t rz a  k r a ju  L e ­
c h a  P ia s e c k ie g o . W ła ś n ie  te n  k o ­
la r z  o k a z a ł s ;ę  n a js z y b s z y  o s ią g a ­
ją c  czas 0:57,39 i  w y p rz e d z a ją c  o 
6 s e k u n d  r u ty n ia r z a  — T . M y tn i ­
k a . O  ty m  ja k  w a łk a  b y ła  z a c ię ta  
i  k a ż d e m u  ze s ta r t u ją c y c h  za le ż a ­
ło  b y  w y p a ś ć  ja k  n a j le p ie j  ś w ia d ­
c z y  fa k t ,  że aż 10 z a w o d n ik ó w  u z y  
s k a ło  r e z u lt a ty  p o n iż e j g o d z in y , co  
w  ty c h  a r c y t r u d n y c h ,  u p a ln y c h  w a  
r u n k a c h  b y ło  n ie  la d a  s z tu k ą . P o­
tw ie r d z i ł  to  o b s e r w u ją c y  im p re z ę  
t r e n e r  k a d r ;y  n a r o d o w e j J ó z e f J a n ­
k o w s k i ,  k tó r y  b y ł  p e łe n  p o d z iw u  
d la  k o la rz y .  D o b ra  p o s ta w a  la k  
w ie lu  z a w o d n ik ó w  t o  „ k ło p o t ”  d la  
tr e n e r a  k o g o  z a b ra ć  n a  m is t rz o ­
s tw a  ś w ia ta .

Z  z a w o d n ik ó w  na szeg o w o je w ó d z  
tw a  n a j le p ie j  z a p re z e n to w a ł s ię  
G rz e g o rz  Z ie l iń s k i  z P o m o rz a n in a  
N o w o g a rd , k t ó r y  s k la s y f ik o w a n y  zo 
s ta ł na  14 p o z y c j i .  G d y b y  n ie  25- 
s e k u n d o w a  k a r a  ja k ą  n a ło ż y l i  n a  
G . Z ie l iń s k ie g o  s ę d z io w ie , to  Jego 
lo k a ta  b y ła b y  z n a c z n ie  w yższa .

A  o to  w y n ik i :  1 L e c h  P ia s e c k i 
( O r lę ta  G o rz ó w )  — 8:57,39, 2. T a ­
d e u sz  M y tn ik  ( F lo ta  G d y n ia )  —  
0:57,43. 3. R o m a n  J a s k u ła  (S to m il 
P o z n a ń )  — 0:58,08, 4. M a r e k  L e ­
ś n ie w s k i (R o m e t B y d g o szcz )  —• 
0:58,12, 5. J a n  M u z v lc a  (P io n  R ze ­
szó w ) — 0:58.58, 6. D a r iu s z  Z a k rz e w  
s k i  ( G w a r d ia  K a to w ic e )  — 0:39,19.

<k)

nam się ten puchar — m ówi 
trener Trapattoni. Juventus do 
tychczas ty lko  raz w 1976 r. 
trium fow a ł w rozgrywkach Pu­
charu UEFA. Obecnie mamy 
znakomitych graczy, a co naj­
ważniejsze am bitnych, pragną­
cych osiągnięcia swego celu

Problem polega ty lko  na ty in  
że kib ice są przekonani, że pu­
char mamy już w kieszeni, a 
tymczasem historia uczy, że 'ilu  
by mające znakomitych zawod­
ników  ponoszą porażki.

W Y B IT N I p i łk a rz e , to  z w y k le  w y  
b i tn e  in d y w id u a ln o ś c i,  w y r ó ż n ia ją ­
ce  s ię  in te l ig e n c ją  i p e w n y m i ce ­
c h a m i c h a r a k te ru ,  z a d a n ie m  t r e n e ­
ra  je s t  s tw o rz e n ie  z je d e n a s tu  w y ­
b i tn y c h  g ra c z y  z w a r te g o  k o le k ty ­
w u  p rz y  je d n o c z e s n y m  re s p e k to w a  
n iu  in d y w id u a ln y c h  ce ch  ka ż d e g o  
ze s p o r to w c ó w  O lb r z y m ia  p o p u la r  
n o ść  ja k ą  c ie s z y  s ię  o b e c n ie  nasz 
k lu b  w  T u r y n ie  b u d z i w e  m n ie  
c z a s a m i n ie p o k ó j.  T o  p ra w d a , że k i  
b ic e  d o s ta rc z a ją  n a m  p ie n ię d z y , a le  
t r z e b a  w y tw o r z y ć  r a c jo n a ln e  za le ż  
n o ś c i m ię d z y  z a w o d n ik a m i,  d z ie n ­
n ik a r z a m i a k ib ic a m i”

T r e n e r  J u v e n tu s u  w y z n a c z y ł r o ­
lę  d y r y g e n ta  ze s p o łu  M lc h e lo w i P la  
t in ie m u ,  „ s t y l  g r y  z e s p o łu  z  p r z y j ­
ś c ie m  P la t in ie g o  i  B o ń k a  n ie ja k o  
a u to m a ty c z n ie  s ta n ie  s ię  b a r d z ie j  
o fe n s y w n y  N ie  ozn a cza  to  b y n a j ­
m n ie j  że m a m y  z a m ia r  z e rw a ć  z 
t r a d y c y jn ą  d y s c y p l in ą  w  o b ro n ie , 
szanse s tr z e la n ia  b r a m e k  b ę d z ie  
m ia ł  k a ż d y  z z a w o d n ik ó w . B ę d ę  
s ię  s ta ra ł  s tw o r z y ć  w  zesp o le  Ja k  
n a jle p s z ą  a tm o s fe rę , k tó r a  cz a s a m i 
je s t  w ię c e j w a r ta  n iż  l ig o w e  p u n k ­
t y ” .

Skufki Mundialu

Rummenigge
poważnie

kontuzjowany
K A R L - H E IN Z  R U M M E N IG G E  n ie  

w y s tą p i  w  ze sp o le  E u ro p y  p rz e ­
c iw k o  d r u ż y n ie  R e s z ty  Ś w ia ta  w  
d n iu  7 s ie r p n ia  w  N o w y m  J o r k u .  
O k a z a ło  s ię , że  k o n tu z ja ,  k t ó r e j  
d o z n a ł p o d cza s  m is t r z o s tw  ś w ia ta  
w  H is z p a n ii  Jest p o w a ż n ie js z a  n iż  
p o c z ą tk o w o  m y ś la n o .

L e k a rz e  B a y e r n u  M o n a c h iu m  n ie  
z g a d z a ją  s ię  n a  w y s tę p  s ła w n e g o  
z a w o d n ik a .

„ J e s te m  z a s k o c z o n y , że  o p ie k u ­
ją c y  s ię  n a m i le k a rz e  re p re z e n ta ­
c j i  R F N  n ie  ro z p o z n a li  k o n tu z j i  i  
p o z w o l i l i  m i  n a  g rę  w  M u n d ia lu  — 
p o w ie d z ia ł R u m m e n ig g e .
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CZWARTEK,
5 SIERPNIA

DZIŚ:
Oswalda, S t a n is ł a w y  

JUTRO:
Sławy, Jakuba

POGODA
SŁONECZNIE, wieczorem  

burza. Temp. do 30 st. Wia 
t r y  słabe, wschodnie.

D Z lS  r a n o  w  S z c z e c in ie  c iś ­
n ie  n ie  w y n o s i ło  1015* h P a  (761 
m m  H g ) . W  c ią g u  d n ia  n ie ­
w ie l k i  s p a d e k  c iś n ie n ia .

C H IR . D Z IE C IĘ C A  U n i i  L u ­
b e ls k ie j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y 2 U R  
O P A R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7; 
P O Ł O Ż N IC T W O  —  P io t r a  S k a rg i ;  
W E W N . — R e jo n o w y .  
P R Z Y C H O D N IE
D L A  D Z IE C I — u l  św W ó jc ie ¿ 1 *  
7 -  ą. 2 0 -8 ;  D L A  D O R O S Ł Y C H  -  
Jedn . N a ro d o w e j U  — g 19—7: 
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  Jedn. N a -  
ro d o w e i 18 -  *  20—7 ; N A D  O D R A  
18 -  g. 9— 16 

A P T E K i

K A R D  W Y S Z Y Ń S K IE G O  17 (doń  
o d tr u tk i)  te l. 372-75; A L  W O J  
P O L S K IE G O  17 -  te l  152-61; A L  
W O J. P O L S K IE G O  134 -  te l 749-.*» 
S T O Ł C Z Y N  N a d  O d rą  20 -  te l 
23-94-22; D Ą B IE  G r y f iń s k a  13 — 
te ł.  612-6 R8

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — le i. 425-25 
446-46 -  g  i — 18 
K O L E J O W A  -  te l  935.
U S Ł U G O W A  -  te ł  428-14 ! 472 » 
-  g  7—15
R U C H  S T A T K Ó W  -  le i  918 
S TA N  D R Ó G  -  te l 960 -  g. 7—41.

N IE C Z Y N N E .
C Y R K  „ A R E N A ”  — p î .  R o d ła

K I N A
D E L F IN  ( te l.  468-78) „ P r z y g o d a
a r a b s k a ”  g . 16 — a n g . ;  „ N ic k e lo ­
d e o n ”  g . 13.15, 18. 20.15 —  U S A , 1. 
12; p ią te k :  g . 8.45 13.15, 18, 20.15;
„ K r a b a t  u c z e ń  c z a r n o k s ię ż n ik a ”  g. 
11, 16 — C S R S ; C O L O S S E U M  ( te l.  
458-18) p ią te jc :  „ N o s fe r a tu  w a m p i r ”  
g. 16. 1£, 20 — R F N . 1. 18; K O S ­
M O S  ( te l.  380-04) „ W e jś c ie  s m o k a ”  
g . 9, 11.15, 13.30, 16, 18.18, 20.30 — 
U S A -H o ra k o n g , 1. 18 ( c z w a r te k
i  p ią te k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  73 3 -» ) 
c z w a r te k :  „ S k a r b  na  w y s p ie ”  g . 15
— r u m . ;  „ H a i r ”  g  16.30, 19 — U S A , 
1 15; P O L O N IA  ( te l .  221-834) „ O s ta t ­
n i  f i lm  o  L e g i i  C u d z o z ie m s k ie j”  g. 
14.30 18.30 — U S A . 1. 15; „ P a r a g o n  
g o la ’ * g . 16.30 — p o i.  ( c z w a r te k  i  
p ią te k ) ;  P IO N IE R  ( te l.  475-02) „ B y ­
ła  so b ie  ra z  k r ó le w n a ”  g . 10. 17 — 
p o i . ;  „ G a n g  O lse n a  w p a d a  w  s z a ł”  
g . 11. 13, 15 — d u ń s k i,  l .  12; „ T a n ­
g o  p ta k a ”  g . 18 — p o i. ,  1. 15; .W y ­
spa s k a z a ń c ó w ”  g. 20 — m e k s y k ..  
1. 18 (c z w a r te k  i  p ią te k ) ;  D E R B Y
— „ A f e r a  „C o n c o r d e ”  g . 21.30 —
w t. ,  1. 15; Z A M E K  — „ C l r k u s
M a x im u s ”  g . 17.30 — w ę g ., 1. 18; 
M A R S  — „ P r z y g o d y  R o b in s o n a  
K r u z o e ”  g. 15.30 — ra d ź .;  „ M is t r z  
k ie r o w n ic y  u c ie k a ”  g . 17.30, 19.30 — 
U SA, 1. 15; S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o  
ję )  „ M ę ż c z y z n a  w  p e ru c e ”  g . 17.30

(D ą b ie )  „ W r z o s ”  g . 17.30. 19.30 —
p o i.. 1. 12 — a r c h . ;  b a j k a  ( P o lic e )  
„ Z n a c h o r ”  g. 16.30, 19 —  p o i. ,  1. 12 
— cz. I  1 I I ;  G R Y F  ( G r y f in o )  „ U -  
c ie c z k a  na  A terrt» ”  an g .. 1. 15; R O ­
B O T N IK  (P y rz y c e )  „ 2 a n d a r m  w  
N o w y m  J o r k u ”  f r . ;  W IS Ł A  (G o le ­
n ió w )  „ O  je d e n  m o s t za d a le k o ”  
a n g .. 1. 15; „ K ie d y  d o jrz e w a  ja g o ­
d a ”  ju g . L  12; I N A  ( S ta rg a rd )  „ A n ­
na  i  w a m p ir ”  p o i., 1. 18; D A R
(S ta rg a r d )  , G o rą c z k a  s o b o tn ie !  n o ­
c y ”  U S A , 1 15; „ B łę k i t n y  p t a k ”
ra  Iz .
R E P E R T U A R  K I N  n a  p o d s ta w ie  
in f o r m a c j i  O P i» v '.

M U Z E U M  -  S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I ]  
—X V I I  w  ; S ta re  s re b ra  ze z b io ró w  
w ła s n y c h ;  S z tu k a  p o ls k a  X X - le c ia  
m ię d z y w o je n n e g o ,  W ła d z tw o  K s ią ­
ż ą t P o m o r s k ic h ,  D z ie c k o  w  sz tu ce  
g 1 1 -1 7 ; S T A R O M Ł Y Ń S K A  1 -  
100 d z ie ł * dz ie s jęc -.u  F e s t iw a li  
P o ls k ie g o  M a la rs tw a  W -. •łczesne 
go  g. 11—17; W A Ł Y  fc H R O B R E - 
G O  3 -  P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m
p rz e d  1000 la t ;  P rz y ro d a  m o rz a ; i n ­
s t r u m e n ty  !  p o m o ce  n a w ig a c y jn e  
(ze  z b io ró w  w ła s n y c h ) ;  U rz ą d z e n ia  
1 m e c h a n iz m y  s ta tk ó w  m o rs k ic h  
G o s p o d a rk a  m o r s k a  na  P o m o rz u  
Z a c h o d n im  1945—70; D a w n a , k u l t u r a  
lu d o w a  na P o m o rz u  Z a c h o d n im  
K u l t u r a  A f r y k i  z a c h o d n ie j.  W s p ó ł 
cześn e  m a la r s tw o  m a r y n is ty c z n e  g 
11— 17; S T A R Y  R A T U S Z  — p i.  R ze ­
p ic h y  — D z ie je  S z c z e c in a  o d  X  w . 
d o  w s p ó łc z e s n o ś c i; N asz  S z c z e c in ] 
— d o k u m e n ty  3 5 - le c ia ; 100 ła t  r u ­
c h u  r o b o tn ic z e g o  w  P o ls c e  g . 11— ; 
17; Z A M E K  B W A  — A r c h i te k tu r a ,  
c z ło w ie k , ś r o d o w is k o ;  X I  F e s t iw a l ' 
P o ls k ie g o  M a la r s tw a  W s p ó łc z e s n e g o  i 
g  10—18; Z A M E K  W D K  — g r a f i ­
k a  J .  J . L i tw in o w ic z a  g  10—18. ;

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  -  t e l  
999; P O G O T O W IE  M O  -  te l »97: 
S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  t e l  »98; P O ­
G O T O W IE  D R O G O W E  -  te l »11; 
P O G O T O W IE  D 2 W IG O W E  — te l.  
982; P O G O T O W IE  E L E K T R O W N I -  
te l.  991; P O G O T O W IE  G A Z O W E  -  
te l.  992; P O G O T O W IE  W O D O C IĄ ­
G Ó W  I K A N A L I Z A C J I  -  te l.  » 4 : 
P O G O T O W IE  L O K A T O R S K IE  -  
te L  986.

S T A C J E  B E N Z Y N O W E  

C Z Y N N E  C A Ł A  D O B Ę . M ic k ie w i ­
c za . K a d łu b k a  ( t a x i ) .  K u  S ło ń c u , 
E s k a d ro w a , C h o p in a  
P O Z O S T A Ł E  s ta c je  c z y n n e  w  godz 
8 —2 t

21.15 J e d n o  m ia s to , je d n o  ż y c ie . 
21.40 B a l la d y  O k u d ż a w y . 21.50 K in o  
D w ó jk i  —  „ T ę s k n o ta  S h e r lo c fca  
H o lm e s a ”  — C S R S .

U W A G A ; T V  z a s trze g a  so b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I
14 F i lm .  16,30 O d p o w ie d z i.  17 
W ia d o m o ś c i,  g im n a s ty k a .  17.15 W i­
d o w is k o  d la  d z ie c i.  17.45 P r o ­
g ra m  d la  w s i.  18.15 F i lm  ru m . 
„ P ie g i ” . 18.50 T V  d z ie c ię c a . 19 „1000 
p y ta ń '*  19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , k r o ­
n ik a . 20.30 S tu d io  p rz e b o jó w .  21.20 
F i lm  d o k u m . „ C ie ń  n a d  p la n ta c ją '-. 
21.45 K r o n ik a  22 B a jk a  „ G u l iw e r  
w  k r a ju  o lb rz y m ó w ”  22.50 W ia d o ­
m o śc i 
P IĄ T E K
9.25 K r o n ik a .  10.30 S tu d io  p rz e b o ­
jó w .  11.15 F i lm  d o k u m . „ C ie ń  n a d  
p la n ta c ją ” . 11.40 ,,1000 p y ta ń ” . 12.05 
W ia d o m o ś c i.  14 F i lm  ra d ź . „ C z a r n y  
m u s ta n g ” . 1 6 .»  Z a w o d y . 17 W ia d o ­
m o ś c i, g im n a s ty k a .  17.15 W id o w is k o  
d la  d z ie c i. 17.45 F i lm  T V  b u łg . 
„ W o jn a  je ż ó w ” . 18.50 T V  d z ie c ię c a . 
19 „ D z ik ie  s ło n ie ” . 19.25 P ro g n o z a  
p o g o d y , k r o n ik a .  20 S z w a jc .  f i lm  
T V  „ O k u p ” . 21 P r o g r a m  r o z r y w k o ­
w y .  22.15 K r o n ik a .  22.30 F i lm  r u m . 
„ Z e m s ta  h a jd u k ó w ” . 23.55 W ia d o ­
m o ś c i.

R A D I O

P R O G R A M  I
16.40 P r o g r a m  d n ia .  16.45 K w a d r a n s  
z A r te le m .  17 D z ie n n ik .  17.30 „ W  
ś w ię c ie  c is z y ” . 18 R ep . w o js k o w y .
18.30 W ie c z o ry n k a . ' 19 S o n d a .
19.30 D z ie n n ik  *0.15 F i lm  
T V  N R D  „ T e le fo n  110” . 21.35 R o l­
n ic z e  r o z m o w y . 21.45 P e ga z. 22.30 
D z ie n n ik .  22.55 M e lo d ia  na  d o b ra ­
no c .
P R O G R A M  I I
17.40 W a k a c y jn e  K in o  D w ó jk i .  19
K r o n ik a  ( lo k .) .  19.30 D z ie n n ik .  20
T V  S z c z e c in  n a  a n te n ie .  20 D u ż e  
ż n iw a . 20.0S S tra ż  k o n n a . 20.20 Ż a r ­
ło c z n a  m n is z k a .  2 9 .«  L u d z ie  z w y  
s p y . 21.20 S p o d  z n a k u  w a g i i  d o r ­
sza. 21.50 „ M i ło ś ć  d o  s tu  k r ó lo ­
w y c h ” . 22.10 D u ż e  ż n iw a .  22.20 
K w a d r a n s  z A r te le m .
P IĄ T E K  
P R O G R A M  I
8.50 Ż n iw a  »2. 9 T e łe fe r ie .  17 D z ie ń  
n ik .  17.20 F i lm  T V P  „ J a n o s ik ” . 
18.15 O d  m e lo d i i  d o  m e lo d i i.  18.30 
W ie c z o r y n k a .  19 P r z y je m n e  z  p o ­
ż y te c z n y m . 19.30 D z ie n n ik .  20 M o ­
n i t o r .  20.30 F i lm  T V P  „ B ia łe  ta n ­
g o ” . 21.25 „ U  K r z y s z to fa  S a d o w ­
s k ie g o ” . 21.55 D z ie n n ik .  22.15 „ Z d e ­
r z e n ia ”  —  p r .  p u b l.  22.40 M e lo d ia  
n a  d o b ra n o c .
P R O G R A M  I I
18 T V  K r a k ó w  n a  a n te n ie . 18.20 A n  
ty c z n y  ś w ia t  p r o f .  K r a w c z u k a .  
18.45 L i r y k i  m iło s n e  K .  P r z e r w y -  
T e tm a je r a .  19 K r o n ik a  ( lo k .) .  19.30 
D z ie n n ik .  20 T V  K a to w ic e  n a  a n ­
te n ie .  20.05 Z e s p ó ł fo lk lo r y s t y c z n y .  
20.25 R e p . f i lm o w y  „ Ż y l i  s o b ie  
c h ło p  i  b a b a ”  20.40 V I I  F e s t iw a l 
P io s e n k i C z e s k ie j l  S ło w a c k ie  j .

P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 14 1S. 16, 17, 16, 19. 
20, 22, 23.
15.10 S tu d io  M ło d y c h .  16.05 M u z y k a  
i  A k tu a ln o ś c i .  16.40 P o ls k ie  p ie ś n i i 
m e lo d ie . 17.10 D z ie ń  w  P o lsce . 17.15 
K o n c e r t  d n ia .  18.05 C zas r e f le k s j i .
18.30 K o n c e r t y  g i ta r o w e .  19.30 Z  n a ­
s z e j fo n o te k i .  20.05 K a le jd o s k o p  
d n ia .  28.30 K o n c e r t  ż y c z e ń . 21.15 
W ie lk ie  d z ie ła ,  w ie lc y  w y k o n a w c y .
22.10 T a m te  d n i  s ie r p n io w e .  22.50 
Ś p ie w a  Ł u c ja  P ru s . 23.40 ja z z o w a  
d o b ra n o c k a .

P R O G R A M  1«
W IA D O M O Ś C I:  18.30, 15.30. 18.30,
21.30, 23.50.
15.40 L u d z ie  i  ic h  p a s je . 16 F e s t i­
w a l M u z y k i  O r g a n o w e j i  K a m e r a l­
n e j  w  K a m ie n iu  P o m o r s k im .  16.20 
O z d r o w ie  c z ło w ie k a .  16.40 P r ą d y  i  
p o g lą d y . 17 T y lk o  d w ie  g o d z in y . 
19 K o m p o z y to r  t y g o d n ia .  19.35 
Ś w ia t  b a ś n i. 20 P ły t y  z  g w ia z d k ą .
20.30 M u z y k a  na  in s t r u m e n ty .  20.45 
J  a n g ie ls k i.  21 R e c ita l w ie c z o ru .
21.40 W ie c z ó r  l i t e r  a c k o -m u z y c z n y  
— T e a tr  P o ls k ie g o  R a d ia . 22.10 
K la s y c y  m u z y k i  X X  w ie k u .  22.50 
P ro z a  w  o d c in k a c h . 23 T e m a ty  
w ie c z n ie  m ło d e .  2 8 .«  P o e z ja  na  d o ­
b ra n o c .
P R O G R A M  I I I
15.25 T e n  s ta r y  d o b r y  r o c k  a n d  
r o l i .  16 Z a p ra s z a m y  d o  T r ó jk i .  
17 S e rw is  T r ó j k i .  17.30 P o l i t y k a  d la  
w s z y s tk ic h .  18 S e rw is  T r ó j k i .  19 Z ie  
lo n e  k r a jo b r a z y .  19.30 M a ła  le tn ia  
s u ita .  19.50 „ J o k o h a m a ” . 20 M in i ­
m a x . 20.45 P o s łu c h a ć  w a r to .  21 
B lu e s  w c z o r a j  i  d z iś . 21.29 S ta n i­
s ła w  Ig n a c y  W it k ie w ic z .  2 1 .«  R e ­
m in is c e n c je  m u z y c z n e . 23 Z a p ra ­
s z a m y  d o  T r ó jk i .  23.55 P ó łn o c  p o ­
e tó w .
P R O G R A M  I V
W IA D O M O Ś C I: 15. 17, 19. 22.30.
15.30 P o p o łu d n ie  m e lo m a n a  (S ).
17.05 P io s e n k a  d n ia  (S ). 17.10 D z ie n ­
n ik .  17.15 K o m e n ta rz .  17.20 G w ia z d y  
ja z z u  (S ). 17.40 P u b l ic y s ty k a .  18
M u z y c z n e  a k tu a ln o ś c i  (S). 18.30 C zy  
ta m y  l i s t y  i  p a m ię tn ik i .  19.05 K la ­
s y c y  m u z y k i  r o z r y w k o w e j (S ). 19.30 
W ie c z ó r  w  f i lh a r m o n i i  (S ). 20.30 
N o w e  n a g ra n ia . 21 K lu b  S te re o .
22.40 N o c n e  d iv e r t im e n to  (S). 23.30 
G ło s y , in s t r u m e n ty ,  n a s tro je .

■ m ia ła  c z e rw o n ą  o b ro ż ę  
i  d łu g i  r z e m y k  — *1 
W y z w o le n ia  29/5.

16743-G
2.07. z a g in ę ła  m a ła  c z a r  
na  p o d p a la n a  s ucząc a 
szczen na . W ia d o m o ś ć : 
755-19. 16881-G

N A U K A
M G R  — m a te m a ty k a , 
f i z y k a  — 465-41.

14931-G  
S P R Z E D A Ż

K O M P L E T N Y  s i l n i k  d o  
S y r e n y  105 s p rz e d a m . 
T e l.  78-488. 16524-G
S I L N IK  d o  V W  g a rb u ­
sa s p rz e d a m , u l .  S lą - ' 
s ka  44/6 p o  17,

16534-G
W Z M A C N IA C Z  m u z y c z ­
n y  „ C o n t r a  60” , a k o r ­
d e o n  8 0 -b a s o w y  s p rz e ­
d a m . T e l.  52-30-73.

16490-G 
Z M Y W A R K Ę  d o  n a c z y ń , 
tu n e r  „ F a u s t ” , M -  
2405 S , z e s ta w  w y p o ­
c z y n k o w y  „ B u r s z t y n ”  
s p rz e d a m . O fe r ty  B iu r o  
O g ło sze ń  S z c z e c in  16«7. 
W A N N Ę  176 s p rz e d a m . 
T e l.  220-157. 16468-G
N O W E  m e b le  p r o d u k c j i  
f i ń s k ie j :  s y p ia ln ia ,  d z ie  
e ię c y  1 o g ó ln y , s p rz e ­
d a m . T e l.  791-052, (11— 
18). 16886-G
W Ó Z E K  g łę b o k i  w e lu -  
r o w y  s p rz e d a m . S z p i­
ta ln a  11/3. 16999-G

L O K A L E
M IE S Z K A N IE  2 p o k o ­
je ,  '  te le fo n ,  w  G d y n i 
s p rz e d a m . O fe r ty  16897 
B iu r o  O g ło s z e ń  Szcze­
c in .
M IE S Z K A N IE  2-pokO- 
jowe, kom fort, z a m ie ­
n ię  n a  w ię k s z e  n a j ­
c h ę tn ie j  n a  N Jeb usze - 
w ie . T e L  220-183 (18—21).

I6713-G
P O S Z U K U J Ę  k a w a le r k i  
na  o k re s  r o k u .  T e l. 
88-774. 15985-G
K A L IS Z  W L K P . — p o ­
k ó j  z k u c h n ią  z a m ie n ię  
na  p o k ó j  w  S z c z e c in ie . 
O fe r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  16400.
D Ą B IE  —  M -4  1 p o k ó j  
z k u c h n ią  z a m ie n ię  n a  
t r z y p o k o jo w e  w  D ą b iu ,  
Z d r o ja c h ,  S ło n e czn e . 
T e l.  610-158. 16535-G
.M A Ł Ż E Ń S T W O  z  d z ie ­
c k ie m  p o s z u k u je  m ie ­
s z k a n ia . T e l.  370-97.

16528-G
D O  w y n a ję c ia  p o k ó j 
je d n o o s o b o w y  u m e b lo ­
w a n y  te l.  78-488 —
K  rz e k o  w  o, u L  S z e ro k a  
57. 16523-G
K U L T U R A L N E  b e z d z le t 
n e  m ło d e  m a łż e ń s tw o  
p o s z u k u je  M -2  lu b  M -3 . 
T e l.  61-25-70. g o d z . 17— 
21. 16515-G
M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie -

Z  głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 4 sierpnia 1982 roku zmarł

Tomasz Foszcz

Pogrzeb na Cmentarzu Centralnym 
i  Domu Przedpoffrzebowego (  sierp­

nia br. •  godz. 12.30

Wszystkim, którzy okazali pomoc i 
współczucie oraz wzięli udział w  
uroczystościach pogrzebowych na­
szego najukochańszego Męża, Ojca 

i  Dziadka

Ignacego Dankiewicza
serdeczne podziękowanie

składa pogrążona w  smutku 
ZONA I  D Z IE C I Z  R O D ZIN A M I

Z  głębokim żalem zawiadamiamy 
o śmierci naszego pracownika

W ald em ara  Jasiny
Wyrazy współczucia rodzinie 

Zmarłego
składają
dyrekcja oraz współpracowni­
cy z Okręgowego Zespołu Go­
spodarki Turystycznej PTTK  
—Szczecin.

.K U R IE R  S iC Ż E C IN S K ł '1 
d z ie n n ik  R SW  P ra sa  -  K s i*4 -  
k a  - R u c h ; W Y D A W C A  -  
S zczec W y d a w n ic tw o  P ra s o ­
w e T E L E F O N Y  c e n tr a la  -  
439-21 s e k r e ta r ia t  457-4’, **>
k r e ta rz  r e d a k c j i  487-21. d? 
m ie js k i  462-35 i i  « p o rto w a  
¡79-59 .1? łą c z n o ś c i . ? C z y te l­
n ik a m i 450-*: O G Ł O S Z E N IA  
p r z y jm u je  B iu r o  R e k la m  
O g ło s z e ń  70-550 S zcze c in , pi 
H ó łd t j  a —* ' •1-34

®-8

T V  c o lo r  — in ż . J e r_ y  
M a s ło w s k i.  752-65.

16572-G

T E L E P O G O T O W IE  -  
Z d z is ła w  U z n a ń s k i —  
22-85-97. 15083-G
T E L E P O G O T O W IE  — 
M a r e k  S i r o w y .  524-158.

1S045-G
T E L E P O G O T O W IE  — ;

J a n  B u g a js k i.  22-71-46.
14600-G

T E L E P O G O T O W IE  -
W a ld e m a r  C z e r n ik ,  P o ­
g o d n o . 809-04. 12030-G
T E L E P O G O T O W IE  — 
S ła w o m ir  M a r t y n iu k  — 
88-474. 12413-G
A N T E N Y  in s ta lu je  
M ic h a ł  K iz ie w ic z .  445-38.

6639-G
N A P R A W A  fo d ó w e k  
s p r ę ż a r k o w y c h  — E d ­

w a r d  S k o c z e k , te l.  
758-50. 13938-G
C Y K L IN U J Ę  p a r k ie ty  
p o d ło g i,  te l.  521-395, E u ­
g e n iu s z  M y S liń s k i.

16408-G
T R A N S P O R T  m e b li ,  
p r z e p ro w a d z k i.  H e n ry k  
K o z ło w s k i  765-58.

14669-G
29 L IP C A  z a g in ę ła  m a ła  
c z a rn a  p o d p a la n a  su cz­
k a  z  b ia ły m  k r a w a te m .

KO M UN ALN Y  
DOM K U LTU R Y  
„SŁOW IANIN”

organizuje
miesięczny

KURS TAŃCA

I i II stopnia
Z e b ra n ie  o rg a n iz a ­
c y jn e  o d b ę d z ie  s ię  
9 s ie r p n ia  b r .  o 

g o d z . 18.

e k ie m  p o s z u k u je  sa m o ­
d z ie ln e g o  m ie s z k a n ia . 
T e l.  896-74. 16513-G
M IE S Z K A N IE  4 -p o k O jo  
w e , c .o ., m o ż e  b y ć  w  
d o m ik u  k u p ię .  W  r o z l i ­
c z e n iu  m ie s z k a n ie  3 p o ­
k o je ,  50 m  k ,w ., c e n tr u m  
w ła s n o ś c io w e . T e l.
22-66-25. p o  16. I6S03-G
M IE S Z K A N IE  74 m  
k w „  s ta re  b u d o w n i­
c tw o ,  z a m ie n ię  na 
m n ie js z e  w  n o w y m . O - 
f e r t y  B iu r o  O g ło sze ń  
S z c z e c in  16499. 
M A Ł Ż E Ń S T W O  z d z ie ­
c k ie m  p i ln ie  p o s z u k u je  
p o k o ju  n ie y m e b ło w a n e -  
go  z U ż y w a ln o ś c ią  
k u c h n i  i  ła z ie n k i .  U l .  
S p ó łd z ie lc z a  3/5 lu b  
K re d o w a  1/4. t6473-G

Z G U B Y
A N N IE  M A R C IN K O W ­
S K IE J  s k r a d z io n o  w k ła d  
k ę  ż y w n o ś c io w ą  S - 
495366. - 16929-G
T A D E U S Z  B U D Z IK Ó W . 
S K I  z g u b ił  w k ła d k ę  za ­
o p a t rz e n io w ą  n r

T E O F IL  S Z Y M A Ń S K I
z g u b ił  w k ła d k ę  d o  d o ­
w o d u  o s o b is te g o  n r  
13579. 16846-G
B R O N IS Ł A W  S O M P O - 
L I Ń S K I  z g u b ił  w k ła d ­
k ę  S-440494. 16844-G
Z G U B IO N O  w k ła d k ę  
W Z  S-123951 n a  na zw  - 
s k o  S a b in a  P o n c y l ju s z .

16703- 3
S K R A D Z IO N O  w k ła d k ę  
n r  S-336719 n a  n a z w i­
sko  Z o f ia  Ł a w ry n o w ic z .

16704- G
M A Ł G O R Z A T A . Z E ­
N O N  K 1 F .R Z K O W S C Y
z g u b i l i  w k ła d k i  w o je ­
w ó d z k ie  n r  5594800. n r  
W R  2805478. 16750-G

Z Y G M U N T O W I K O Z A ­
K O W I s k ra d z io n o
w k ła d k ę  n r  S-84669.

16782-G
Z G U B IO N O  w k ła d k ę  
z a o p a trz e n io w ą  n r  098736 
n a  n a z w is k o  C z e s ła w  
M u r a w s k i .  16793-G
B A R B A R A  I  R Y S Z A R D  
W R Ó B L O W IE  Z gu b iła  
w k ła d k i  d o  d o w o d u  o -  
s o b is te g o  n r  S-436937 i  
401214. 16809-G
IR E N E U S Z  M A C IO Ł E K  
z g u b ił  w k ła d k ę  n r  10298.

16812-G
S K R A D Z IO N O  w k ła d ­
k i  z a o p a trz e n io w e  n r  
704506 1 704507 s e r ia  S 
n a  n a z w is k o  I r e n a  1 
M a r iu s z  R u b a c h a  zam . 
S zcze c in , u l .  S ie n k ie w i­
cza  5a/5. 16827-G
J A N  M IC H A L S K I  z g u ­
b i ł  w k ła d k ę  d o  d o w o d u  
o s o b is te g o  n r  S-483808 

16831-G
J A D W IG A  K U C H A R ­
S K A  z g u b iła  w k ła d k ę  
n a  k a r t k i  n r  S-0256228.

16751-G
M A R IA  B A L K IE W IC Z
z g u b iła  w k ła d k ę  n r  
941051. 72-P
S K R A D Z IO N O  k a r t y  
w o je w ó d z k ie  i  w k ła d k i  
n r  n r  053496, 741865.
741866 n a  n a z w is k o  T e ­
resa , K a m i la ,  E d m u n d  
K i  k tn  urn te  r  o w ie .

.6924-G
M IE C Z Y S Ł A W  PE R . 
C Z Y N S K I z g u b i ł  k w i t  
na  s p rz e d a ż  b y d ła  w y ­
d a n y  p rze z  O P O Z H  
S z c z e c in . 13847-G
Z A G IN Ę Ł A  p ie c z ą tk a  
o  t r e ś c i :  le k .  m e d . E w a  
M a r k o w ic z  -  T r o n c z y ń -  
ska . S z c z e c in , u l .  P o d  
le ś n a  38. 16927-G

A STR O B O LID  W Y S T A RT O W A L ~ Ż w r,nk™;:’

Z D U M IE L I  S IĘ  N IE Z M IE R N IE  - o b y d w a j ' d o z o rc y  k ie d y  u j r z e i :  na  
n ie b ie  a s t ro  b o l id  z b l iż a ją c y  s ię  s z y b k o  d o  p o la  s ta r to w e g o . M a szyn a  
o k r ą ż y ła  ro z le g ły  p la c  ; o s ia d ła  m ię k k o  na  z ie m i  P e c h o w i o o d ró ż n ic y  
w y s ie d li .  K ie d y  s to p a m i d o tn ę l i  z ie m i -  p a l l i  s o b ie  w  o b ję c ia .  .

P o  d w ó c h  d n ia c h  odpoc’ -.-:vru inż. B o ra c k i z a ją ł  s ię  n a p ra w a  n a p ę ­
d u  r a k ie to w e g o .  a pro fe so r K a rs k i p o d c z a s  s p a c e ró w  r o z m a w ia ł z A g a -  
pH ean sk łada jąc  m u  /p o  raz s e tn y  c h y b a )  p o d z ię k o w a n ie  za u r a to w a ­
n ie  m aszyny i  ż y c ia  oodróżn ików ,

— ■ D z ie ln y  z .p a n a  c z ło w ie k  — z a c h w y c a ł sćę w  >-• u w  . u-- • ...cki
— Przypuszczam  — m ó w ił d a le j m o fe so r — że n ie  odrzuc i pan n a ­

szego zaproszenia i  p o lec i pa«  z nam i.

— W ła ś c iw ie  m a m  t r o c h ę  cza su . M ó g łb y m . T y lk o  c h c ia łb y m  w ie d z ie ć  2 .
d o k ą d ?  £

— M a rs  Jest c e le m  n a sze j p o d ró ż y .
— T o  d o s k o n a le . M y ś la łe m , że g d z ie ś  d a le j .  P a n  ro z u m ie , n ie  m a m  

z b y t w ie le  czasu ...

W re szc :e  u d a ło  s ię  d e fe k t  u s u n ą ć  i a s t ro b o t id  p o n o w n ie  w y s ta r to w a ł .
— P a n ie  in ż y n ie r z e  a la k a  o d le g ło ś ć  na s  d z ie l i  o d  M a rs a  — z a p y ta ł 

K r u p k a .
— O k o ło  78 m il io n ó w  k i lo m e t r ó w  C z y l i,  b io rą c  oo d  u w a g ę  s z y b k o ś ć  

m a s z y n y , p o d ró ż  b ę d z ie  t r w a ła  z g ó rą  m ie s ią c .
C o? M a m  jeszcze  t y l k o  d w a  ty g o d n ie  u r lo p u .  W ra c a jm y l
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Ha no Iowę perturbacje

Co z mlekiem?
OD początku bieżącego ty ­

godnia o trzym ujem y w ie le sy­
gnałów od Czytelników , którzy 
in fo rm u ją  nas, że w  sklepach 
brakuje mleka i napojów mlecz 
nych. W poniedziałek i  w torek 
np. już w południe nie było 
m leka w sklepach w  Dąbiu, 
także w  samach przy ul. Robot 
niczej i Kom uny Paryskiej. 
Wczoraj zaś od rana w w ielu 
sklepach go zabrakło.

Prawdę mówiąc zdziw ieni by 
liśm y tym i ,sygnałami. W po­
niedziałek bowiem in form ow a­
no nas w  WSS „Społem” , że 
zamówienia na m leko i napoje 
mleczne realizowane są w  ca­
łości. Założono zresztą, iż nie­
dostatek napojów chłodzących 
należy rekompensować zw ięk- 

' szonymi dostawami napojów 
mlecznych.

Jak się jednak okazuje, te 
słuszne założenia nie wszędzie 
wcielane są w  życie. Można się 
ty lko  domyślać, że w  piątek i 
sobotę nie we wszystkich skle­
pach sprzedano m leko, więc od 
poniedziałku zamawiano go 
m niej. Stąd braki.

Chcieliśmy się jednak upew­
nić, czy nasze domysły były 
słuszne, ale tu  zaczęły się nie­
spodziewane trudności. Bo oto 
.wczoraj w  samo południe do­
dzwoniliśm y się wpraw dzie do 
Spółdzielni M leczarskiej, ale 
gdy telefonistka w  cen tra li za­
częła nas łączyć kolejno z se­
kretariatem , dyrektorem  han­
dlowym , k ie row nikiem  działu 
handlowego, jego zastępcą 
wreszcie — okazało się, iż te­
le fony milczą ja k  zaklęte...

W  K O Ń C U  p o łą c z o n o  na s  z d z ia ­
łe m  h a n d lo w y m , t u  je d n a k -  u -  
p r z e jm y  g ło s  z a k o m u n ik o w a ł,  iż  
bez z g o d y  p re ze sa  ż a d n y c h  i n f o r ­
m a c j i  n ie  w o ln o  u d z ie la ć . N a  n ic  
z d a ły  s ię  z a k lę c ia ,  że te le fo n y  m i l

czą , a k ie r o w n ic t w o  je s t  n ie u c h ­
w y tn e .  Z d o ła l iś m y  d o w ie d z ie ć  s ię 
ty lk o ,  że d o s ta w y  a w a ry jn e  są. o- 
w szem , r e a liz o w a n e , a le  zg ło s z e n ia  
p r z y jm u je  s ię t y l k o  d o  g o d z in y  9 
ra n o . b o  p o te m  sa k ło p o ty  z  t r a n  
s p o r te m .

N ie  m o ż e m y  w ię c  p o d a ć  p e łn ie j ­
s z e j in fo r m a c j i  p o n a d  to ,  że in ­
te r w e n c j i  w  s p ra w ie  m le k a  b y ło  
r z e c z y w iś c ie  s p o ro , że W SS „S p o ­
łe m "  u r u c h o m i ła  w ła s n y  t r a n s p o r t ,  
b y  d o w ie ź ć  m le k o  ta m  g d z ie  go  
z a b r a k ło

N a m  z k o le i  n ie  p o z o s ta je  n ie  Jn 
n e g o . ja k  z a a p e lo w a ć  d o  w y o b ra ź ­
n i  k ie r p w n ik ó w  s k le p ó w . P rz e c ie ż  
w  u p a ły  m le k o  id z ie  ja k  w a d a . 
Z w ła s z c z a , że w o d y  ( m in e r a ln e j)  
b ra k n ie ... In te l

Z listu Czytelnika

Skąd te m arże
A R T Y K U Ł , o s ło n e j c e n ie  k a w y  

w  p la c ó w k a c h  g a s tro n o m ic z n y c h , 
w y n ik a ją c e j  z w y s o k ic h  m a rż  w y ­
w o ła ł  is tn ą  b u rz ę  w ś ró d  C z y te ln i ­
k ó w  W ie le  o só b  d z w o n i ło  D ądź 
p is a ło  d o  r e d a k c j i  s o l id a r y z u ją c  s ię  
z  n e g a ty w n y m i o d c z u c ia m i a u to ra .

L is t  p r z y s ła ł  ró w n ie ż  p  T . M a ­
c ia s z e k  7 u l .  o. B e jz y m a , k t ó r y  p o ru  
s z y ł k w e s t ię  m a r ż y  n a  p iw o  Z a 
n a p ó j  te n  n ie z w y k le  o s ta tn io  p o d ­
ł e j  ja k o ś c i  1 d u ż o  m n ie js z e j n iż  
to  b y ło  w  z w y c z a ju  z a w a r to ś c i a l ­
k o h o lu  ( s tą d  .nazw a „ L e k k ie ” )  r ó w ­
n ie ż  b ie rz e  s ię  w  lo k a la c h  p o  300 
i  w ię c e j  p r o c  m a rż y . N p  w  s k le ­
p ie  p iw o  k o s z tu je  11,50 z ł a le  ża 
te n  s a m  g a tu n e k  w  o g r ó d k u  o b o k  
„ E u r o p y ”  t r z e b a  ju ż  p ła c ić  46 z ł 
za  b u te lk ę .  O  i le  k a w a  je s t  to w a ­
re m  im p o r to w a n y m ,  to  p rz e c ie ż  
p iw o  w s a d ó w  d e w iz o w y c h  n ie  w y ­
m a g a ..

r I r i ł

Notatnik szczeciński
0  K lu b  D y s k u s y jn y  „ A m b ik a ”  

z a p ra s z a  n a  m a r a to n  f i lm o w y  w  
„ K u b u s iu ”  w  k a ż d y  c z w a r te k  i  so 
b o tę  o  g o d z . 17. K a r n e t y  n a  w s z y ­
s tk ie  s p o tk a n ia  są d o  n a b y c ia  w  
k a s ie  c o d z ie n n ie  d o  U  s ie r p n ia  w  
g o d z . 19—20; i  ta k  d z iś  p re z e n to w a ­
ne  bę dą  n a s tę p u ją c e  f i l m y :  „ M r o ­
w is k o ”  p ro d . w ę g ie r s k ie j,  „ I n t r y ­
ga r o d z in n a ”  p ro d . U S A  o ra z  
„ M a n h a t t a n ”  p ro d . U S A .

0 1 In te r k lu ta  „ K u b u ś ”  za p ra s z a  co, 
d z ie n n ie  n a  d y s k o te k i,  (z w y ją t ­
k ie m  c z w a r tk ó w )  w  g o d z in a c h  od  
19 d o  1.

O  K lu b  , .B o n -T o n ”  za p ra s z a  d z ie  
c i i  m ło d z ie ż  w  p ią te k  o g o d z . l i  
n a  p ro je R c ję  f i lm ó w .

^  K lu b  S S M  p r z y  u l.  J o d ło w e j  7 
o r g a n iz u je  11 W a k a c y jn y  T u r n ie j  
S z a c h o w y  w  P le n e rz e . Z b ió r k a  na  
b o is k u  za s k le p e m  „ S y r iu s z ”  w  
p ią te k  o go dz . 11.

^  W D K  w z n a w ia  d z ia ła ln o ś ć ^  k l u ­
b u - H i - F i .  w s z y s tk ic h  m ło d y c h ' m i­
ło ś n ik ó w  m u z y k i  f u n k y  i  s o u l za ­
p ra s z a m y  na  s p o tk a n ia , k tó r e  o d ­
b y w a ć  s ię  b ę d ą  w  k a ż d y  p ią te k  i  
p o n ie d z ia łe k  o g o d z . 18 w  s a l i  k i ­
n o w e j  Z a m k u .  P ie rw s z e  s p o tk a n ie

Zniszczone budynki, windy, bałagan w piwnicach

0 wandalizmie i bezmyślności
O SPRAWACH kultury mieszkania w  wieżowcach i blo­

kach miejskich pisaliśmy już wielokrotnie. Temat ten nadal 
jednak pozostaje aktualny. Nadal napływa do redakcji mnó­
stwo sygnałów wskazujących na to, iż na osiedlach, zarówno 
tych nowych jak i starych — panoszy się wandalizm, chuli­
gaństwo i bezmyślność.

Problem ten dotyczy zresztą nie tylko dzieci i młodzieży, 
winnymi są także dorośli obywatele, którym brakuje wy­
obraźni i których działanie wskazuje albo na złośliwość albo 
na bezmyślność.
W YSTARCZY wejść do k la t 

k i schodowej jakiegokolw iek 
budynku, by znaleźć tam  śla­
dy „radosnej twórczości” : po- 
bazgrane ściany, niecenzuralne 
słowa w yry te  w  murach, reszt­
k i po żarówkach, w y b ite  szy­
by w  drzwiach, pozrywane pla 
»tikowe poręcze schodów, po­
wyginane b a rie rk i z k tó rym i 
m ocowali się m ie jscow i siłacze.

Wszędzie też na nowych o- 
siedlach k łu je  w oczy partac­
tw o budowlanych: poobtłukiw a 
ne schody, pobryzgane olejną 
farbą posadzki i  szyby, bardzo

Kochajmy zwierzęta 
i... czystość

O S T A T N IO  w iz y tę  w  r e d a k c j i  
z ło ż y ły  d w ie  p a n ie , k tó r e  o p o w ie ­
d z ia ły  n a m  m ro ż ą c e  k r e w  w  ż y ­
ła c h  h is to r ie  o  p rz e p ę d z a n iu  i  m a i 
t r e to w a n iu  p rz e z  d z ie c i (1) p s ó w  o -  

az k o tó w .  P o n o ć  a r t y k u ły  d o ty c z ą  
•o i n w a z j i  p c h e ł m ia ły  w y z w o l ić  

ta k ą  w ła ś n ie  r e a k c ję  d o r o s ły c h  i 
i c h  m a ło le tn ic h  s y n ó w .

O tó ż  n ig d y  n a  . t y c h  ła m a c h  n ie  
n a w o ły w a l iś m y  d ó  z n ę c a n ia  s ię  n a d  
z w ie r z ę ta m i!  S ą d z im y  te ż , iż  l i k ­
w id a c ja  c z w o ro n o g ó w  n ie  je s t  d r o ­
gą  w io d ą c ą  d o  w y tę p ie n ia  p e h e ł. 
P c h ły  b o w ie m  — o  c z y m  w ie lo ­
k r o tn ie  p is a l iś m y  a d z iś  p o w ta r z a ­
m y  — m n o ż ą  s ię  ta m , g d z ie  je s t  
b r u d  1 n ie p o rz ą d e k . W y n ie s ie n ie  z 
p iw n ic  S ta ry c h  m a te ra c y , z b u tw ia ­
ł e j  o d z ie ż y  i t p .  z p e w n o ś c ią  d a  le p  
szy  e f e k t  n iż  b ic ie  k o tó w  i  p só w  
K o c h a jm y  z a te m  z w ie r z ę ta  i . . .  c z y ­
s to ść

(w y s )

W  studenckim Interhofelu

Nie jest źle...
N A  p o c z ą tk u  IŁpca p is a l iś m y  o 

u r u c h o m ie n iu  -w D o m u  S tu d e n ta  
P A M  p rz y  U l. D u n ik o w s k ie g o  M ie -i* 
d z y n a ro d o w e g o  H o-te lu  S tu d e n c k ie ­
g o . k tó re g o  o rg a n iz a to re m  je s t  B iu ­
ro  P o d ró ż y  i  T u r y s t y k i  S Z S P  ,,A 1- 
r a a tu r ” , W y m ie n i liś m y  w ó w c z a s  
c a łą  g a m ę  p r o p o z y c ji  p ro g ra m u *  
w y e l t  j a k  e p rz y g o to w a l i  s tu d e n  :i 
d la  s w o ic h  go śc i (m . Łn. 'w y c ie c w i 
„ o l r a a tu r o w s k im ”  a u to k a r e m  oo 
m ie ś c ie  i  o k o l ic a c h ,  w y p a d y  ,io  
m ie js c o w o ś c i n a d m o rs k ic h  i  d o  K a ­
m ie n ia  P o m o rs k ie g o  na  k o n c e r ty  
o rg a n o w e , z a b a w y  w  In te r k lu b :ę  
„ T r a n s ” , im p i-e z y  r o z r y w k o w e  a ’ a 
d z ie c i itp .).

P o s ta n o w il iś m y  s p ra w d z ić ,  j a k  te 
p la n y  w y g lą d a ją  w  r z e c z y w is to ś c i;  
N ie s te ty  n ie  jć s t  d o b rz e , a w ła ś c i­
w e  n ie  u r z e c z y w is tn i ły  s ię  n a d z ie ­
je  o rg a n iz a to ró w .  P o c z ą te k  b / ł  
o b ie c u ją c y ,  g d y ż  ju ż  w  o ię rw s z y c U  
d i i :  a ch  l lp c a  z a re z e rw o w a n o  o k .  80 
p ro c . m ie js c  na  czas d o  i«  s ie r p ­

n ia . N a jw ię c e j m ie js c  „ z a k le p a l i ”  i 
w y k o r z y s ta li  k o lo n iś c i,  ra . in .  z G i­
ż y c k a  1 P rz e m y ś la . Ż a c y  g o ś c i l i  
ta k ż e  7 0 -o so b o w y  c h ó r  s tu d e n c k i  z 
R u m u n ii.  N a  je d e n  d z ie ń  z a p o w ie ­
d z ia ła  s w o ją  o b e cn o ść  w  M I IS  g r u ­
pa z R F N . I  je ż e l i  c h o d z i o  w y ­
c ie c z k i z o rg a n iz o w a n e  to  b y ło o y  
w s z y s tk o , g d y ż  p r a w ie  w c a le  n ie  
m a  g r u p  „ a łm a tu r o w s k ic h ”  l  i n ­
n y c h  b iu r  tu r y s t y c z n y c h  d o ty c h c z a s  
b ę d ą c y c h  D o d s ta w ą  is tn ie n ia  I n te r -  
h o te lu  N ie  n a j le p ie j  n a to m ia s t 
p rz e d s ta w ia  s ię  s y tu a c ja  Jeże li c h o ­
d z i o tu r y s t ó w  in d y w id u a ln y c h .

W  z w ią z k u  z ty m  ra c z e j c z a rn o  
w id z ą  o r g a n iz a to rz y  d z ia ła ln o ś ć  
M U S  w  s ie r p n iu .  N a w e t  tr z e b a  b ę ­
d z ie  s ię  l ic z y ć  ze z n a c z n y m  o g ra ­
n ic z e n ie m  w y k o r z y s ty w a n y c h  na  ba 
zę h o te lo w ą  p o k o i.

O c z y w iś c ie  d y r e k c ja  M I IS  m a  p ra  
w o  b y ć  n ie z a d o w o lo n a , a le  w z ią ­
w s z y  p o d  u w a g ę  o b e c n ą  s y tu a c ję  
tr z e b a  pz-zyznać że n ie  je s t  aż, tak­
c ie  (easz)

niedokładnie i  n iechlu jnie- po­
malowane ściany, krzywe fra ­
m ugi w  drzwiach, sztukowane 
na łapu-capu drewniane lis tw y  
przy oknach, drzwiach i w in ­
dach. E lewacje budynków już 
po półrocznym i!) zamieszkiwa­
n iu lokato rów  nadają się do po 
nownego malowania i  uzupeł­
n iania Łynków. Po k ilk u  latach 
domy z  reguły przypom inają ru 
inę, a przecież nie m aluje się 
ich nawet co 10 la t!

W  N O W Y C H  .n a w e t ,  n ie d a w n o  za 
s ie d ło n y c h  b u d y n k a c h  —  p o  p r o ­
s tu  c u c h n ie . N ie  są b o w ie m  r e g u ­
la r n ie  o p ró ż n ia n e  z s y p y , n ie  są 
o n e  te ż  r e g u la r n ie  d e z y n fe k o w a n e . 
N ie p r z y je m n ie  p r z y p ro w a d z ić  g o ­
ś c i, g d y  j u ż  od  p ro g u  b r a m y  w e j ­
ś c io w e j w i t a  ic h  fe to r .  A  ta k  w ła ­
ś n ie  je s t  i  n a  os. Z a w a d z k ie g o  i 
n a  os. A r k o ń s k im  1 n a  P r z y ja ź n i  
i  n a  K a l in y .  W  cza s ie  u p a łó w  „ z a -  
p a s z e k ”  ó w  p r z y b ie r a  n a  s i le  i  
s k u te c z n ie  z a t r u w a  a tm o s fe rę .

E k ip y  , M P O  i  a d m in is t r a c je  o -  
s le d l i  w s k a z u ją  p a lc e m  n a  lo k a to ­
r ó w .  T o  o n i  — tw ie r d z ą  — n ie  u -  
m ie ją  ze  z s y p ó w  k o rz y s ta ć . Z a ­
m ia s t  r e s z tk i  z o b ia d u  p a k o w a ć  d o  
p la s t ik o w y c h  to re b e k  lu b  c h o ć b y  
p a p ie ro w y c h  —  r z u c a ją  d o  w ia d ra  
p ó łp ły n n e  o d p a d y  i  p o te m  w s z y ­
s tk o  z a t r z y m u je  s ię  n a  ś c ia n a c h  — 
n i k t  te g o  s ta m tą d ” n ie  z b ie rz e , a 
r e s z tk i  te  m u szą  s ię  ro z ło ż y ć . . .

Z a rz u c a  s ię  ta k ż e  . lo k a to ro m , że 
n ie  s z a n u ją  w in d ,  z a ś m ie c a ją  je ,  po  
z w a la ją  n a  z a b a w y  w  n ic h  s w y c h  
d z ie c i.  S tą d  la k  czę s te  a w a r ie  i  
b e z u s ta tin e  ja z d y  p o  p ię t r a c h  m ło ­
ko só w ', k t ó r z y  n ie  m a ją  c o  z r o b ić  
z  czase m .

JEST w tym  sporo prawdy. 
Z  drugie j jednak strony — pre 
tensje lokatorów do adm in i­
s trac ji także nie są bezzasad­
ne. Sprzątaczki po jaw ia ją sie, 
kiedy chcą, n ik t  ich nie kon­
tro lu je  i nie egzekwuje ewiden 
tnego bimbania ze swoich po­
winności. N ik t nie czuwa nad 
regularną dezynfekcją zsypów. 
N ik t n ie kon tro lu je  co lokato­
rzy trzym ają w  piwnicach i jak 
w tych pomieszczeniach wyg lą­
da czystość i porządek. A  jest 
to z całą pewnością zadanie i 
to bardzo p ilne dla wszystkich 
adm in is trac ji domów i spół­
dzielczych i kolmunałnych.

ST O LIC ZK I przed, barem  
.,Extra”  ja k  zwykle w  upal 
ne dn i oblepione są sprag­
nionym i szczecinianami. 
T y lko  czy będzie czym u- 
gasić pragnienie...?

Foto: Zb. Jodkowski

„Reprezentacyjny”
mural

ID Ą C  u l.  D w o rc o w ą  (n p . z d w o r ­
ca  P K P  lu b  P K S )  k a ż d y  p r z y je z d ­
n y  lu b  m ie js c o w y  z p e w n o ś c ią  
z w ra c a  u w a g ę  n a  z n a jd u ją c y  s ię  
na  „ ś le p e j”  ś c ia n ie  b u d y n k u  p rz y  
t e j  u l ic y  o g r o m n y  m u r a l  za p ra sza ­
ją c y  d o  r o b ie n ia  za k u p ó w ’ w  s k lę -  
p a c h  W P H W . N ie s te ty  p e łe n  ł is z a i 
t j .  o d ła ż ą c e j w ie lk i r ju  p ła ta m i f a r ­
b y  m a lu n e k  na p e w n o  n ie  p rz y s p a ­
rz a  te m u  p r z e d s ię b io r s tw u  z b y t  
w ie lu  s y m p a ty k ó w ,  a i  n ie s p e c ja l­
n ie  j a k b y  z d o b i,

N a to m ia s t z d r u g ie j  s t r o n y  te go ż  
b u d y n k u  ( c z y li  id ą c  na  d w o rz e c  
P K P  lu b  P K S )  s p o s trz e g a m y  ła d ­
n y ,  o  ż y w y c h  k o lo ra c h  m u r a l  t e j  
S a m e j f i r m y ,  a  w ię c  ja k  s ię  ch ce  
to  m o żn a ... (ga )

Komunikaty WPKM
T R A M W A J E  l i n i i  n r  7 1 8 od  godz. 

5 d n ia  7.08. h r .  d o  go dz . 23 d n ia  
8.08. b r .  k u r s o w a ły  b ę d ą  t y l k o  do  
M o s tu  D łu g ie g o  i  p o w ra c a ły  u l .  
D w o rc o w ą . O d c in e k  o d  B r a m y  P o r ­
to w e j  d o  B a s e n u  G ó rn ic z e g o  o b s łu ­
żą a u to b u s y . (Z  p o w o d u  r o b ó t  m o n  
ta ż o w y c h  w y k o n y w a n y c h  p r z y  b u ­
d o w ie  T ra s y  Z a m k o w e j) .

*  *  *
Z  P O W O D U  r o b ó t  to r o w y c h  .p rz y  

Z a je z d n i T r a m w a jo w e j  „P o g o d n o ”  
o d  d n ią  9 s ie rp n ia  d o  3 w rz e ś n ia  
t r a m w a je  l i n i i  n r  1 i  n r  9 bę dą  
d o je ż d ż a ły  t y l k o  d o  w w . z a je z d n i 
a o j c in e k  t r a s y  o d  U n i i  L u b e l­
s k ie j  d o  G łę b o k ie g o  o b s łu ż ą  a u to ­
b u s y . T ra s a  b ę d z ie  p rz e b ie g a ć  n a ­
s tę p u ją c o :  7. G łę b o k ie g o , a l.  W o js k a  
P o ls k ie g o , u l.  S z a fe ra , u l .  Z a w a d z ­
k ie g o , u l .  K la n o w io a ,  u l .  U n i i-  L u ­
b e ls k ie j  i  p o w ra c a ły  d o  G łę b o k ie ­
g o  a l. W o js k a  P o ls k ie g o . A u to b u ­
s y  b ę d ą  z a t r z y m y w a ły  s ię  na  p r z y ­
s ta n k a c h  a u to b u s o w y c h  p r z y  a l. 
W o js k a  P o ls k ie g o , p r z y  u l .  Z a ­
w a d z k ie g o  ( p r z y  S z a fe ra  o ra z  K k> - 
n o w ic a )  p r z y  u l .  K lo n o w ic a  ( p r z y  
p l. P C K )  n a  u l .  U n i i  L u b e ls k ie j  
p r z y  W o js k a  P o ls k ie g o  i  n a  W o js k a  
P o ls k ie g o  p r z y  z a je z d n i.

e *  *
W  N O C Y  9/10 s ie r p n ia  t r a m w a je  

l i n i i  n r  2 1 3 b ę d ą  k u r s o w a ły  na  
t r a s ie  P o m o rz a n y  — p l.  R o d ła . N a  
o d c in k u  od  p l.  R o d ła  d o  L a s k u  
A r k o ń s k ie g o  b ę d ą  k u r s o w a ły  a u to ­
b u s y . Z m ia n y  te  s p o w o d o w a ły  p r a ­
ce  to ro w e  w y k o n y w a n e  na a i. W y ­
z w o le n ia .

Na ro w ero w ym
szlaku

Z A D Z W O N IŁ  d o  n a s z e j r e d a k c j i  
m ie s z k a n ie c  G u m ie n ie c , k t ó r y  — 
p ro s z ą c  o  in te r w e n c ję  —- p o in fo r ­
m o w a ł,  iż  p r z y  u l.  K u  S ło ń c u  (na  
o d c in k u  o d  u l .  K r ę t e j  d o  .u l. Ź r ó d ­
la n e j)  z l ik w id o w a n o  d ró ż k ę  d la  r o ­
w e r z y s tó w  ro b ią c  t r a w n ik .  Jeszcze 
te g o  sa m e g o  d n ia  n a  „ w iz ję  l o k a l ­
n ą ”  n i s ^ ł  nasz r e p o r te r  1 p o tw ie r

Notowania

HAND EL
USPOŁECZNIONY

D Z IŚ  w  s k le p a c h  S p ó łd z ie l­
n i  O g ro d n ic z o -P s z c z e la rs k ie j ce 
n y  k s z ta łt o w a ły  s ię  n a s tę p u ją ­
c o : z ie m n ia k i  — 15 z ł za 1 
k g ,  m a rc h e w  18 z ł l  k g . 
c e b u la  — 35 z ł za 1 k g ,  po ­
m id o r y  — 70 z ł za 1 kg . 
ja b łk a  —  25 z ł za  1 k g  (p a ­
p ie r ó w k i)  i  40 z ł (c lo s s y ) , o -  
g ó r k i  - -  12 z ł za l  k g , fa s o l­
k a  — 35 z ł za I  k g , k a p u s ta
— 18 z ł za I  k g ,  ś l iw k i  w ic i*  
k o o w o c o w e  — 50 z ł  za 1 k g  i 
40 z ł za 1 k g  ś re d n ic h , b r z o ­
s k w in ie  — 120 z ł za 1 k g . bu-c 
r a k i  --  9 z ł za  1 kg .

W  p la c ó w k a c h  W SS „ S p o ­
łe m ” : z ie m n ia k i  —  11 z ł za 
1 k g . m a r c h e w  — 18 z ł  za 1 
k g , c e b u la  — 40 z ł za  ł  kg , 
p o m id o r y  —* 79 z ł za ł  k g , 
ja b łk a  - -  25 z ł  za  1 k g '  (pa^ 
p ie r ó w k ')  i  40 z ł (c lo s s y ) , o -  
g o r k i  — 12 z ł za 1 k g , fa s o l­
k a  — 40 z ł za 1 k g ,  k a p u s ta
— 18 z ł  za 1 k g , ś l iw k i  b r z o ­
s k w in io w e  — 60 z ł  za. 1 k g ,

...I DZIŚ RANO 
NA TU R ZY N IE

Z IE M N IA K I  18 z ł za 1 
k g ,  p o m id o r y  — 30 d o  100 z ł 
za 1 k g . c e b u la  — 35 d o  50 
z ł za 1 k g , k a p u s ta  — 25 z ł 
za 1 k g . m a rc h e w  — 15 z ł z.a 
p ę c z e k , b u r a k i  — 25 ?1 za 1 
k g . ś l iw k i  — 60 d o  140 z ł Za 
I  k g  fa s o lk a  — 60 z ł za 1 
k g , ja b łk a  — 35 d o  45 z ł za 
t  k g , b o r ó w k i  — 200 z ł za 1 
k g . w iś n ie  — 328 z ł za 1 kg .

d z i ł  p ra w d z iw o ś ć  p o d a n y c h  p rze z  
C z y te ln ik a  in fo r m a c j i .  O k a z a ło  s ię  
też, że w z ię to  t u t a j  „ p o d  u p r a w ę ”  
t y l k o  o k .  150 m e t r ó w  ś c ie ż k i r o w e -  ’ 
r o w e j ,  p o d cza s  ^ g d y  n a  c a łe j u l.  
K u  S ło ń c u  (o d  b r a m y  c e n t r a ln e j  
e m e n ta irza , a ż  d o  „ S e l f y ” ) r o w e r o ­
w y  sz la k  je s t  z u p e łn ie  n ie p rz e je z ­
d n y  w  o b ie  s t r o n y .  P o  n a w ie r z c h n i  
a s fa lto w e j p o z o s ta ły  n ę d z n e  re sz ­
k i ,  żaś d z iu ry ,  u s ta w io n e  t u t a j  k o ­
sze n a  ś m ie c ie , z a p a rk o w a n e  sa­
m o c h o d y  1 in n e  z a w a l id ro g i  z u p e ł­
n ie  u n ie m o ż l iw ia ją  s k o rz y s ta n ie  ze 
ś c ie ż k i.

A  p rz e c ie ż  c o ra z  c z ę ś c ie j szcze c i­
n ia n ie  s ię g a ją  po  r o w e r .  N ie s te ty ,  
n a  ty m  w ą s k im  k i lk u k i lo m e t r o w y m  
o d c in k u  m u szą  o n i  R o rz y s ta ć  z j e ­
z d n i  p o s p o łu  z s a m o c h o d a m i, m o c ­
n o  t r z y m a ją c  k ie r o w n ic e  i  n ie  d a ­
ją c  s ię  „ z d m u c h n ą ć ”  c ię ż a ró w k o m ,

W A R T O  c h y b a  z a in te re s o w a ć  s ię  
s ta n e m  t e j  i  p o d o b n e j d r o g i  r o ­
w e r o w e j  p r z y  a l. W o j.  P o ls k ie g o . 
T y m  b a r d z ie j,  że u l ic e  te  w  czas;ie 
le tn ic h  u p a łó w  są n a jc z ę ś c ie j u ż y ­
w a n y m  s z la k ie m  ( ta k ż e  r o w e r o ­
w y m )  n a d  w o d ę . po za  m ia s to , a 
o d iz o lo w a n ie  c y k l is t ó w  od  p o ja z ­
d ó w  m e c h a n ic z n y c h  n a  p e w n o  p r z y  
c z y n i  s ię  d o  z w ię k s z e n ia  b e z p ie ­
c z e ń s tw a  r u c h u  (ga)
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W C Z O R A J  k i l k a  m in u t  p rz e d  

g o d z . 16 n a  u l .  D u n ik o w s k ie g o  w e ­
s z ła  n ie s p o d z ie w a n ie  n a  je z d n ię  i 
w p a d ła  p o d  k o ła  m o to c y k la  „ M 2 ”  
7 - le tn ia  A g n ie s z k a  P ., m ie s z k a n k a  
u l .  M ilc z a ń s k ie j .  D z ie w c z y n k ę  o d ­
w ie z io n o  j i o  s z p ita la  p r z y  u l .  W o j­
c ie c h a . W a r to  d o d a ć  iż  m o to c y k l i ­
s ta  M a r e k  S. n ie  p o s ia d a ł p r a w a  
ja z d y .

W  Ś w in o u jś c iu - W a r s z o w ic  d o sz ło  
d o  tra g ic z n e g o  w y p a d k u ,  s p o w o d o ­
w a n e g o  b r a k ie m  o p ie k i  n a d  d z ie c ­
k ie m . N a  d ro d z e  d o ja z d o w e j d o  
h o te lu  r o b o tn ic z e g o  p r z y  u l .  B a r -  
I ic k ie g o ,  k ie r o w c a  ta k s ó w k i  b a g a ­
ż o w e j „ Ż u k ”  p o  w y łą d u n k u  b a g a ­
żu , c o fa ją c  w ó z  p rz e je c h a ł 1 2 -n iie -  
s ię c z n e g o  P a w ła  Z ., k t ó r y  w  m ię ­
d z y c z a s ie  w s z e d ł po d  sa m o c h ó d . 
D z ie c k o  z m a r ło  p o  p rz e w ie z ie n iu  
d o  s z p ita la .

W O J E W Ó D Z K A  K o m e n d a  S tra ż y  
P o ż a rn e j z a n o to w a ła  m in io n e j  • d o ­
b y  z n o w u  k i l k a  p o ż a ró w  z b ó ż . M . 
in  w  P s t ro w ic a e h  g m , P y rz y c e  
s p ło n ą ł J ę czm ie ń  w  m e n d la c h , z 
p o w ie r z c h n i  38 a r ó w .  S t r a ty  39 
ty s .  z ł .  W  W  e ł t y  n i  u  g m . G r y f in o  
s p a l i ła  s ię  ną  p o lu  s ło m a  (11,5 t j  
z  p o w ie r z c h n i  5 h e k ta ró w .  K i lk a  
d a ls z y c h  p o ż a ró w  zbo ża  n a  p n iu  
u g a s z o n o  w  z a ro d k u , g łó w n ie  d z ię ­
k i  e n e rg ic z n e j a k c j i  o k o l ic z n y c h  
m ie s z k a ń c ó w .

W  s a m y m  S z c z e c in ie  z a n o to w a n o  
d w a  p o ż a r y :  n a  w ia d u k c ie  k o le jo ­
w y m  p r z y  u l .  D w o r c o w e j z a p a li ły  
s ię  p o d k ła d y ,  r ó w n ie ż  n a  d r u g im  
m o ś c ie  k o le jo w y m ,  n a  W y ś n ię  
P u c k ie j ,  p a l i ły  s ię  p o d k ła d y  k o le ­
jo w e . O g ie ń  zd u s z o n o  w ' z a ro d k u .

(ap>


